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ladami Macdravelia
N ie ulega już wątpliwości, że 

układ niemiecko - austrjacki nie 
urodził się nagle w  ostatnich 
dniach. lecz jest rezultatem akcji 
przemyślanej, przygotow ywanej 
oddawna i cierpliwie. Przygoto­
wywały ją wizyty ambasadora von 
Hassela u Mussoliniego, a w A u ­
strji przygotowania te datują się 
chyba od dymisji ks. Stahremoer- 
ga. Wymiana depesz pomiędzy 
kanclerzem Schuscł.niggiem a 
Mussolinim powołuje się na roz­
mowy w  Kocca dclle Caminate, 
wyraźnie wskazując na to, że tam 
ustalono już podstawy ogłoszonej 
11-go lipca umowny. Równocześ­
nie zaś dyplomacja włoska łuazi- 
ła państwa zachodnie nadzieją 
powrotu do frontu Stresy w  razie 
zlikwidowania sankcyj i zniesie­
nia umów śródziemnomorskich. 
Można wątpić czy w  Londynie, a 
zwłaszcza w  Paryżu śpieszor.oby 
się tak bardzo ze zniesieniem 
sankcyj i wypowiedzeniem umów 
śródziemnomorskich, gdyby wie­
dziano o czem rozmawiał p von 
Ha»sel i o czem mówiono w Rocca 
delle Caminate. A le Rzym, Berlin  
i Wiedeń umiały strzec fajemni- 
cy. N ie darmo kanclerz Schusch- 
nigg odmówił przyjazdu do Gene­
wy. Przeniknęło coś nie coś do 
wiadomości ogólnej dopiero wów­
czas, gdy wicekanclerz austrjac- 
ki P Baar v. Barenfeis pojechał 
do Budapesztu, poinformować, w 
mVŚ| układu rzymskiego, trzecie- 
go sojusznika A le wtenczas u- 
kląa był już gotowy, a sankcje 
zniesione I dnia 1 1  lipca wybuch 
ła bomba.

N ie mamy zt złe nikomu, że 
stosuje zasady il sacro egoisme, 
ani nawet, źe wraca do klasycz­
nych metod tajnej dyplomacji, do 
tradycyj je lc z e  z czasów Mac- 
chiavella. Sądzimy tylko, że do 
brze jest o tem pamiętać, zwłasz­
cza w państwach, k tóre  mają 
skłonność do przesadzania w ar­
tości podpisanych umów. Sądzi­
my, że nigdy bodaj jeszcze w dy­
plomacji nie było okresu, w któ­
rym rzeczywista wartość podpi­
sanych układów byłaby mniejsza, 
niż obecnie. Pod tym względem 
dochodzimy wręcz do nihilizmu. 
Prowadzimy wojny bez wypowie­
dzenia, deklamujemy o pokoju, 
przygotowując się do wojnr, 
zmieniamy sojusze, nie wypowia­
dając dawnych. Dochodzimy do 
tego, że układy wieczne trwają  
najkrócej, a im jest dłuższy ja ­
kiś pakt, tem mniej pewne są je­
go losy. Do wielu kryzysów doli­
czyć można kryzys moralności dy­
plomatycznej.

W edług ogólnej oceny umowa 
niemiecko - austrjacka przesuwa 
daty w  niemieckim kalendarzu 
poprawek Traktatu Wersalskiego. 
W  dobie niezamąconej przyjaźni 
polsko - niemieckiej historja dnia 
1 1  lipca może być bardzo poucza­
jąca. Dyplomacja współczesna 
przyswaja sobie coraz baraziej 
metody zapożyczone z wojskowo­
ści. Należy do nich podobno za­
skoczenie przeciwnika. Gdańsk 
był niepotrzeonym alarmem i u- 
spokojenie jest bardzo na czasie. 
Bą ludzie, którym sen z oczu pło­
szy —  cisza.

Przepraszamy czytelnika za ten 
styl z Ollendorfa. Może jednak 
ten szereg zdań nie jest tak zu- 
pełnie bez związku, jak się wyda­
je.

W . N.

General Rydz-Smigly

>iarwszej v Ralsce ost:bą
p o  P .  P r e z s f d e m o i e  R z e c z v p o s p o l i t e |

„Iskra" donosi:
Prezes ltady Ministrów gen. 

Sławoj Skiaakowski wystosował 
w dn u 13-ym b. m. do wszyst­
kich ministrów i wojewodów pi­
smo treści następującej:

„Zgodnie z woią Pana Prezy­
denta Rzeczypospolitej Ignacego 

Mościckiego zarządzam, co nastę 
puje:

Generał Rydz - Śmigły, wyzna­
czony przez Pana Marszalka Jó­
zefa Piłsudskiego, jako pierwszj 
obrońca Ojczyzny, pierwszy współ 
pracownia Pana Prezydenta Rzt 
czypospolitej w rządzeniu pań­
stwem, ma być uważany j szano­
wany, jako pierwsza w Polsce o- 
soba po Panu Prezydencie Rzeczy 
pospc litej.

Wszyscy funkcjonariusze pań­
stwowi z prezesem Rady Mini­
strów na czele, okazywać mu win

ni objawy 
s t w a " .

honoru i posłuszeń-

Fismo to rozumiane jest, jako 
l 4-ym b m. przez szefów resor­
tów i wojewodów odczytane na 
urządzonych w tym celu zebra 
niach podległych im urzędników j 
zalecone do wykonan.a.

Pismo to rozumiane jest, jak 
podanie do wiadomości i wynona- 
nia przez aparat państwowy wy­
razu woli Pana Prezydenta Rzpli- 
tej, by stan rzeczy, istniejący już 
faktycznie i biorący swój począ­
tek z testamentu ustnego M ar­
szałka Piłsudskiego, został uzna­
ny oiicjalnie jako obowiązujący 
dla wszystkich osób, zajmujących 
stanowiska urzędowe w państwie.

W  treści swojej zarządzenie 
Prezesa Rady Ministrów n*e za­
wiera żadnego novum. szczegól­
ne warunki geopolityczne Polski, 
jak również doświadczenia histo­
ryczne nakazują narodowi wy tę-

Echa afery ubezpieczeniowej
w  k o n c e rn ie  „ F e n ik s ”

W o b e c  o g ło s z e n ia  o f i c j a l n y c h  
d a n y c h  f i n a n s o w y c h  T o w a r z y ­
s t w a  U b e z p ie c z e ń  F e n i k s "  n a  te  
r e n i e  k tó r e g o  w y k ry to  o s t a tn i o  
n ie d o p u s z c z a ln e  m a c h i n a c j e ,  
w s k u te k  czego  a r e s z to w a n o  sze­
r e g  u r z ę d n i k ó w  k o n c e r n u  z 3-raa 
a d w o k a ta m i  n a  cze le ,  p r z e p r o w a ­
dz iły  o r g a n i z a c j e  u b e z p ie c z o n y c h

w  F e n ik s i e  p r o w iz o r y c z n e  o b li­
c z e n i a  b r a k u  p o k r y c i a  w  m a j ą tk u  
k u n c e rn u .

W s k u te k  z a n o to w a n e j  w  b i l a n ­
s ie  s t r a t y  • p r z e k r a c z a j ą c e j
5 .000.000 zł.  t e o r e ty c z n y  b r a k  p o ­
k r y c i a  w  m a j ą t k u  k o n c e r n u  s ię g a  
27 p ro c .

Groira zetargu z ro îtnikem;
u województwach centralnych

O s t a t n i e  z a t a r g i  z r o b o tn ik a m i  
r o ln y m i  z n a la z ły  sw ó j  o d g ło s  row7 
n ie ż  n a  t e r e n i e  w o je w ó d z tw  c e n ­
t r a l n y c h .  RoDotnic.y r o ln i  są bo ­
w ie m  n ie z a d o w o le n i  ze s t a w e k  
w p r o w a d z o n y c h  o rz e c z e n ie m  n a d  
z w y c z a jn e j  k o m is j i  ro z je m c z e j ,  
k t ó r e  w esz ło  w  ż y c ie  z d n ie m  1 
k w ie tn i a  r .  b.

W  d n iu  w c z o ra js z y m  Z a r z a d  
. ó w r y  Z w ią z k u  Z a w o d o w eg o  Ro 

b o tn ik ó w  Rolnych R. P, z w ró c i ł

s ię  z p i s m e m  do M i n i s t e r s t w a  0 -  
p ie k i  s p o ł e c z n e j  o p o w o ła n ie  k o ­
m is j i  p o lu b o w n e j ,  k t ó r a b y  z r e w i ­
d o w a ła  p ła c e  o k re ś lo n e  z w y że j  
w y m ie n io n y m  o rz e c z e n ie m .  A k c ja  
Z w ią z k u  R o b c tm k o w  R o ln y c h  
z m ie rz a  do p o d w y ż k i  p ła c  o 10 —  
15 p ro c .  i z r ó w n a n ie  s t a w e k  ro b o t  
n ik ó w  f o l w a r c z n y c h  z p ła c a m i  po 
b ie r a n e m i  p r z e z  ro b o tn ik o w  d o ­
c h o d z ą c y c h  ze w si .

Zmiany w sndcwnfówle
warszawsKiem

W  w a r s z a w s k i c h  k o ła c h  s ą d o ­
w y ch  m ó w ią  o s z e r e g u  zm ia n  p e r ­
s o n a l n y c h  m a j ą c y c h  n a s t ą p i ć  w 
n a jb l i ż s z e j  p rz y s z ło śc i .

I  t a k  u c h o d z i  za  r z e c z  p e w n ą  
u s t ą p i e n i e  d o ty c h c z a s o w e g o  w ic e ­
p r e z e s a  S ą d u  O k rę g o w e g o  p. G u ­
s t a w a  L a u t e r a ,  k tó r y  m a  o b ją ć  
s t a n o w is k o  w ic e p r e z e s a  S ą d u  
A p e la c y jn e g o  w  L u b l in ie .  S ęd z ia  
g ro d z k i  K ra s n o d ę b s k -  ( z n a n y  ze

s p r a w y  m ec .  H o fm o k l  - O s t r o w ­
sk ie g o )  m a  b yć  m i a n o w a n y  s ę d z ią  
O k rę g o w y m  w  W a r s z a w i e ,  w  w y ­
d z ia le  k a r n y m  S ą d u  O k rę g o w e g o .  
W re s z c ie  w i c e p r o k u r a t o r  S ą d u  
A p e la c y jn e g o  p. M i l l e r  u s t ę p u je  
ze sw eg o  s t a n o w is k a .

S z e re g  d a l s z y c h  z m ia n  z n a j d u ­
j e  s ię  w  s t a d j u m  p rz y g o t o w y w a ­
n ia .

Zmiany w sadcwei.ckis
w  W ilnie

K r ą ż ą  p o g ło sk i ,  że p r e z e s  S ą d u  
O k rę g o w e g o  w  W iln ie ,  p . K a d u s z  
k ie w 'c z  o b ją ć  m a  w  n a jb l i ż s z y m  
c z a s ie  n o t a r j a t  w  Eiałym=>toku.

W  dniach najbliższych rozpoczynamy w  odcinku 
powieściowym druk nowej powieści

b ę d z i e  n i ą

„ZA G IN IO N A  M IN JA TU H A "
autora niemieckiego Eryka Kastnera 

w  t łu m a c z e n iu  M a g d a le n y  S a m o z w a n ie c
N a  k a n w i e  k r y m i n a l i s t y c z n e j  f a b u ł y  „ Z a g in io n a  m ln ja tu ra ”  

r o z t a c z a  p e ł e n  h u m o r u  o p i s  p r z e z y ć  p o c z c i w e g o  r z e ź n i k a ,  
k t ó r y  n i e s p o d z i e w a n i e  w y p lą ta n y  z o s t a ł  w  n i e s a m o w i t ą  h i s t o i j ę .  
C i ę t e  z a ś  p i ó r o  M a g d a le n y  S a m o z w a n ie c  g w a r a u t u j e ,  ż e  

w  D o l s k i m  p r z e k ł a d z i e  w s z y s t k i e  m o m e n l y  s a t y r y c z n e  o r y g i  

n a ł u  z n a j d ą  p e ł n y  w y r a z

żoną czujność i przezorność w 
dziedzinie obronności kraju oraz 
psychicznej i maierjalnej gotowo 
ści bojowej jego obywateli. Stąd 
tez mąz, sprawujący pieczę i w ła ­
dzę nad kompleksem sił i środ­
ków, mających na celu utrzyma 
nie całości i nienaruszalności 
Rzplitej, zajmuje w oczach naro­
du szczególne stanowisko. Ta tra 
dycjd, biorąca swój początek od 
pierwszego i zwycięskiego Wodza 
Naczelnego w  odrodzonem pań 
stwife, Marszałka Piłsudskiego, 
ma ^yć zgodnie z jego wolą i wy- 
czjcibm je j potrzeby w  narodzie 
Kontynuowana.

f

Pismo prezesa Rady Ministrów  
jest stwierdzeniem tak pojętej 
woli Pana Prezydenta w  odniesie 
niu do desygnowanego przez mar­
szałka Piłsudskiego na jego na- 
stępcę w  tej dziedzinie gen. Ry­
dza - Śmigłego.

T y le  k o m u n i k a t  „ I s k r y " .  Ze 
s w e j  s t r o n y  d o d a m y  do n ieg o ,  iż 
z a r z ą d z e n i e  p. p r e m j e r a  s t w a r z a  
w ś r ó d  w ła d z  n a c z e l n y c h  w  P o l ­
s ce  n o w y  u k ła d  n i e r a r e n j i ,  u s t a ­
l a j ą c y  ic h  k o le jn o ś ć  w  p o r z ą d k u :  
P r e z y d e n t  R z p l i t e j  —  G e n e r a ln y  
I n s p e k t o r  S. Z —  P r e z e s  R a d y j  
M i n i s t r ó w

G en. r ty a z -Ś m ig ły
w  Prezydjum Rady Min.
W. ś r o d ę  15 b. m. o godz. 11-ei 

do p r e z y d j u m  R a d y  M in is t ró w  
p r z y j p c h a ł  G e n e r a ln y  In s p e k to r  
S i ł  Z b r o jn y c h  g e n .  Ś m ig ły - R jdz, 
p o w i ta n y  u w e j ś c i a  do g m a c h u  
p rz e z  p p r e m j e r a  gen .  S k ładk ow  
sk ieg o ,  p o c z e m  c d b y ł  d łu ż s z ą  kon  
f e r e n c j ę  z p. p rem je r fcm  o ra z  m i­
n i s t r e m  R o ln i c tw a  i R e fo rm  R ol­
n y c h  p. J .  P o n ia to w s k im .

Zamkniecie m ę&zynar. 
kongresu

nauk administracyjnych
W  d n iu  w c z o r a j s z y m  o goaz. 

11-ej r a n o  w  s a l i  R a d y  M ie jsk ie j  
o d by ło  s ię  u r o c z y s te  z a m k n ię c ie  
M i ę d z y n a ro d o w e g o  K o n g r e s u  N a ­
uk  A a r m n i s t r a c y j n y c h .  K o n g re s  
z o s t a ł  z a m k n i ę ty  p r z e z  p r e z e s a  
K o n g r e s u ,  p . J a n a  K o p c z y ń sk ie ­
go.

ostry i i  targ Reldtswełiry
z gen. GoeringLem— ministrem lotnictwa Rzeszy

N ie m ie c k a  p r a s a  e m i g r a c y j n a  n ie ż  w rę c z o n y m  k a n c le r z o w i  H i-
i n f o r m u j e ,  że m ię d z y  m i n i s t e r ­
s tw e m  w o jn y  a m i n i s t e r s t w e m  
lo t n i c t w a  R zeszy  n ie m ie c k ie j  w y ­
n ik ł  p o w a ż n y  z a t a r g .  M i n i s t e r j u m  
w o jn y  ,w m e m o r j a l e  p r z e s ł a n y m  
H i t l e r o w i  p o d d a ło  o s t r e j  k ry ty c e  
sp o s ó b  w y d a tk o w a n ia  o lb r z y m ic h  
s u m  1 p r z e z n a c z o n y c h  n a  b u d o w ę  
lo t n ic t w a .  M e m o r ja ł  z w r a c a  u w a ­
gę, że z p o le c e n ia  m in .  G o e r ln g a  
z b u d o w a n o  o g r o m n ą  i lo ść  sa m o lo ­
tó w  ta k ,  iż n ie  s t a r c z a  h a n g a r ó w  
n a  i c h  p o m ie sz c z e n ie .

vViełka i lo ść  n o w o z b u d o w a -  
n y c h  s a m o lo tó w  p o z o s t a je  w r ó ż ­
n y c h  o k o l ic a c h  N ie m ie c  n a  w o i-  
n e m  p o w ie t r z u  bez ż a d n e j  o s ło ­
ny. N a  ich  b u d o w ę  w y d a n o  o l ­
b rz y m ie  su m y ,  k tó r e  m o g ą  p r z e ­
p a ść ,  p o n ie w a ż  a p a r a t y  w s k u te k  
b r a k u  h a n g a r ó w  i t e r e n ó w  s t o ­
s o w a n y c h  do s t a r t u  m o g ą  u le c  
z n i s z c z e n iu  a lb o  u s z k o d z e n iu  i 
n ie  b ę d ą  n a d a w a ć  s ię  do  u ż y tk u .

W  S a k s o n j i ,  w  p o b l iż u  D r e z n a  
i L ip s k ? ,  a  t a k ż e  w i n n y c h  oko- 
l i c a c h  N ie m ie c ,  z n a j d u j ą  s ię  c a ­
łe p o la  p o k r y t e  n o w e m i  s a m o lo ­
t a m i ,  p o z o s t a ją c e m i  p o d  g o łem  
n ie b e m  bez  ż a d n e j  o s ło n y .  M i n i ­
s t e r s t w o  w o jn y  o b a w ia  s ię ,  iż 
w s z y s tk ie  t e  s a m o lo ty  o r a z  w y ­
d a n e  n a  ic h  b u d o w ę  p ie n i ą d z e  
n a le ż y  u w a ż a ć  za s t r a c o n e .  P r z e d  
n a d e j ś c i e m  j e s i e n i  i z im y  n ie  d a  
s ię  j u ż  w y b u d o w a ć  o d p o w ie d n ie j  
i lo śc i  h a n g a r ó w  a  s a m o lo ty  p o ­
z o s ta w io n e  n rz e z  z im ę bez  o s ło n y  
n ie  b ę d ą  s ię  j u ż  n a d a w a ły  do u- 
ż y tk u .

M e m o r j a ł  m i n i s t e r j u m  w o jn y  
p o d n o s i  d a le j ,  iż r ó w n o c z e ś n ie  z 
z a n ie d b a n ie m  b u d o w y  h a n g a r ó w  
i pó l lo tn i s k o w y c h  u rz ą d z o n o  z 
w ie lk im  p r z e p y c h e m  b u d y n k i  m i ­
n i s t e r s t w a  lo t n ic t w a ,  k lu b u  l o t ­
n ic z e g o  i r ó ż n y c h  szkó ł  l o t n i ­
czych ,  n ie  l i c zą c  s ię  z u p e łn i e  z 
i s to fn e m i  p o t r z e b a m i  lo tn ic tw a .  
K o s z to w n y  lu k s u s ,  z j a k i m  u r z ą ­
dzono  b u d y n k i ,  p o z o s t a j ą c e  w d y ­
sp o z y c j i  m i n i s t e r s t w a  lo tn ic tw a ,  
b u d z i  o b u r z e n i e  w ś r ó d  o f i c e ró w  
in n y c h  ro d z a jó w  b ro n i .

N a  z a r z u t y  m i n i s t e r j u m  w o jn y  
o d p o w ie d z ia ł  m i n i s t e r  l o t n i c t w a  
G o e r in g  k o n t r m e m o r j a ł e m ,  ró w -

e ma

Lin*! ó e rg h
jedz e do Berlina

B E R L IN ,  15.7. ( P A T ) .  N ie m ie c  
k ie  B iu ro  I n f o r m a c y j n e  donosi ,  
że n a  z a p ro s z e n ie  m i n i s t r a  lo t n i ­
c tw a  g e n .  G u e r in g a ,  p r z y b y ć  m a  
z k i l k u d n io w ą  w iz y tą  do lo t n ic t ­
w a  n ie m ie c k ie g o  s ły n n y  lo t n ik  a- 
m e r y k a ń s k i  p łk .  L in d b e r g h .

P rz y b y c i e  p łk .  L i r d b e r g h a  do 
B e r l i n a  s p o d z ie w a n e  j e s t  22 l i p ­
ca .

t l e ro w i .  G o e r in g  a t a k u j e  S c h a c h ­
t a  i m i n i s t e r j u m  w o jn y  t w i e r ­
dząc ,  że  z m o n o p o l iz o w a n o  c a ły  
c e m e n t ,  j a k i m  r o z p o r z ą d z a j ą  
N ie m c y ,  n a  b u d o w ę  f o r ty f i k a c y j  
p o g r a n i c z n y c h .  M i n i s t e r j u m  lo t ­
n i c t w a  o d m ó w io n o  w sz e lk ic h  d o ­
s t a w  c e m e n tu  w s k u te k  czego  b u ­

d o w a  h a n g a r ó w  lo tn ic z y c h  z o s t a ­
ła  u n ie m o ż l iw io n a .  M e m o r ja ł  Go- 
e r i n g a  u s p r a w i e d l i w i a  b u d o w ę  ol­
b r z y m ie j  i lo śc i  sam o lo tó w  a k c e p ­
to w a n y m  p rz e z  n a jw y ż s z e  c z y n n i ­
ki R z e sz y  p r o g r a m e m  b u d o w y  lo t ­
nictw a  i p o m i j a  m i lc z e n ie m  z a ­
r z u ty  d o ty c z ą c e  p rz e p y c h u ,  z j a ­
k im  u rz ą d z o n o  b u d y n k i  lo tn ic ze .

Szczegóły zElfC
w  R em ffj& rtcw ie

S z y ja  F u r m a ń s k i  i W i g d o r  F e i-  
s i l b e r g  p rz y b y l i  do R e m b e r t o w a  
n a  f u r m a n k a c h  n a ł a d o w a n y c h  
o c te m  P r a c o w n i k  z a k ła d ó w  p i r a -  
t e c h n i c z n y c h  S t e f a n  T o b łsz e w sk i  
z e rw a ł  F u r m a ń s k i e m u  c z a p k ę  
N a p a d n i ę c i  w sz c z ę l i  a l a r m .  Wów­
c z a s  W ła d y s ł a w  W ie r z b ic k i ,  z a ­
czą ł  w y m a c h iw a ć  m e t r o w ą  p i ł ą  
s t a lo w ą .  N a d b ie g l i  p o l i c j a n c i .  A  
w a n t u r n i c y  r z u c i l i  s ię  do u c ie ­
czki.

J e d e n  z p o l ic ja n tó w 7, D w o rn l -  
k iew icz ,  d o g o n i ł  W ie rz b ic k ie g o  i 
u s i ło w a ł  go z a t r z y m a ć .  W ie r z b ic ­
k i  u d e r z y ł  p o l i c j a n t a  t r z y k ro tn i e  
p i ł ą  t a k  s i ln ie ,  że D w o rm k ie w ic z  
u p a d ł  n a  z iem ię .  P o n ie w a ż  n a p a ­
s t n i c y  u c ie k a l i  d a le j ,  d r u g i  z p o ­
l i c j a n t ó w  po  o s t r z e ż e n i u  s t r z e l i ł ,  
t r a f i a j ą c  W ie r z b ic k i e g o  w  p łu ca .  
W ie rz b ic k i  w s k u te k  w y le w u  krv. i 
n ie b a w e m  z m a r ł .

Naczynia z bakterami cholery
r o z b i ł  M ijan y  m a ry n a r z

A L E K S A N D R I A ,  14. 7. P i j a n y ,  
a n g ie l s k i  m a r y n a r z  w t a r g n ą ł  w 
u b ie g ł ą  n ie d z ie lę  do b a k t e r i o l o ­
g ic z n e g o  l a b o r a t o r j u m  z a r z ą d u  
p o r tu ,  g d z ie  z n is zcz y ł  czę śc io w o  
u rz ą d z e n ie .  J a k  s ię  oK azuje ,  r o z ­
b i ł  on  r ó w n ie ż  k i l k a  n a c z y ń ,  z a ­

w i e r a j ą c y c h  b a k t e r j e  c h u le ry .
A d m i r a l i c j a  b r y t y j s k a  i m in i ­

s t e r s t w o  z d ro w ia  w y d a ły  z a r z ą ­
d z e n ia ,  m a j ą c e  n a  ce lu  z a p o b ie ż e ­
n ie  r o z p r z e s t r z e n i e n i u  s ię  b a k te -  
r y j  S p r a w c a  z a j ś c i a  z o s t a ł  o d d a ­
ny w  rę c e  p o l i c j i  a n g ie l s k i e j .

P o g r z e b y  za m o rd o w a n y c h
m a n ife s ta c ja m i p ra w ic y  i le w ic y

M A D R Y T , 1-1. 7. N a  c m e n t a r z u  
A lm u d e n a  o d b y ł  s ię  p o g rz e b  C a l ­
ca S o te lo .  W  u ro c z y s to ś c i  p o g r z e ­
bowej w z ię ło  u d z ia ł  p rz e s z ło  
SO.OuO osób. D e l e g a c j a  K o r te z ó w ,  
k tó r a  p r z y b y ł a  k i lk u  s a m o c h o d a ­
mi, m u s i a ł a  w s k u te k  g ro ź n e j  p o ­
s t a w y ,  z a j ę t e j  p r z e z  t ł u m  u c z e ­
s tn ik ó w  u ro c z y s to ś c i  p o g rz e b o w e j ,  
u p u ś c i ć  n a t y c h m i a s t  c m e n t a r z .  
T łu m  p o w i t a ł  p o s łó w  o k r z y k a m i :  
„ P r e c z  z m o r d e r c a m i ! " .  R ó w n ie ż  
p r z e d s t a w ic i e l e  w ła d z  n ie  z o s ta l i  
d o p u s z c z e n i  do w z ię c ia  u d z !a łu  w 
p o g rz eb ie .  U r o c z y s t o ś ć ’ m ia ły  
p rz e b ie g  i m p o n u ją c y  i s t a ł y  s ię  
w ie lk ą  m a n i f e s t a c j ą  n a  cześć  p r a ­
w icy . W zn o sz o n o  o k rz y k i :  ,,N ech  
ży je  H ;s z p a n j a  i f a s z y z m  l";*-oraz 
„ P r e c z  z p a r l a m e n t e m ! " .  T r u m n a  
ze z w ło k a m i b. m i n i s t r a  b y ła  po ­
k r y t a  s z t a n d a r e m  o b a r w a c h  mo- 
n a r c h j i  h i s z p a ń s k ie j .  Z a  t r u m n ą  
Kroczyli l i c z n i  p r z e d s t a w ic i e l e  u- 
g r u p o w a ń  p ra w ic o w y c h ,  a  m .  in .  
p r z y w ó d c a  k a to l i c k i e j  a k c j i  l u d o ­
w e j  Gi! R o b le s  o r a z  d e p u to w a n y  
m o n a r c h i s t y c z n y  h r .  G o ico ch ea .

W  g o d z in a c n  p rz e d p o łu d n .o -

w ych  o d by ł  s ię  p o g rz e b  o f i c e r a  
g w a r d j i  c y w i ln e j  G a s a l l o .  T r u m ­
n a  b y ła  s p o w i t a  w  c z e rw o n y  s z t a n  
d a r .  W p o c h o d z ie  k ro c z y l i  p r z e ­
w a ż n ie  s o c j a l i ś c i  i k o m u n iśc i ,  
c a ły  w  g o d z in a c h  w ie c z o rn y c h  z 
p o g rz e b u  b. m i n i s t r a  C a lvo  S o te ­
lo, p o m ię d z y  p rz e c iw n ik a m  p o l i ­
ty c z n y m i  w y w ią z a ła  s ię  b ó jk a .  
P o d c z a s  s t r z e l a n i n y  j e d n a  o so b a  
z o s t a ła  z a b i t a ,  a  3 o d n io s ły  c ię ż ­
kie o b ra ż e n ia .

Zmiany
w  „Po^m^rue,,

Minister i rzemyslu i Handlu przy­
chylając się uo prośby generała inż. 
Aleksandra Litwinowicza, spowodo- 
w a iej objęciem stanowiska irugiego 
wiceministra spraw  wojskowych, 
zwolni! go z prezesury i cztonnostwa 
rady administracyjnej przedsiębiorst­
wa naftowego „Polt .un"

Jednocześnie minister przemysłu i 
handlu powierzył kierownictwo wspo 
mniatiej rady dotychczasowemu jej 
członkowi p. Lucjanowi Zagrowskie- 
mu, dyrektorowi biura inspekcji fi- 
i ansowej ministerstwa przemysłu i 
handlu.
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Ogólny entuzjazm dla armji
C s c b n e  © S c h o d y  p r a w i c y  i  l e w ź c y

P A R Y ż ,  14. 7 O d  n ie d z i e l i  ju ż  
c a ły  P a r y ż  j e s t  o b ję ty  s i e c i ą  z a ­
b a w  u l i c z n y c h .  P o m im o  n ie z b y t  
s p r z y j a j ą c e j  p o g o d y ,  t ł u m y  p r z e ­
p ł y w a j ą  u l i c a m i  i p la c a m i ,  n a  
k tó r y c h  o d b y w a ją  s ię  z a b a w y .  N a  
r e w j i ,  w k tó r e j  o d d z ia ły  w o js k a  
w i t a n e  b y ły  o w a c y jn ie  p r z e z  o l ­
b r z y m ie  t ł u m y ,  u s t a w i o n e  w z d łu ż  
l i n j i  p r z e m a r s z u ,  s p e c j a l n ą  u w a ­
g ę  z w r a c a ł  g u b e r n a t o r  w o je n n y  
P a r y ż a ,  D o h a te r  w o j n y  ś w ia to w e j  
j e d n o r ę k i  g e n e r a ł  G o u r e a u d ,  k tó ­
r y  d o w o d z ił  d e f i l a d ą  p r z e d  p re z y ­
d e n t e m  R e p u b l ik i ,  p r e z y d e n t a m i  
odu  Izb, s z e f e m  r z ą d u  i in 'n i -  
■ tre m  w o jn y .

P A R Y Ż , 14. 7. O b c h ó d  ś w ię t a  
n a ro d o w e g o  14 l i p c a  p r z y b r a ł  w  
ty m  ro k u  c h a r a k t e r  s p e c j a ln i e  
p o l i ty c z n y  S t r o n n i c t w a  f r o n t u  
lu d o w e g o  p o łą c z y ły  b o w ie m  dzi­
s i e j s z ą  d e m o n s t r a c j ę  z o k a z j i  
ś w i ę t a  n a r o d o w e g o  z o d ro c z o n y m  
p r z e d  m i e s i ą c e m  o b c h o d e m  zw y ­
c i ę s tw a  w y b o rc z e g o .  J e d n a k  ze 
s t r o n y  w s z y s tk ic h  czy n n ik ó w ,  n a ­
w e t  s k r a j n i e  o p o z y c y jn y c h ,  w i ­
d a ć  b y ło  w y r a ź n ą  t e n d e n c j ę  n ie-  
z a k łó c a n ia  u r o c z y s to ś c i .

D z ie n n ik i  p r a w i c o w e  z g o ry c z ą  
m ó w ią  w p i a w d z i e  o le w ic o w y m  
c h a r a k t e r z e  o b c n o d u  n a r o d o w e ­
go, o ś w ia d c z a j ą c ,  ż e  p a t r j o c i  n ie  
z n a j d ą  s ię  n a  u l i c a c h ,  k tó r e tn i

m a s z e r o w a ć  b ę d ą  c z ło n k o w ie  f r o n  
tu  lu d o w eg o ,  j e d n a k  p o s t a r a j ą  się 
w s t r z y m a ć  od  jaKichKolwieic g e s ­
tów , k tó r e b y  m o g ły  d o p ro w a d z ić  
do in c y d e n tó w .

U tw o rz y ły  s ię  d w a  o ś i o d k i  ob­
ch o d u ,  J e d n y m  był Ł u k  T r i u m f a l ­
n y  z g ro b e m  N ie z n a n e g o  Ż o łn ie ­
rz a ,  g d z ie  d e f i l a d a  p o je d y n c z y c h  
osób  (b . k o m b a t a n t ó w )  o d b y w a ła  
s ię  w  z u p e łn y m  s p o k o ju  i z d r u ­
g ie j  s t r o n y  —  d w a  o lb r z y m ,e  p o ­
ch o d y  „ f r o n t u  lu d o w e g o " ,  1 ze 
s z t a n d a r a m i  c z e rw o n y m  i t r ó j k o ­
lo row y m , w k r o c z y ły  n a  pU  c B a -  
s ty l j i ,  g d z ie  p r z e d s t a w i c i e l e  r z ą ­
d u  i p r z y w ó d c y  „ f r o n t u  lu d o w e ­
g o "  w y g ło s i l i  s z e r e g  p rz e m ó w ie ń .

P r z e b i e g  d z ie s ie j s z e j  u r o c z y s to ­
śc i  w e  F r a n c j i  by ł  n a o g ó ł  s p o k o j ­
ny. W  s a m y m  P a r y ż u  ty lk o  d o ­
szło w  k i lk u  m i e j s c a c h  do d r o b ­
n y ch  s t a r ć  f tn ęd zy  g r u p a m i  zw o ­
le n n ik ó w  f r o r . tu  lu d o w eg o ,  a 
zw o len n iK am i o r g a n i z a c y j  p r a w i ­
cow ych .

P r e m j e r  B lu m  w y g ło s i ł  p r z e m ó ­
w ien ie ,  w  k t ó r e m  p o d k r e ś l i ł  k o ­
n ie c z n o ść  j e d n o ś c i  p o m ię d z y  
s t r o n n i c t w a m i  f r o n t u  lu d o w e g o  i 
d a ł  p r z e g l ą d  d o ty c h c z a s o w y c h  
p ra c  r z ą d u .  |

* i r

Z o k a z j i  ś w ię t a  n a ro d o w e g o  
F r a n c j i  o d b y ła  s ię  w  W a r s z a w i e

Wyrok w sprawie chrzanowskiej
Od 4 mies. aresztu do roku więzienia

K R A K Ó W , 14. 7  D z is ia j  p o p o ­
łu d n i u  w  k r a k o w s k i m  o k rę g o ­
w y m  s ą d z ie  k a r n y m  z a p a d ]  w y ro k  
p rz e c iw k o  1 2 - tu  u c z e s tn ik o m  z a j ś ć  
k w ie tn i o w y c h  w  C h rz a n o w ie  

S k a z a n i  z o s t a l i :  P i o t r  R ozm u 3  
n a  1 ro k  w ię z ie n ia ,  F r a n c i s z e k  
S k w a r e k  aa  9 m ie s i ę c y  w ęz ien ia ,  
Z y g m u n t  Ż e la z n y  n a  9 m ie s .  w ię ­
zi enia._

W y m i e n ie n i  t r z e j  z o s t a l i  u z n a n i  
za  p r o w o d y r ó w  n ie l e g a ln e g o  po­
c h o d u ,  * k t ó r y  d o p r o w a d z i ł  do 
z a j ś ć .

„ D a l s i  o s k a r ż e n i  jz o s tu l i  s k a z a n i .

M a r j a  W ą t r o b i n a  n a  6 m ie ś .  w ię ­
z ie n ia ,  S t a n i s ł a w  K a t a r z y ń s k i  n a  
6 m ies .  w ie z ie n ia ,  J ó z e f  T r z a s k a  
n a  6 m ie s .  w ięz -en ia ,  I z a a k  L 'e b -  
l ich  n a  i  m ie s .  a r e s z tu ,  A g n ie s z k a  
K o z in a  n a  4 m ie s .  a r e s z t u ,  L u ­
d w ik  Ł y s z c z a k  n a  4 m ie s .  a r e s z tu ,  
A l b e r t  O r s z u l ik  n a  4  m ie s .  a r e ­
s z tu .

W y m i e n io n y c h  7 osób  s k a z a n o  
z a  u d z ia ł  w  z a j ś c i a c h .  W s z y s c y  
z o s ta l i  s k a z a n i  n a  k a r y  b ez  z a ­
w ie s z e n ia .  U n ie w in n ie n i  z o s t a l i :  
J ó z e f F u d a ła  i S tan is ław  Jech y- 

n ia k .

N o  .vy proces o n a d u życ ia
Tym razam b. starosty włocławskiego

W ła d z e  s ą d o w e  ro z p o c z ę ły  ś l e d z ­
tw o  w  s p r a w i e  n a d u ż y ć  b. s t a r o ­
s t y  w ło c ła w s k ie g o ,  M u r m y ły .

M u r m y ło  s to i  p o d  z a r z u t e m  
b r a n i a  ła p ó w e k ,  n a d u ż y c i a  w ła -

s w o ją  w ła s n o ś ć .
N ie  j e s t  to  z r e s z t ą  p ie r w s z y  ju ż  

w y p a d e k  w n o s z e n ia  p r z e c iw  n ie ­
m u  z a r z u t ó w ,  g d y ż  b e z p o ś r e d n im  
jo w o d e m  p r z e n i e s i e n i a  M u r m y ły

d z y  i b r a k u  d o z o ru .  B ezp o ś red -  ze s t a n o w i s k a  s t a r o s t y  w e  W łoc-
n im  p o w o d e m  w s z c z ę c ia  p rz e c iw  
n i e m u  ś l e d z t w a  b y ła  s k a r g a  z ło­
ż o n a  p r z e z  g r o n o  o b y w a te l i  w ło c ­
ł a w s k i c h .  W e d le  t e j  s k a r g i  M u r ­
m y ło  t r a k t o w a ł  c a ły  p o w ia t ,  j a k

ła w k u  n a  s t a n o w i s k o  r e f e r e n t a  w 
j e d n e m  ze s t a r o s t w  m a ło p o ls k ic h  
b y ły  pi la c k ie  a w a n t u r y ,  u r z ą d z a ­
n e  p r z e z e ń  w c z a s ie  z a b a w  p u ­
b l i c z n y c h .

Pro ce s o k r w a w e  zajścia
w  T o r u m u

D z is ia j ro zp o czyn a  się w  to ru n  
sk im  S a d z ie  O k ręgow ym  p roces  o 
k rw a w e  za jś c ia , k tó re  m ia ły  m ie j 
soe k ilk a  ty g o d n i tem u a pod ło ­
żem  k tó ry ch  b y ło  b ezrob oc ie . N a  
ła w ie  oskarżon ych  zas iad z e 21 o-

sób .  P r z e z  s a l ę  r o z p r a w  p r z e w i ­
n ie  s ię  o ko ło  40 św ia d k ó w  .

A k t  o s k a r ż e n i a  w n o s i  p r o k u r a ­
t o r  W a łe c k i .  P r o c e s  z a p o w ia d a  
s ię  n a  k i lk a  d n i .  
y

38 s p is k o w c ó w  niem ieckich
a re s z to w a n o  n a  G ó r n y m  $ l ą  '>k a

K A T O W I C E ,  14. 7.. W ła d z e  p o ­
l i c y jn e  d o k o n a ły  n o w y c h  a r e s z t o ­
w a ń  c z ło n k ó w  n ie m ie c k ie j  n ie l e ­
g a l n e j  o r g a n i z a c j i  s p i s k o w e j  n a  
G ó r n y m  Ś lą s k u ,  t .  zw . „ N f iD A B " .

A r e s z t o w a n y c h  z o s t a ło  około  33 
osób.

U w ię z io n y m  w y to c zo n y  b ęd z ie  
p r o c e s  o n a le ż e n ie  do n i e l e g a ln e j  
o r g a n i z a c j i  i d ą ż e n ie  do o d e r w a ­
n ia  G ó m e g g  Ś lą s k a  od  P o ls k i .

0 la ls z i lesy Żyrardowa
D e c y z j a  s ą a u  -  w  p i ą t e k

W  n a d c h o d z ą c y  p i ą t e k  d n .  17 I c j o n a r j u s z ó w  p o l s k ic h  w y s t ę p u j ą  
o. m . z o s t a n ie  o g ło s z o n e  orzecze-1  c y c h  p rz e c iw k o  r a b u n k o w e j  gos- 
n ie  w y d z ia łu  I I  h a n d lo w e g o  S ą ­
d u  O k rę g o w e g o  w  W a r s z a w i e  w  
g ło ś n e j  s p r a w i e  m n i e j s z o ś c i  ak-

Z m ia p a  s ta t i itu
Związku Legjcnistów

O n e g d a j  z o s t a ły  z a tw ie rd z o n e  
p rz e z  K o m i s a r j a t  R z ą d u  m. s t .  
W a r s z a w y  z m ia n y  s t a t u t u  Z w ią z ­
ku  L e g jo n i s tó w  P o ls k ic h ,  k tó r e  
p r z e w i d u j ą  s c a l e n ie  o r g a n i z a c j i  i 
l i k w i d a c j ę  le g j o n o w y c h  k ó ł  p u ł ­
k o w y c h .

k o n c e r n u

u r o c z y s t a  a k a d e m j a  w  s a l i  R a d y
M ie js k i e j .  '

A k a d e m ję  z a g a i ł  p W a c ła w  
S z y m a ń s k i ,  v- p r e z e s  S tow .  P o ls a o  
F r a n c u s k i e g o ,  po cze m  w  im ie n iu  
s to l i c y  w y g ło s i ł  p r z e m ó w ie n ie  
p r e z  m. W a r s z a w y ,  S t.  S t a r z y ń ­
ski.  N a s t ę p n i e  po  p r z e m ó w i e n ia c h  
p p . : W a c ł a w a  J ę d r z e j e w i c z a  o raz  
a m b a s a d o r a  F r a n c j i ,  L e o n a  N oel,  
o d b y ła  s ię  c z ę ść  w o k a ln a  a k a d e -  
m j i  w  w y K o n a n iu  p. B a n d r o w -  
s k i e j - T u r s k i e j .

Chińczycy organizują sie
t ? i d  c h i s t i  d k c  S o s o w i  A b i s y n j i

S Z A N G H A J ,  14. 7. N a  d z is ie j -  
szem  p o s i e d z e n iu  k o m i te t u  w y k o ­
n a w c z e g o  r z ą d z ą c e j  w  C h in a c h  
p a r t j i  K u o m i n t a n g u  m a r s z a ł e k  
C z a n g -K a i -S z e k  o ś w ia d c z y ł :  N a ­
d z ie ja  n a  p o k ó j  je s z c z e  n ie  j e s t  
c a łk o w ic ie  s t r a c o n a .  P o d s t a w ą  
p o l i ty k i  C h in  j e s t  d ą ż e n ie  do u- 
t r z y m a n i a  c a ło ś c i  s w o ic h  te r y to -  
r jó w .  N ie  p o d p is z e m y  ż a d n e j  u- 
m ow y, k tó r a  b y ła b y  w  s p r z e c z n o ­
ści z t ą  z a s a d ą .  W  ty m  d n iu ,  w  
k tó r y m  z a ż ą d a n o b y  od n a s  u z n a ­
n ia  M a n d ż u k u o ,  c a łe  C h in y  m u ­
s i a ły b y  b y ć  g o to w e  do z ło że n ia

n a jw ię k s z y c h  o f i a r  w  o b ro n ie  
s w o je j  n ie z a le ż n o śc i .  N ie  c h cem y  
d la  C h in  lo s u  A b is y n j i ,  a l e  n ie  
c o fn i e m y  s ię  n i g d y  p r z e d  z a d a ­
n ie m ,  k tó r e g o  p c d j ę l a  s i ę  A b i ­
sy n ja  w  o b ro n ie  s w o je j  n i e p o d l e ­
g ło śc i ,  g d y b y  to  o k a z a ło  się. n i e ­
o d z o w n e " .

N A NK 1N  14. 7. N a  d z is ie j s z e m  
k o ń c o w e m  p o s i e d z e n iu  k o m i te tu  
w y k o n a w c z e g o  K u o m i n t a n g u  u- 
c b w a lo n o  t e k s t  odezw y, z g o d n y  z 
p rz e m ó w ie n ie m  m a r s z a ł k a  C z an g -  
K a i-S zek a .

O d e z w a  z a w ie r a  k a te g o r y c z n e

Strzały i bomby w F»gisstyrłie
hulania z Bedsmm

Subwencje komunistyczne na rozruch?
K A IR ,  13.7. Z J e r o z o l im y  do no  1 set- z b r o j n y c h  B e d u in ć w ,  k tó r z y  

s z ą :  Z p o łu d n io w e j  T r a n s j o r d a -  p o s u n ę l i  s ię  w g lą b  k r a j u  a j  ku 
n j i  w t a r g n ę ł o  do P a l e s t y n y  p a rę -*  H e b ro n o w i  (A l  - H a h l ) .  P orn ię-

a a a M M

Hanusi polsEsi-wIcfsSfi
po zn ie s ie n iu  s a n k c y j

Jak się dow ’adujemy, ustalone zo­
stały warunki podjęcia normalnych 
obrotów handlowych między Polską 
a Włochami. Im port towarów w ło­
skich do Polski odbywać się może 
tylko za specjalnem zezwoleniem 
przywozu. Podania o zezwolen.o 
mają fcyć składane w  centralnej ko­
m isji przywozow ej przy m in ister­
stwie przemysłu i nandlu. Zezwo­
lenia w ydaje Tow . handlu kompen ■ 
sacyjnego w  W arszaw ie z chwilą, 
gdy importer wpłaci do kasy Towa ■ 
rzystw a należność za im portowany 
do Polski towar włoski.

Tow. handlu kompensacyjnego 
przeprowadza następnie rozrachunek 
z cdpowednią instytucją włoską, 
która reguluje eksportera w łoskie­
go.

Eksporf erzy towarów polskich do

Włoch powinni zgłaszać w T./w. han­
dlu kompensacyjnego każdorazowy 
wywóz, aby należności polskie we 
Włoszech mogły być przyjęte  ao 
rozrachunku i nie u legły zam roże­
niu. Należności za wywóz polsk: ao 
Wtoch wpłacać m ają kupcy włoscy 
do „Instituto Nazionale per i Canibi- 
con ) ‘Estero“  na rachunek polskiego 
Tow. handlu kompensacyjnego. Eks­
porterzy polscy*, otrzym ywać będą 
należność w  W arszaw ie w  złotych w 
mi, rę napływania wpłat z Włoch.

Ponieważ zarówno w  Polsce jalc i 
,i?e W łoszech istnieje kontrola obrotu 
dewizowego, ustalone zostały pow yż­
sze warunki wynńan, handlowej mię 
dzy obu krajam i. M ają one zapc- 
biedz wzajem nym  tarciom i zamro 
żeniom należności.

AferzySU z WSeSnla
scE iw ytoni w  FoSsce

Z W ie d n i a  p r z y j e c h a ł  do P o la k i  
n a d k o m i s a r z  a u s t r j a c l d e j  p o l ic j i  
K r y n k a ,  w  s p r a w i e  w y d a n i a  au -  
s t r j a e k i m  w ła d z o m  s ą d o w y m
d w ó c h  d e f r a u d a n t ó w :  S a lo m o n a
K r a j n d l a  i D a w i d a  O s z e rą .  O b a j  
w y łu d z i l i ,  j a k  w ia d o m o ,  w  w ie­
d e ń s k i c h  f i r m a c h  - w łó k ie n n i ­
cz y c h  250 ty s .  s z y l in g ó w  i n a s t ę p  
n ie  u c ie k l i  do P o ls k i  c z e rw o n ą  
l im u z y n ą .

'K o m i s a r z  a u s t r i a c k i  K r y n k a  
p r z y b y ł  do P o ls k i  z p r z e d s t a w i

e ie la m i  p o sz k o d o w a n y c h  f i r m  i 
p o ro z u m ie w a  s ię  z -wła,dziuni pol-  
sk iem i  0 w y d a n ie  - d e f r a u d a n t ó w ,  
z a t r z y m a n y c h  n a  p o s t e r u n k u  w 
N a d w o r n i e .  J a k  s ię  o k a z u je ,  u  a- 
r e s z to w a n y c h  z n a le z io n o  z a l e ­
d w ie  110 zł. G łó w n y  a r a n ż e r  a f e ­
ry  K r a j n d e l  o d m a w ia  w s k a z a n ia  
m i e j s c a  u k r y c i a  p ie n ię d z y .  O b a j  
o s z u ś c i  b ę d ą  po z a ł a tw ie n iu  f o r  
m a ln o ś c i ,  o d s t a w i e n i  do g r a n i c y  
c z e sk ie j  i p rz e w ie z i e n i  do W ie d ­
n ia .

yisi&ti afera sotaa
O lb rzy m ie  s t r a fy  s k a rb u  p a ń s tw  a

p o d a r c e  f r a n c u s k i e g o  
B o u s s a c a .

O rz e c z e n ie  to  r o z s t r z y g n ą ć  m a  
czy  p ro c e s  o Ż y r a r d ó w  b ęd z ie  d a ­
le j  r o z p a t r y w a n y  m e r y to ry c z n ie ,  
czy  te ż  r o z p r a w a  u l e g n i e  o a ro e z e  
n iu ,  d la  p r z e p r o w a d z e n i a  d o d a t ­
k o w y c h  e k s p e r ty z ,  k t ó r e  m a j ą  n a  
c e lu  d o k ła d n e  o b l i c z e n iu  w ‘elo- 
m i l j o n o w y c h  szkód  w y rz ą d z o ­
n y c h  p o l s k im  a k c j o n a r j u s z o m  w  
c i ą g u  10 - lec ia  s p r a w o w a n i a  r z ą ­
dów p rz e z  w ła d z e  sp ó łk i  z r a m i e ­
n i a  B o u s s a c a ,

P r z e d  p a r u  l a t y  p e w n a  fil m a  w 
W a r s z a w i e ,  w y d z ie r ż a w i ł a  od 
Z a r z ą d u  S a l i n  P a ń s t w o w y c h  k o ­
p a ln i ę  so l i  w  M a ło p o is c e  z te m  
b y  f i r m a  w j p u s i c z a ł a  'w yłączn ie  
só l k ą p ie lo w ą ,  o d p o w ie d n io  skażo 
n ą .

T y m c z a s e m  c a ł k :em  p r z y p a d k o ­
wo, f u n k c j o n a r j u s z e  b r j g a d y  
k o n t r o l i  s k a r b o w e j ,  p r z e p r o w a J z a  
d z a j ą e  r e w iz j e  w W a r s z a w i e  ;  n a  
p r o w in c j i  w  p i e k a r ń 1 a c h  i c u k i e r ­
n i a c h  ce le m  s t w i e r d z e n i a ,  czy n ie  
j e s t  używa-w, z a m i a s t  c u k r u  s a ­
c h a r y n a ,  u j a w n i l i ,  iż pi.  k a rz e  w 
r ó ż n y c h  m i e j s c o w o ś c i a c h  uży ­
w a j ą  do w y p ie k u  w m i i j a c e  soli 
j a d a l n e j . . .  sól k ą p ie lo w ą  To im 
się  n ed z w y  e r  i j m e  k a l k u i o w k b .

b io r ą c  p o d  uw Igę rm a c z n ą  ró ż :  i 
cę  c e n y  so l i  j a d a l n e j  od  w ic ie  
t a ń s z e j  —  k ą p ie lo w e j .

N a le ż y  z a z n a c z y ć ,  iż  m i n im a ln e  
i lo śc i  so l , ,  użj t e  do w y p ie k u ,  n ie  
m o g ły  d z ia ł a ć  u j e m n ie  n a  zd ro w ie  
k o n s u m e n tó w .  T e m  n ie m n ie j  w ł a ­
dze  s k a r b o w e  p o d ję ły  e n e rg i c z n e  
d o c h o d z e n ie ,  k t ó r e  o b e c n ie  sp o ­
c z y w a  ju ż  w  r ę k a c h  w ła d z  ś l e d ­
c zy ch .

U s ta l o n o ,  iż sól s p r z e d a w a l i  a- 
g e n c i  f i r m y ,  d z ie r ż a w ią c e j  k o p a l ­
n ię .

W  a f e r ę  z a m ie s z a n y c h  j e s t  k i l ­
k u s e t  w ła ś c i c ie l i  p i e k a r ń  w W a r ­
s z a w ie  i n a  p r o w in c j i .  S p r a w a  
p r z e d s t a w i a  s ię  b. s e n s a c y jn ie .

Wierci z kraju
ŁU CK , 14- 7- W e wsi Kamienna *ię żydowską w  Pabjanicach ne ze.-

Góra w powiecie rów ieńskim "Mętni 
Jan Safczenko, korzystając z nieobec­
ności rodziców udał się z 3-letnią sio­
strą Heleną na strych domu, gdzie 
bawiąc się zapałkami wznieciły po­
żar. Dom spłoną! doszczętnie. W  og­
niu zgmęia Helen- tiafczerho.

Ł b C K , 14- 7. W e wsi B ceżk i, w 
powiecie sarneńskim wybuch: pożar, 
który zniszczy! n  domów mieszkal­
nych, 10 stodół oraz drobne budynki 
gospodarskie. Również we wsi Kołki, 
pow. sarneńskiego wybuchł pożar, 
który zniszczył 33 domy nćcszkalne i 
18 stodół. Przyczyny pożarów, ani 
wysokość strat nie ustalone.

ŁU CK, 14- 7- Onegdaj nad wsią Mi- 
latyn Podczazki, w  powiecie zdołbu- 
nowskim przeszła gwałtowna burza z 
huraganem. Wskutek silnego wiatru 
uległo zniszczeniu 22 budynki gospo­
darskie oraz zboże na przestrzeni oko­
ło 1200 hektarów. Straty dotąd nie 
obliczone.
U K A R A N IE  G M IN Y  Ż YD O W SK IE J  

W  PA B J  lN IC A C K
Łódzki Sąd Okręgowy uk ara ł  gmi-

piacenie 10 zł. grzyw n y za prowadzę 
nie rzeźni rytualne, bez świadectwa 
przemysłowego.

"W motywach sąd podał, że rzeźnia 
rytualna jako przedsiębiorstwo za­
wodowe powinno oyć prowadzone za 
świadectwem przemyslowem.

Ż O ŁN IE R Z  M Y P A D L  
Z S A M O LO TU

Z przelatującego nad wsią Zarze- 
czany, gm iny bielickiej, samolotu 5 
p. lotn. w Lidzie, na łąkach około 
wsi wypadł starszy szeregowiec te» 
go pułku, Stanisław R y b a k o w i,  
ktury zarył się na głębokość około 
50 cm. w  ziemi, punosząc śmierć na 
nrejscu.

Przyczyna tragicznego v ypątlku 
narazie nie została ustalona. ŻWłaki 
przew ieziono do Lidy. Dc chód :enie 
prowadzi pluton żandarm eiji. Zmar­
ły  tragicznie lutnik znajdował się w 
drugiej kabinie samolotu, prowadzą­
cego przez pilota, który wylądował 
na lotnisku w  Lidzie.

ćz y  B i r  - S z ib ą  a  H e b r o n e m  d o ­
szło  do  p a r o g o d z i n n e j  b i tw y  z  woj 
sk a rm  a n g ie l s k i e m i .  S t r a t y  A n ­
g l ik ó w  m ia ły  b y ć  b a rd z o  zn aczn e .

J E R O Z O L I M A .  15.7. N a  p r z e d ­
m ie śc iu  J a f f y  z n is zczo n o  p rz y  po 
m o cy  d y n a m i tu  4 dom y, z któ 
ry c h  s t r z e la n o  do ż o łn i e r z y  b r y ­
ty j s k ic h .

J E R O Z O L I M A ,  14. 7. W  p o b l i ­
żu J e n i n  o d d z ia ł  w o js k  s a p e r ­
sk ich ,  z a ję ty c h  i n s t a l a c j ą  d r u t ó w  
te l e fo n ic z n y c h ,  z a a t a k o w a n y  zo­
s t a ł  s t r z a ł a m i  p rzez  b a n d ę  a r a b ­
ską .  Z a w e z w a n a  t e l e f o n ic z n ie  p o ­
s i łk i  z J e n i n  p r z y b y ły  n a t y c h ­
m i a s t  i r o z p o c z ę ły  l i k w id a c ję  b a n ­
d y  a r a b s k i e j ,  o t a c z a j ą c  j ą  ze 
w s z y s tk ic h  s t r o n  7 A r a b ó w  zo­
s ta ło  z a b i ty c h ,  ze s t r o n y  b r y t y j ­
sk ie j  z a ś  ty lk o  j e d e n  ż o łn ie rz  zo­
s t a ł  lekko  r a n n y .

D z iś  m ia ł  m ie j s c e  -z e reg  z a m a ­
ch ó w  b o m b o w y c h .  W  p o b l iż u  Sa- 
f a d  p o l i c j a  i w o jsk o  s t a r ł y  s ię  z 
b a n d ą  A r a b ó w ,  p rz y c z e m  z a b i ­
t y c h  z o s ta ło  2 A ra b ó w .  J e d e n  
s i e r ż a n t  a n g ie l s k i  ■ z o s t a ł  z a b i ty  
p rz y p a d k o w o .  M o s t  k o le jo w y  pod  
T u l k a r  z o s t a ł  u s z k o d z o n y  w s k u ­
t e k  e k sp lo z j i .  W e  w s i  K u la k ,  
g d z ię  s t r z e l a n o  do t r o ja k a .  4 dom y 
z-estały zn is zczo n e .

L O N D Y N , 14. 7 . .  „ D a i ly  M a i l"  
d o no s i  z J e r o z o l im y ,  że t a j n a  p o ­
l i c ja  b r y t y j s k a  u s t a l i ł a ,  iż r o z r u ­
ch y  w P a l e s t y n i e  s ą  w z n a c z n e j  
m ie rz e  s u b w e n c jo n o w a n e  p rz e z  
t r z e c i ą  m ię d z y n a r o d ó w k ę .  P r z e d  
p a r u  d n ia m i  w y k r y to  w P a l e s t y ­
n ie  g łó w n ą  k w a t e r ę  p a r t j i  k o m r  
n i s ty e z n e j ,  k t ó r a  p o z o s t a w a ła  w 
s t a ły m  k o n ta k c i e  z M o s k w ą  i 
s t a m t ą d  o t r z y m y w a ła  p o le c e n ia  1 
w s k a z ó w k i  co do o r g a n i z o w a n i a  
ro z r u c h ó w .

o ś w ia d c z e n ie  o u t r z y m a n i u  n ie ­
ty k a ln o ś c i  g r a n i c  C h in ,  w y p o w ia ­
d a  s ię  p r z e c iw  u z n a n i u  M a n d ż u ­
kuo, a  ta k ż e  p rz e c iw  w sz e lk im  u- 
m o w o m  n ie z g o d n y m  z z a s a d ą  n ie ­
n a r u s z a l n o ś c i  t e r y t o r j u m  C h in .  
P o d  j e d n o l i t ą  w ła d z ą  c y w i ln ą  i 
w o js k o w ą  •—  g ło s i  o d e z w a  —  
C h in y  m u s z ą  b ye  z r e o r g a n iz o w a ­
ne  n a  p a ń s t w o  n o w o c z e sn e ,  r e s z t ­
ki f e u d a l i z m u  p o w in n y  z n ik n ą ć .

W  s t o s u n k u  do r z ą d u  p r o w in c y j  
K a n to n u  i K u a n g -S i  k u o m i n t a n g  
z a le c a  a u c ję  p o je d n a w c z ą ,  a le  
j e d n o c z e ś n ie  g ro z i  z d ła w ie n ie m  
waszelkiego r u c h u  p o w s ta ń c z e g o .

S Z A N G H A J ,  14,* 7 W n io s e k  o 
o b a le n ie  „ r a d y  p o l i ty c z n e j  p r o ­
w in c y j  p o łu d n i o w y c h "  zg ło s i l i  d e ­
le g a c i  k a n t o ń s c y  w  l ic zb ie  31. z a ­
r z u c a j ą c  r a d z i e  p o łu d n io w e j ,  że 
s t a n o w i  o n a  p rz e s z k o d ę  w  dz ie le  
o s i ą g n ię c i a  j e d n o ś c i  n a r o d o w e j  i 
p o k ry w a  d z ia ł a ln o ś ć  n ie w ie lk ie j  
h c z b y  p rzy w ó d có w  w o js k o w y c h .  
G e n e r a ł a  Y u  - H a n  - M u, d o w ó d ­
cę p ie r w s z e j  a r m j i  k a n to r s k i e j ,  
m i a n o w a n o  g u b e r n a t o r e m  w o js k o ­
w y m  p r o w in c j i  K w e n t u n g  nil 
m ie js c e  gen .  C zen  - Czi - T a n g a

D o ty c h c z a s o w y  p r z e b i e g  o b ra d  
w N a n k in i c  w s k a z u je ,  że r z ą d z ą c y  
po d y k t a t o r s k u  w  N a n k i n i e  m a r sz .  
C z a n g  - K a i  - S zek  z p o w od zen iem  
z m ie rz a  do  o K ie iz n a n ia  ró w n ie ż  
C h in  p o łu d n io w y c h .  Z n a la z ł  on 
z w o le n n ik ó w  ta k ż e  w K a n to n ie .

S Z A N G H A J ,  14. 7. K o m i te t  wy- 
k o n a w c z y  K u o m i n t a n g u  o d r z u c i ł  
w n io s e k  p r z y w ó d c ó w  K a n t o n u  i 
K u a n g  - Si o z o r g a n i z o w a n i u  
e k s p e d y c j i  a n t y j a p o ń s k i e j  do 
C h in  p ó łn o c n y c h .

S Z A N G H A J ,  11, 7. D o n o s z ą  z 
K a n to n u ,  żc gen, C ze n g  - Czi - 
T a n g  p o d o b n e  p o le c i ł  g e n .  C z a n g - 
Te, d ow ód cy  2-pj a r m j i  k a n to ń -  
s k ie j ,  z a a t a k o w a n i e  w o js k  g en .  
J u  - H a n  - M u, m i a n o w a n e g o  n a  
m ie j s c e  C zen g  - Czi -  T a n g a  w o ­
dz em  a r m j i  k a n to ń s k ie j .

L O N D Y N , 14. 7. A g e n c ja  j a p o ń  
s k a  „ D o m e i"  d o n o s i ,  iż w ła d z p  a n ­
g ie l sk ie  d o k ła d a j ą  w s z e lk i c h  s t a ­
r a ń ,  b y  n ie  d o p u ś c ić  do k o n f l i k t u  
K a n t o n u  z N a n ld n e m .  W ie lk ie  k a ­
p i t a ły  ^ang ie lsk ie  i n w e s t o w a n e  są  
W p ro w tn c jac t"  -C h in  połudn-o- 
w y ch ,  ,z a g ro ż o n y c h  o b e c n ie  p rzez  
w o jn ę  d o m o w ą .  G e n e r a ln y  k o n su l  
a n g ig l s k i  w  K a n to n ie  z a p ro p p n o .  
w a ł  sw e  p o ś r e d n ic tw o ,  c e le m  unik  
n ię c - a  z b ro jn e g o  k o n f l ik t u  m i ę ­
d zy  K a n to n e m  a N a n k in e m ,

W y 8i$ r  r e k to r a
K a - s e r w a ^ o r i u i n

M i n i s t e r  W . R  i O P. z a tw ie r  
dz ił  w y b ó r  p r o f .  M o r a w s k ie g o  n a  
r e k t o r a  F a ń s t w .  K o n s e r w a t o r ­
ium  M u z y c z n e g o  w  W a rs z a w ie ^

P o c h m u rn e  -  d e s zc ze
W całym kraju nastąpiło przejścio­

we poicpszenk się stanu pogudy, 
j-dnak  popołudniu zaznaczył się po­
nowny y zrost zachmurzenia, począw 
szy od zachodu Polski. 4 emperatura 
o godz. 14 wzrosła do 21 v. Ody :i i 
Wn.iie, 22 w Poznaniu, 3ydgo;zczy  
Lwowie, i ińsku, Białymstoku i Zako­
panem, 23 w  Warszawie, Łucku i Ka 
iiszu, 24 w Krakowie i Dęblinie, a  25 
w Przemyślu i z.aleszczykach. Prze­

widywany przebieg pogody do dnia 
16 lipca o. r.

Prognoza: najpierw pochmurno 1 
deszcze, potem zaclunuizenie zmien­
ne z przeiotnemi deszczami, hkton- 
r.ośc uo burz i ulew. Nieco chłodniej. 
Umiarkowane, chwilami dość silne i 
porywiste wiatry, najpierw z kierun­
ków południowych, potem zachod­
nich. W górach halny.

Urarfzawskd giełda pieniężna
w in.« *>5 Eiitśca

Dew izy: Holandja 3G0.25; Berlin 
s. 213.90, k. 212.92; Brukseia 89.45; 
Gdańsk s. 100.20, k. )9.80; K op e r1 a- 
ga s. U a .59, k. 113.01; rielsm gfu is 
s. 11.71, k. 11.65; Lunciyn 26.53 ; 
Madryt s. 72.70, k. 72.40; N ow y Jork 
5.281.i; N ow y Jork (kabel)
Oslo s. 133.63, k. 132.97; Paryż 33.01; 
Praga 21.95; Stokholm 136.85; 2u- 
ryc' s 173.34, k. L72.6S; W ieuen s. 
99.20, k. 98.80; Montreal s. 5.2814, 
k. 3.25ć i ; M edjolan s. 42.00, k. 
41.70.

Pap iery  procentowe: 7 proc poż. 
stabilizacyjna 48.75 (500 doi.) 49.60 
(w  proc.); 3 prcc. po„, prem. inwe­
stycyjna 1 em. 65.00, I I  em. 64.50; 3 
proc, poż. prem. inwestycyjna serjo- 
wa 1 em. 73.50, I I  em. 71.50; 4 proc. 
państw, poż. prem jowa d larowa 
47.50; 8 proc. L . Z. i oblig. Komun. 
B. G. K . do 94.00 (w  proc.); 7 proc. 
L. Z.i oblig. Komun B. G. K. po 
83.25; 8 proc. L. Z. j ;?nku Roju.
94.00; 7 proc. L. Z Banku Roln. 
83.25; 5 i pół proc. L. Z. i oblig. 
Komun. B. G. h po 81.00; 4 pół 
proc. L. Z. ziemskie serja V  45.75 —  
45.25 —  45.50; 4 i pół proc. L. Z. 
W arszaw y 52.50; 5 proc. L  Z. W ar­
szawy (1933 r .) 54.25 — 54.00.

A k c je : Bank PolsU  100.00; Lilpop 
12.35 •—  12.40 —  12.35; Starachowice 
32J)0.

Tendencja dla dewiz słabsza. D la 
pożyczek państwowych tendencja

stawnych słabsza, dla akcji przew aż­
nie słabsza. Pożyczk i doi. w obrotai a 
prywatnych: 8 pr„c. poż. z r, 192> 
(D illonowska) 61.00 (w  pr , ). 7 
proc. po*. Śląska 52.C0 —  o2.75 (w  
proc ).

5  M A  Z B O Ż O W A
Notowano za 100 kg.: pszenica jed 

onlita 19.50 —  20, zbierana J.9 — 
19-50, żyto 1 st. 13.25 —  13 50, owies 
1 stand. 15-25 —  15-75 1-A
stand, 15.75 —  16, H stand. H .75 _  
—  15.25, jęczmień. D.owarny 1 c.7o — 
16, I I  gat. 15.50 —  15.7o, U l gat.
15.25 —  15.50, IV  gat. 15 — 15.25, 
groch polny 17 —  18, V ietoria 26 —  
28, w yaą 19 —  20, peluszka 19 —  
20, łubin nieb. 10-5u— 11„ żółty 14 —
14.50, koniczyna biaia surowa 6U— U1, 
mała bez kan. 80 —  100, mąKii 
pszena „w yc iągow a" 34-50 -  3o-50, 
gat. I -A  32 50 —  34.50, i- i! 31.o0 —
32.50, 1-C 30.50 —  31.50, I-D  29.50 —
30.50, I I -A  28.50 —  29.50, 1I-B 26.50 
28-50, 11-D 23.50 —  24-50, II-F 22.30—  
23-50, 11-0 21.50 —  22-50, pastewna
14.50 —  15 50, mąka żytnia „w ycią­
gow a" 22 — 23, gat. 1 do 5U proc. 
22 —  23, gat. 1 do 05 proc. 21 —  22, 
gat. 17-50 — 13, razowa 17-5u —  18, 
poślednia ]3 —  13-50, otręby pszen­
ne grube 10-50 —  U , średnie 9.5u - -  
10, miałkie 9-50 —  10, otręby żytnie
8.50 — 9 makuchy Imane 15.5 0— 16,

przeważnie  słabsza, d ia  listów za- rzepakowe 13.25 — 13-75
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B e r l in ,  w  l ip c u
R o r w o 1 w y p a d k ó w  w  N ie m ­

c z e c h  o b s e r w o w a ć  m o ż n a  n i e t y l ­
ko z u w a g  k r / t y c z n y c h  o d o n io ­
s ły c h  z a r z ą d z e n ia c h  u s t a w o d a w ­
czych  i o św ia d czeń  p o l i ty k ó w  k ie ­
ro w n ic z y c h ,  a le  i z d ro b n y c h ,  
n a o g ó ł  m a ło  m ó w ią c y c h  w ia d o ­
m o śc i ,  ja k i e  p r z y n o s i  p r a s a  n ie ­
m iecka  N ie  j e s t  z a p e w n e  b ez  
z n a c z e n ia ,  o ile  w  p r a s i e  co d z ie n ­
n e j  p o ja w ią  s ię  w sk az ó w k i ,  j a k  
z a c h o w y w a ć  s ię  p o w in ie n  au to -  
mobilidtsi g d y  n a  d ro d z e  s p o tk a  
czołg  l u l  s e m o c h ó d  p a n c e r n y .

O T W A R T E  Z B R O J E N I A

N ie m c y  m u s z ą  p o k a z y w a ć  swą 
n o w ą  b ro ń ,  a b y  s p o łe c z e ń s tw o  
p r z e k o n a ło  s ię ,  co o t r z y m u j e  w za-  
m i a n  za  w e g e to w a n ie .  O p ró c z  t e ­
go N ie m c y  z b r o j ą  „ię  0 w ie le  o- 
f w a r c i e j ,  n i*  k tó r e k o lw ie k  in n e  
p a ń s tw o .  C a łe  p u łk i  o ro n i  p a n c e r ­
n y c h ,  p o d c z ° s  w ie lk i c h  ć w ic z e ń ,  
z a p e ł n i a j ą  u l ice  i p r z e z  c a łe  go­
d z in y  ur.  e m o ż l iw ia ją  n o r m a ln y  
r u c h  n a  n a j w a ż n i e j s z y c h  l i n j a c h  
k o m u m k a c y jn y c h .  W  d z ie ń  u r o ­
d z in  H i t l e r a  n a  b e r l iń s k i e j  „ U n -  
t e r  d e n  L in d e n "  p o s u w a ły  s ię  s e t ­
ki czo łgów , T a r k i  s t a ł y  s ię  j u ż  w 
N iem ezech ,  j a k  w y n ik a  z „ P r a w i ­
d e ł  k o m u n i k a c y jn y c h  d la  a u io -  
m o b i ł i s tó w " ,  w j  d a n y c h  w  ty m  ce­
lu, f a k t y c z n y m  p ro b le m e m  k o m u ­
n ik a c y jn y m .

P R A W O  P O J E D Y N K U

M i n i s t e r  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  
o z n a łm i ł  w ty c h  d n ia c h ,  że  p o je ­
d y n e k  s t a ł  s ię  o c z y w is te m  p r a ­
w em  Każdego N ie m c a  T a k ż e  s ą ­
dy  R z e sz y  j u ż  k i l k a k r o t n i e  p r z y ­
z n a j  i e  k a ż d y  N ie m ie c ,  n o sz ą c y  
b ro ń ,  m r  p r a w o  b r o n i e n ia  sw eg o  
h o n o ru .  W r a z i e  o b ra z y ,  k a ż d y  
N ie m ie c  m a  p r a w o  u ż y c ia  b ro n i ,  
w  o b r o n ie  sw e g o  h o n o r u .

S ą d  w  H e id e lb e r g u  z a d e c y d o ­
w a ł  p o d  k o n ie c  c z e rw c a  r .  b. że 
c z łon ek  c d d z . a ł u  s z tu rm o w e g o ,  w  
k o n ie c z n e j  s a m o o b ro n ie ,  n ie ty lk o  
o io ie ,  a l e  n a w e t  m u s i  u ży ć  bron i .  
P o n ie w a ż  p r ó c z  arm .ii  s e tk i  t y s i ę ­
cy łu d z i  n o s i  w N ie m c z e c h  b r o ń  
h a ln a ,  g ro z i  n ie b e z p ie c z e ń s tw o ,

P rz y  b y łe  d ro b n e m  s t a r c i u  d o ­
c h o d z ić  b ę d i i e  do p r z e l e w u  Krwi
i z a b ó j s tw .

Z A G R O D Y  d z i e d z i c z n e

Ski tk i  u s t a w y  o z a g r o d a c h  
dz iedz icam ych  o m a w ia  s p r a w o z d a  
n ie  b a n k i  d la  r o l n i c t w a  w s c h o d -  
n io -p ru !  r ego. Z a g ro d y  d z ied z ic z ­
ne , t .  j  p o s ia d ło ś c i  ch ło p s k ie ,  k tó ­
r e  d z ie d z ic z n ie  m u s z ą  p o z o s ta ć  
m a j ą tk i e m  odziny, n ie  m o g ą  być
zadłużane. W fprawo«daniach o-
f i c j a l n y c h  m ów i s ię ,  ż e  a k c j a  k r e ­
d y to w a  d ia  z a g ró d  d z ie d z ic z n y c h ,

p r o w a d z o n a  p rz e z  n ie m ie c k i  R e n -  je szc ze  je d e n ,  c o śk o lw iek  d z iw n y ,  
t e n b a n k  i Z a k ła d  K red y  Łowy, b ę d ą  O d p rz y s z ły c h  ś w i ą t  W i t lk a n o c -
ce c e n t r a ln e m i  b a n k a m i  r o l n ic t w a  
n iem iec k ie g o ,  o k a z a ł a  s ię  n ie u ż y ­
te c z n ą

N a  n ie m ie c k ie  P r u s y  W s c h o d ­
n ie  p r z y p a d ło  ty lk o  420.000 m a ­
rek .  K r e d y to w y  t e n  p r z y d z ia ł  
w c a le  n ie  o d p o w ia d a  potrą  ebom  a 
ta k ż e  w a r u n k i  k r e d y t o w e  n ie  b y ły  
—  w e d łu g  o s i ą g n ię t y c h  d o ś w ia d ­
cz eń  d o s to s o w a n e  do s p r a w i e d l i ­
w ych  z a d a ń  lu d n o ś c i  ro ln ic z e j .

C ią g łe  je s z c z e  p r o w a d z o n e  są  
ro k o w a n ia  w  s p r a w i e  r e g u l a c j i  
k r e d y t u  d la  z a g r ó d  dz .edz icz-  
ny ch .  U s t a w a  t a  z o s t a ła  w c ie lo n a  
w  życie  b ez  z a s t a n o w i e n ia  s ię  n a d  
je j  n a s t ę p s tw a m i .  N ie  z a s t a n o w i o ­
no  s ię  n a w e t  n a d  tem , j a k  e w e n t u ­
a ln e  s k u tk i  u s u n ą ć .  D la  z a o p a t r z e ­
n ia  w  n a w o z y  sz tu c z n e ,  p r z y z n a ­
no d la  c a łe j  p r o w in c j i  ty lko 
150.000 m a r e k  k r e d y t u ,  z czego  za- 
le d w ie  3t>6 ro b o tn ik ó w  r o l n y c h  o- 
i r z y m a lo  po  200 m a r e k  k r e d y t u  n a  
z a k u p n o  k ro w y  a  z a z n a c z y ć  n a l e ­
ży, że w  P r u s a c h  W s c h o d n ic h  
j e s t  k i l k a s e t  ty s ię c y  r o b o t n :kow  
r o ln y c h .

O G R A N I C Z E N I E  K O N S U M C J I

R o ln i c tw o  n ie m ie c k ie  m a  o t r z y ­
m ać  w ię k s z ą  po m o c  w  te n  spusób ,  
że p r z e p r o w a d z o n a  bod z ie  s z e r o ­
k a  p r o p a g a n d a  w  k i e r u n k u  zwięic 
s z e n ia  sp o ż y c ia  c h le b a .  U z n a je  
s ię  w p ra w d z ie ,  że z m ie n io n e  w a ­
r u n k i  ż y c iow e  p rz y n io s ły  tak że  
z m ia n ę  w  z a p u t r z e b o w a n i u  ży w ­
n ośc i ,  lecz  w  in t e r e s i e  r o l n i c t w a  
( a  w ię c e j  je s z c z e  w  in t e r e s i e  
p o r t f e lu  d ew izo w eg o  B a n k u  R z e ­
s z y ;  m a  być  k o n s u m e ja  d o ty c h ­
cz a so w y c h  ś r o d k ó w  ży w n o śc io ­
w y ch  o g r a n ic z o n a .  W  ty m  ce lu  
u le p s z o n y  m a  Dyć ch le b .  O b ie tn i ­
ce  t e  t r z e b a  p r z y jm o w a ć  j e d n a k  
b a rd z o  o s t ro ż n ie .

C e lem  z w ię k s z e n ia  z a p o t r z e b o ­
w a n ia  m le k a ,  w p ro w a d z o n o  j u ż  w  
w  ro k u  1934 t.  zw. gliny ch leb ,  
s p o r z ą d z o n y  z c i a s t a  ze z n a c z n ą  
d o m  e sz k ą  m le k a  ■ k o n d o n s o w a n e -  
go. C h le b  t e n  był,  o c z y w iśc ie ,  
d ro ż szy ,  a l e  n ie  b y ł  w c a le  lep szy ,  
n iż  z w y c z a jn y ,  p rz e c iw n ie ,  by ł  r a ­
czej z n a c z n ie  g o r s z y  W  k ró tk im  
c z a s ie  te ż  c h le b  t e n  znik ł,  R o ln i ­
ków, m ł y n a r z y  i p ie k a r z y  w z y w a  
s ię  o bec n ie ,  a b y  u c z y n i l i  w s z y s t ­
ko, co j e s t  w  ic h  m ocy ,  a b y  ch le b  
był lep szy  N a  j e d n o  ty lk o  n ie  p o ­
z w o lo n o .  n ie  w o lno  im w y m ie la ć  
w ięce j  zboża , ab y  z a p a s y  n ie ­
m ie c k ie  zboża  n ie  zo s ta ły  w k r ó t ­
k im  c z a s ie  w y c z e rp a n e .

G O S P O D A R S T W O  d o m o w e  
I . . .  W O J N A

Do ś r o d k ó w  o b r o n n y c h  n a leż y

n y c h  u c z e n n ic e  d z ie w ię c ic k la s o -  
w e j  azkoły  ś r e d n ie j  m o g ą  u c z ę s z ­
c z a ć  do t r z e c h  n a jw y ż s z y c h  k la s  
ty lko  w te d y ,  j e ś l i  z d a j ą  e g z a m in  
z g o s p o d a r s tw a  do m o w ego . Do da l  
szy ch  s t u d jó w  m a j ą  z a te m  p r a w o  
po z ło że n iu  e g z a m in u  z g o to w a ­
n ia ,  r o b ó t  d o m o w y ch ,  p r a n i a  i 
p r a s o w a n i a .

P r z e p i s a n e  są  p e w n e  p o t r a w y  i 
p r a c e ,  k tó r e  u c z e n n ic a  m u s i  u- 
m ie ć  u g o to w a ć  i w y k o n a ć .  W s z y s t ­
k ie  k o b ie ty  m u s z ą  b y ć  p r z y g o t o ­
w a n e  ta k ,  a b y  m o g ły  z a s t ą p i ć  te  
k o b ’e ty ,  k t ó r e  p o w o ła n e  z o s ta n ą

r a  m ie j s c e  m ężczy zn  R ó w n ie ż  w y  
c h o w a n ie  k o b ie t  r o l n i c z t k  dosto ­
so w a n e  j e s t  ta k ,  a b y  w  k a ż d e j  
ch w i l i  m o g ły  z a s t ą p i ć  m ężc zy zn .

W  P r u s a c h  W s c h o d n i c h  i s tn i e ­
ją  g o s p o d a r s tw a ,  k tó r e  n ie m a l  
w y łą c z n ie  p ro w a d z o n e  s ą  p rz e z  ko 
biet-y, k tó r e  in u s z ą  u c z y ć  s ię  i z a ­
r z ą d z a n i a  g o s p o d a r s tw e m ,  oczy ­
w iśc ie ,  p o d  m ę s k ą  k o n t r o lą .  N a  
w y p ad ek  m o b i l iz a c j i ,  k a ż d a  k o b ie ­
t a  m a  z g ó ry  w y z n a c z o n e  m ie js c e ,  
aby  w  te n  sp o só b  u w o m ić  j e d n e ­
go m ę żc zy zn ę  d la  f r o n t u .

W  p r a s i e  n ie m ie c k ie j  w s z ę d z ie  
d a j ą  s ię  z a u w a ż y ć  p r z y g o t o w a n i a  
ao w o jn y .  Z. R .

r o l a  p o l s k i

O w p ły w ie  p o r o z u m ie n i a  n ie ­
m iec k o  -  a u s t r i a c k i e g o  n a  P o ls k ę  
c o ra z  w .ę c e j  p o j a w i a  s ię  g ło só w  
p r a s y .  Z d a n ie m  „ M a łe g o  D z ie n n i ­
k a " :

,Dla Polski zarysowuje się sy tu ­
ac ja  bardzo poważna Od F ranc j i  
będziemy zupełnie odcięci przez no­
w y blok. W naszym żywotnym inte­
resie jes t ,  aby  spraw y nie poszły za 
daleko i by  doszło oomimo wszystko 
do powunego porozumienia f iancu- 
sko - włoskiego. Możliwości ku  tem u 
są  wciąż jeszcze o tw arte .  J e s t  też  
v naszym  in teresie ,  by skłonność 

H it le ra  do porozumienia z F ranc ją ,  
mogła być obeeroe w yzyskana p rzy  
naszej pomocy. J a k  słychać, Musso- 
hm  sprzy ja  Darazo wciągnięciu do 
porozumienia mocars+w, n a  Którem 
m a ją  w  przyszłości spoczywać pokó;' 
E uropy  i z reorganizow ana L iga  Na­
rodów. Zgadzam y się zaś z H itle rem  
w  niechęci do wciągnięci; do Lego 
porozum ienia  czerwonej Eurazji,  j a ­
ko największego cywilizacji zachód-

'ft.ta.ia Md Kfcfttnfrn konjuiKtury
Sfery gospodarcze przeć w „Gazecie Polskie!"

Od 7 9 - 5  zl. dziennie
wynoszą diety funkCfCnarjuszdw państwowych
W c z o r a j  „ D z ie n n ik  U s ta w  m a r  s z a lk a  w y n o sz ą  70 zł., gener-a 

p rz y n ió s ł  r o z p o r z ą d z e n ie  R u d y  Rli ł a  b r a n i  50 zł. , g e n e r a ł a  d y w iz j i
G is trów  o d j e t a c h  f u n k c j o n a ł u  
)zy p a ń s tw o w y  ch i w o jsk a .

R o z p o rz ą d z e n ie  w  szczeg ó łow y  
sp o s ó b  u s t a ł a  d z ie n n c d je ty ,  k tó ­
re  d la  r r e z e s a  R a d y  M i n i s t r ó w  
w y n o s ić  b ę d ą  70 zł., a l a  m i n i s t r a ,  
p .e rw s z e g o  p r e z e s a  S ą d u  N a jw y ż  
szego , ł p i e r w s z e g o  p ro z e s a  N. T- 
A . —  50 zł., p o cze m  k o le jn o  w e ­
d łu g  g r u p  u p o s a ż e n io w y c h  d je ty  
t e  w y n o sz ą  od  45 zł., d la  I I  g r u p y  
u p o s a ż e n io w e j  do 5 zł. d z ie n n ie .

O d p o w ie d n io  w  w o js k u  d je ty

óxj z». i  t. d.

\  p o d r ó ż a c h  s łu ż b o w y c h  p r a ­
wo ■ r z e j a s d u  I  k l a s ą  p r z y s łu g u je  

a u k c j  o n a r ju sz o in  p a ń s tw o w y m ,  
pobie l  a j ą c y m  u p o s a ż e n ie  w e d łu g  
g r u p  I — V, o f i c e r o m  w y ż sz y c h  
s to p n i  do m a j o r a ,  a t t a c h ć s  w o ­
sk o w y m  a m b a s a d ,  sęd z io m  i p r o ­
k u r a t o r o m  g r u p y  u p o s a ż e n io w e j  
od  I do I I I ,  o f i c e ro m  p o l ic j i  i s t r a  
t j  g r a n i c z n e j  g r u p y  o d  I  do IV.

R o z p o rz ą d z e n ie  w esz ło  w  życie  
z d n ie m  w c z o ra js z y m .

Likwidacja strajku na robotich publicznych
w  p o * v .  c l e c h p n o w 5 k : m  i p u ł t u s k i m

Zlikwidowano s t r a j k  na ro b o ­
la c h  p u b l i c z n y c h  w pow. c i e c h a ­
n o w sk im , k t ó r y  o b ją ł  oko ło  800 to  
botmkow sezonowych, z a t r u d n i o ­
n y c h  p rz e z  powiatowy w y d z ia ł  
Rogowy oraz m. C ie c h a n ó w  
S t r a j k u j ą c y  u zy sk a l i  p o d w y ż sz e ­
n ie  p ł a c  w  g r a n i c a c h  s t a w e k ,  s to  
e o w a r y c h  p rz e z  F u n d u a z  P r a c y .

P ^ z a t e m  n a  r o b o t a c h  p u b l i c z ­
n y c h  n a  t e i e n i e  c a łe g o  p o w ia tu  
P u ł tu s k ie g o  w y b u c h ł  ró w n ie ż  
s t r a j k  e k o n o m ic z n y .  P o rz u c i ło  
. r a c ę  t a k ż e  około  800 ro o o tn i -  
■ów, z a t r u d n i o n y c h  p rz e z  p o w ia ­

to w y  w y d z ia ł  d ro g o w y  i p rz e z  za- 
r 7ądy g m in n e .  S t r a j k  o b ją ł  S e ­
rock ,  W y sz k ó w ,  N a s ie l s k ,  P u ł ­

t u s k  I t .  p  S t r a j k  t r w a ł  4 dn i.  
C z w a r te g o  d n i a  w o b r ę b i e  ca łego  
p o w ia tu  w y b u c h ł  d e m o n s t r a c y jn y  
s t r a j k  p o w sz e c h n y ,  k t ó r y  o b ją ł  
p ie k a r z y ,  r z e ź n ie  m i e j s k i e  e tc . ,  
n ie  w y ł ą c z a j ą c  c h a łu p n i k ó w .  
C z w a r te g o  a n i a  s t r a j k  z o s t a ł  z l i ­
k w id o w a n y  w  w y n ik u  k o n f e r e n ­
c ji ,  o a b y te j  w  g m a c h u  s t a r o s t w a  
w P u ł t u s k u  p o d  p r z e w o d n ic tw e m  
. n s p e k t o r a  p r a c y  inż .  B ie ń k o w ­
sk iego

P o s t u l a t y  ro b o tn ik ó w  z o s ta ły  
częśc iow o  u w z g lę d n io n e .  W s z y s t ­
k ie ro b o ty  z o s t a ły  w zn o w io n e .  
P r z e b i e g  s t r a j k u  b y ł  s p o k o jn y .  
Żacm ych  z a j ś ć  n ie  z a n o to w a n o

A r t y k u ł  „G a z e ty  P o l s k i e j " ,  w y ­
p o w ia d a ją c y  s ię  z a  „ m c z l iw e m i 
n ie m o ż l iw c ś c ia m i"  t .  j .  n a k r ę c a ­
n ie m  kon junktury* ,  w y w o ła ł  s ze ­
r o k a  d y s k u s j ę  w  p ra s ie .

P r z y t a c z a j ą c  p o g lą d y  p. W it -  
w ic k i t g o  n a  m e to d y  e n tu z j a z m u  i 
p r z y m u s u ,  „ R o b o tn ik "  z a u w a z a :  

„Słowem —  popularnie  u ję ta  m e­
toda owa głosiłaby: „nic chcesz się 
entuzjazmować — to pod klucz" (a l ­
bo i gorzej).. .

Ani Itooseveltowi, ani de Manow:, 
ani Vincent -  Auriolowi nie przyjdzie 
do głowy stosować Brutalnego p rz y ­
musu v walce o „duszę m as". Co 
więcej. Ktokolwiek zabiega o popra­
wę położenia mas , kto  tę  poprawę 
is totnie realizuje  —  ten  doprawdy 
może z a rg um en tu  s trachu  zrezy­
gnować, m ając w masach granitow e 
opfircic...“.

Co z a ś  do o b e c n e g o  s t a n o w i s k a  
„ G a z e ty  P o ls k ie j "  w o b e c  e t a t y z ­
m u :

„Silnie powiedziane! F.tatyzm w 
80, w i.00 proc! „Socjahzn. państw o­
wy"! Cokolwiek przeczytalibyśmy je­
szcze na  ten tem at w „Gazecie P o l­
skiej" —  już dziś mamy zmianę 
wręcz rewelacyjną. Ciekawe, co na 
to powiedzą te  s fery  sanacyjne, k tó­
re  są  związane ciasno z in te; esami 
wieik.«go kap ita łu

S f e r y  g o s p o d a r c z e  n ie  p o z o s t a ­
ły  o c z y w iś c ie  d łu ż n e  o d p o w ie d z i .  
L e w i a t a ń s k i  „ K u r j e r  P o l s k i "  pr/ ,e  
s t r z e g ą :

„E ntuzjazm  zbiorowy, k tóry  sam 
przez się jes t  nie łatwym do rozwią­
zania  problemu —  to niewątpliwie 
dużo, ale nie wszystko. K on ju nk tu ry  
nie .nakręca się" sam ym  en tuz jaz­
mem, lecz również środkam i f inanso­
wemu. Tych —  zawsze i wszędzie, 
wcześniej, czy później — dostarczyć 
m us: społeczeństwo. Wyłania się tu  
zasadnicze py tan ie :  czy w osta tecz­
nym  efekcie „nakręcania" nie okaże 
bie, że więcej ono dochodu pochłonę­
ło, niż przysporzyło. Ryzyko jes t  
wielkie".

W  s z c z e g ó ^ o ś c i  b a rd z o  p o d e j ­
r z a n e  w y d a j e  s ię  „ R u r j e r o w i  P o l-  
s k i e m u "  r e k o m e n d o w a n ie  e t a t y z ­
m u ja k o  ś r o d k a  do n a k r ę c a n i a  
k o n j u n k t u r y .  N a  t e m  t l e  

„świadomość, i e  pańutwo będzie 
coś nowego realizować, już zgory 
gwarantuj-, reakcję nie en tuzjazm u 
zoiorowego, ale zb orowej depresji" . 

O s t a t e c z n ie  w ię c :
„A rtyku ł „Gazety Polskiej" z ak ra ­

w a  w tem  świetle  n r  paradoks. P o ­
pros tu  odnosi się n ieodparto w raże ­
nie, że p ragnie  ona radyka ln ie  zdy­
skredytować p rog ram  n ak re"an ’a

nacji z urzędowym optymizmem na­
rzuconym mason. _  jak to twierdzi 
p. \X'itwicKi _  ale jedynie i wyłącznie 
w  operacjach pieniężno -  kredyto­
wych tycn czy innych".

W  r e z u l t a c i e :

„Akcja nakręcania konjunktury — 
to posługiwanie się ope-acjami p,e- 
niężno-kredytoweru, temi, czy inne- 
mi. Nic ponadto! Można być zwolen­
nikiem aktywizmu gospodarczego, a 
można być przeciwnikiem planowo­
ści i etatyzmu i całego aparatu gospo 
aarki totalnej Te rzeczy nie mają ze 
sooą nic wspólnego. Świat stworzył 
aziś niezliczone wzory aktywizmu. 
Można w ybrać różne wzory, nieko­
niecznie wzory państw totalnych, 
wzory biurokratyczno -  etatystyczne, 
któr i są  bardzo kosztowne, zarówno 
gospodarczo, jak i pozaBospodarczo.

kon jun k tu ry ,  k tórem u "rytrwale 
sprzeciwiała się od lat. Czyżby odży­
wał nowy —  coprawda nie Konrad, 
lecz Bohdan —  ale W allenrod? Bo 
przecież nie  m a  skuteczniejszego 
oposoou p o g n ę b ie n i  w  opinji jak ie ­
goś program u, niż ściśle związanego 
z Biurokratyczno -  e ta ty s ty czną  wi­
zją".

„ C z a s "  o d w r a c a  t y t u ł  „ G a z e ty  
H e lsk ie j*  i p i s z e  o „ n ie m o ż l iw y c h  
m o ż l iw o ś c i a c h " .  Z w r a c a  w ię c  u- 
w a g ę ,  o m a w ia j ą c  c y to w a n e  p rz e z  
p W i tw ic k ie g o  p r z y k ł a d y  W ło c h  
i N ie m ie c ,  że ooa  t e  k r a j e  s ą  n ie ­
m a l  j e d n o l i t e  e tn i c z n ie  i że  „ id e e  
n a ro d o w e ,  t a m  p a n u j ą c e ,  p o c ią ­
g a j ą  p r z y n a j m n i e j  w  p e w n y m  
s t o p n iu  c a ł ą  n ie m a l  lu d n o ś ć  ty c h
p a ń s t w " ,  k t ó r a  w  d o d a tk u  o d z n a -  ,  . . . r
cza  ie (zw ła  tzcza w N ie m c z e c h )  r 1 n,e Jt s t  rzeCią slus‘ n4 1 ctiową  po- Slę ^  v n i e m c z  e n  i, zostawia,, ąk tyw iim  jedynie tylko w
ogrom nem  zdyscyp linow an iem . "T arendzie etatystów i totalistów".
i le  j e d n a k  o P o ls k ę  cn o d z i ,  to  n ie -  „
z a le ż n ie  o d  n  e d ą s t a t e c z n y c h  pod  '  S f e r *v W t o t e z e  z a te m  
s t a w  w n a s z e j  s t r u k t u r z e  
d a r c z e j  do p r o p o n o w a n e j  p rz e z  
„ G a z e tę  P o l s k ą "  p o l i ty k i  ( b r a k  
w ie lk ie g o  p r z e m y s łu )  t r z e b a  so­
bie  z d a ć  s p r a w ę ,  i e

„w Polsce, choćby z  uwagi n a  mo­
m enty  polityczne, stworzenie n a s t ro ­
ju  e n tuz jazm u  nie je s t  łatwe. Nie 
m ożna zapominać, że społeczeństwo 
niemieckie, czy włoskL pociągnięte  
zostało hasłami, z k tórem i m ożna się 
nie zgadzać, k tóre  może es złe, ale 
k tóre  są  szeroko pojęte i tw orzą  
mn.ej więcej z w ar ty  sys tem, którego 
my ad hoc nie  stworzymy, nie m ó­
wiąc o f em, ze nie byłoby sensu 
s twarzać has ła  dla p ro g ra m u  gospo­
darczego zam ias t  p-zystosować p ro ­
g ram  gospodarczy do zasadniczych 
haseł politycznych

T a możliwa gdzieindziej, poli tyka 
gospodarcza, nie  m a  u nas  żadnych 
niemal w ar inkćw rozwoju. T eo re ty ­
cznie możliwa, ,v p rak tyce  okazać 
się musi niemożliwą do p rzeprow a­
dzenia".

R ó w n ie ż  z d a n ie m  „I, K . C.“ 
z n a la z ł  s ię  p. W iiw ic k i  „ n a  f a ł ­
sz y w e j  d ro d z e " ,  g d y ż  0 n a k r ę c a ­
n iu  k o n j u n k t u r y  m o ż n a  m ó w ió  
ty lk o  p o d  z a s t r z e ż e n ie m ,  że  b ę ­
d z ie  r e a l i z o w a n a  „ n ia  p r z y m u ­
sem , e ta ty z m e m  i s t r a c h e m " .  R o z ­
w a ż y w sz y  b o w ie m  p r z y k ł a d y  n a ­
k r ę c a j ą c y c h  p a ń s t w  z a g r a n i c z ­
n y ch ,  d o c h o d z i  s ię  do w n io s k u ,  że

„punkt ciężkości we wszystkich 
tych, bez wyjątku, aTccjaęlj nakręca­
nia konjunktury nie leży wcale ani w 
planuwej organizacji, am w budzeniu 
masowego entuzjazmu, ani w  stoso­
w aniu  przymusu i s t rachu  w  kombi

S f e r y  g o s p o d a r c z e  z a t e m  są  
■ z d e c y d o w a n ie  p r z e c i w n e  i n i c j a ­
t y w i e  „ G a z e ty  P o l s k ie j " ,  o ile  

ch o d z i  o j e j  g o s p o d a r c z ą  s t ro n ę .  
Co z a ś  do „ e n tu z j a z m u " ,  to  w ido- 
c z n y  j e s t  z c y to w a n y c h  a r y k u łó w  
p o w a ż n y  sc e p ty c y z m ,  a b y  m ó g ł  o 
jeg o  r o z b u d z e n i u T n n r z y ć  obóz s a ­
n a c y jn y

niej wroga. M każdym razie łyplo- 
m acja  nasza winna dz.aiać r.iez włó­
cznie i skutecznie. TOypadk idą ta k  
szybko, że niema czasu do -trace­
nia".

N IE M C Y  I W S C H Ó D

„ N a s z  P r z e g l ą d "  s tw ie rd ź?  
k ró tk o w z ro c z n o ść  n ie k tó ry c h  n a ­
sz y c h  (f i io i i iem iecko  u sp o so b io ­
n y c h )  po l i tyk ów , k tó rz y

„twierdzili, ie  należy skierować a- 
pe ty t  niemiecki w stronę A ustry  lub 
Czechosłowacji, Ły w ten  sposób od­
wrócić uwagę Rzeszj oa wsehodu. 
Nowy sposób załatwienia nraw j 
aus t i jack ie j  „y tw arza  nową i dość 
p rzy k ra  sytuację ..

Odtąd uwaga Niemiec : s taje wy­
raźnie skierowana na  wschód. J V- 
z taje  więc sytuacja, k tó ra  _ może 
wpłynąć n a  zmianę nastawienia po­
lityki zagranicznej Polsk: _ Od Biega­
jący  od bana łu  ton  przemówień pre­
zydenta  Republiki Francuskiej i am ­
basadora polskiego we Franc. . roz- 
mowj z ironistren: spraw  za«ranicz ■ 
nycb Czechosłowacji nw gą  s tać się 
podstawą do umożliwień, a chocoy 
częściowo rewizji dotychczasowej po­
lityki...

W  każdym  razie  widmo_ sojuszu 
włosko - niemiecko • aust ia jcko  - wę­
gierskiego z oparciem o Bułg*rję, z 
p rób ą  rozbicia Małej Eiitent* może 
wywołać sm utne  reflek ;je nietylko 
n ad  Dunajem, ale również i  nad  wt* 
*łą“.

A  G D A Ń S K ?

O czy  z w r a c a j ą  s ię  p rz e d e w ­
sz y s tk ie m  k u  n i e z a ł a tw ic n e j  je s ź  
cze  s r r a w m  g d a ń s k i e j .  S a n a c y j ­
n y  „ E x p r e s s  P o r a n n y "  s t a r a  s ię  
u s p o k o ić  o p in j ę ,  że  N ie m c y  b y n a j  
m n ie j  n ie  z w r ó c ą  s ię  t e r a z  k u  
w s c h o d o w i ,  g d y ż  u g o d a  z  A u -  
s t r j ą  o tw ie r a  im  d ro g ę  n a  p o łu d ­
n io w y  w s c h ó d  ( B a łk a n y ) .  Co do 
G d a ń s k a ,  to

„Niemcy mc absolutnie nie miały­
by io  zyskania przez podjęcie jakiej­
kolwiek ofenzyv.y dyplomatycznej w 
kierunku Gdauska czy wugóle Wscno 
du Europy".

I d e o l o g ja  h i t l e r y z m u  u czy  n a s  
j e d n a k  o cz e m ś  w rę c z  p rz e c iw -  
nem . O czy w iśc ie ,  N ie m c y  s t o s u j ą  
m e to d ę  „ p o k o jo w ą "  i n a  e ta p y  
ro z ło ż o n ą  A le  tw ie r d z ić ,  żc  po 
u k ła d z ie  w ie d e ń s k im  n ic  s i ę  dla 
P o ls k i  n ie  z m ie n i ło ?  N ie m a  oczy  
w i s t a  povcodu do „ s i a n i a  p a n ik i  
w  s p o łe c z e ń s tw ie " ,  a l e  zm ia n a  
k u r s u  w n a s z e j  p o l i ty c e  z a g r a ­
n ic z n e j  n a r z u c a  s ię  o b e c n ie  X 
t a k  j a s n ą  k o n ie c z n o śc ią ,  że n ie p o  
d o b n a  n a  n i ą  z a m y k a ć  oczu .

O k ó ln ik  p . p re m je ra

W sprawie godzin urzędowania
i przyjm owania interesantów

„Pomorze było i będzie nasze
Nitsłychane prowokacje Nienićw pomorsk;ch

T o r u ń s k i e  „S ło w o  P o m o r s k ie "  
d o n o s i ,  że  o s t a tn io  o d b y ła  s ię  w 
V ą b c z e ź m e  z a b a w a  lu d o w a  z o r ­
g a n iz o w a n a  p rz e z  m ie js c o w y c h  
N ie m c ó w .

„Na „zabawie" tej —  czytamy — 
była ustawiona trybuna, okryta czar. 
nr krepą, na której widniała buła 
strzałką i mały proporczyk. Mokół 
trybuny zwarłem kołem stali Niemcy 
(około 800 osóbj, kobiety i mężczyź­
ni, wszyscy ubrani w jednakowe 
mundury.

Po odśpiewaniu hitlerowskiej pie­
śni, na tiybunę wszedł Ernst Bonus, 
z Dębowejląki w towarzystwie El n- 
sta Niefeldi, z Bydgoszczy, który 
wygłosił niesłychane przemówienie, 
wypowiadając obelżywe słowa na ca- 
ła Polskę, w szl’ Łttóinosci na nasze 
Pomorze. Twierdził on, że są Nlent­
ami z krwi , kości i pozostaną mmi 

do śmierci. Dalej, że nie pozwolą w 
Polsce siebie „traktować jak traktu­
je się świnie!" (? !). Niefrla twier­
dził, że Ponirrfce zostało Niemcom 
bezprawnie odebrani ! —  oraz, w koń 
cu nwego przemówienia zapewnił o- 
becnych. ie -  - „Pomorze było i bę­
dzie nasze"!!??

Słuchacze na te słowa krzyknęli

P .  p re z e s  R a d y  M i n i s t r ó w  w y ­
d a ł  o k ó ln ik  do pp .  m i n i s t r ó w  (z 
w y ją tk i e m  m i n i s t r a  S p r a w  W o j ­
s k o w y c h )  w  s p r a w i e  n a d z o r u  n a d  
t r y b e m  u r z ę d o w a n i a  a d m i n i s t r a ­
c j i  r z ą d o w e j .

W  o k ó ln ik u  ty m  p .  p r e m j e r  
s tw ie r d z a ,  iż w  c z a s ie  sw o ic h  in- 
sp e k c y j  p r z e k o n a ł  s ię ,  że t r y b  u- 
r z ę d o w a n ia  w  n i e k t ó r y c h  u r z ę ­
d a c h  p o z o s t a w ia  w ie le  do ży cze ­
n ia ,  z w ła s z c z a  w  z a k r e s ie  p r z e ­
s t r z e g a n i a  o b o w ią z u ją c y c h  g o ­
d z in  u r z ę d o w a n ia  i n a le ż y te j  ob ­
s łu g i  z g ł a s z a j ą c y c h  s ię  i n t e i e s a n  
tów .

P o n ie w a ż  s k o n s t a t o w a n e  b r a k i  
d ow od zą ,  że  u r z ę d y  w y ż s z y c h  in -  
s t a n c y j ,  n ie  w y łą c z a j ą c  c e n t r a l ­
n y c h ,  n ie  s ą  w  n jo ż n o śc i  p r z y n a j ­
m n ie j  n a r a z i e ,  s t a ł e  i n a le ż y c ie  
n a d z o r o w a ć  p o d le g łe  im  u rz ę d y ,  
z a ś  u r z ę d y  lo k a ln e  p o z o s t a w io n e  
s a m e  so b ie  n ie  w y k o n y w u j ą  n a l e ­
życ ie  c ią ż ą c y c h  n a  m c h  o b o w ią z ­
ków, p o s t a n o w i ł  p. p r e m j e r  a ż  do 
o d w o ła n ia  z lec ić  n ie k t ó r e  f u n k c j e  
te g o  n a d z o r u  p p .  w o je w o d o m ,  k tó  

„Heil Hitler". OkrzyLi _ te zwnoił-r ’ rZy  p e łn ić  j e  b ę d ą ,  j a k o  f u n k c j e
I s p e c j a ln e  i ś c i ś le  o so b i s te  z p o le ­

ce n ia  p  p r e m j e r a
N a d z ó r  w y k o n y w a n y  p rz e z  p p .

I I

oddaleniu, którzy w odpowiedzi 
Krzyknęli „Precz ą hitlerowcami z 
Polski" —  „Niech żyje Polska!". 
M ród Niemców powstało . u n »u .  - 
nie. Dochodziło j obu stron do siarć. 
Z chwilą, gdy mówce uciekł z  trybu­
ny, ze strony Niemców padł strzał. 
Niemiec Pr. Sehaffer z Wąbrzeźna, 
jako przewodniczący tej „zabawy", 
nie mogąc, groźnie clę zapowiadają­
cej sytuacji opanować, zmuszony był 
zobranie rozwiązać- Powiadomiona 
policja, interweniowała, używając 
gumowych pałek".

N ie  j e s t  to  p ie r w s z y  „ w y s tę p  ‘ 
m n ie j s z o ś c i  n ie m ie c k ie j  w  P o l ­
sce .

L o ja l n o ś ć  N ie m c ó w  w ob ec  pań- 
s t w a  p o lsk ieg o  s ą d z i  o p m j a  p< 1- 
sk a  n ie  w e d łu g  słów, a l e  w e d łu g  
czy nó w . A  czyn y ,  n ie s te ty ,  n ie  s ą  
z b y t  b u d u ją c e .

N ie w ą tp l i w i e  w ła d z e  bliżej’ z a ­
i n t e r e s u j ą  s ię  p r z e m ó w ie n ia m i ,  
w y g ło sz o n y m i n a  t e j  „ z a b a w ie  l u ­
d o w e j"  w  W ą b rz e ź n ie .

w o jew o d ó w , w  „ to s u n k u  J o  u r z ę ­
d ów  n ie z e s p o lo n y c h ,  d o ty c z y ć  b ę ­
dz ie  ty lk o  s p r a w y  p r z e s t r z e g a n i a  
g o d z in  u r z ę d o w y c h  o r a z  p rz y jm o  
w a n ia  i z a ł a t w i a n i a  i n t e r e s a n tó w  
i n ie  n a r u s z a ,  a n i  n ie  u m n ie j s z a  
w n ic z e m  u p r a w n ie ń  n a d z o rc z y c h  
w ła ś c iw y c h  w ła d z  re s o r to w y c h ,  
n a  k tó r y c h  w  d a ls z y m  c ią g u  sp o ­
czy w a  o d p o w ie d z ia ln o ś ć  za  p ra  
w id ło w y  b ie g  u r z ę d o w a n ia  w  p o ­

d le g ły c h  im  u r z ę d a c h .
O k ó ln ik  g ło s i  d a le j ,  że p o szczę  

g ć ln i  w o je w o d o w ie  b ę d ą  w yk on y­
w a l i  p r r u c z o n e  p r z e z  p a r a  p r e ­
m j e r a  f u n k c j e  w  s to s u n k u  do, 
w s z y s tk ic h  w ła d z  i u rz ę d ó w ,  z a ­
k ła d ó w ,  o r g a n o v ’ i t .  p .,  m a j ą c y c h  
3 iedz ibę  n a  t e r e n i e  d a n e g o  w o je ­
w ó d z tw a ,  p o d le g a j ą c y c h  bezp o ­
ś r e d n io  m i n i s t e r s t w o m  w e  w sz y ­
s t k i c h  d z ia ł a c h  a d m i n i s t r a c j i  rzą 
d o w e j ,  z w y j ą t k i e m  r e s o r t u  s p r a w  
w o js k o w y c h .  .

F u n k c j e  pp .  w o je w o d ó w  ODej* 
m o w a ć  b ę d ą  r ó w n ie ż  m o n o p o le  
p a ń s tw o w e ,  a s p o ś ró d  p r z e d s i ę ­
b io r s tw  p a ń s t w o w y c h  ta k i e ,  k tó ­
r e  w s k a z a n e  z o s t a n ą  p r z e z  p a n a  
p r e m j e r a  w  d ro d z f  t p e c j a ln y c h  
z a rz ą d z e ń .

W s k u t e k  s t w i e r d z e n i a  n i e p u n k  
t u a l n o ś c i  w  u rz ę d o w a n iu ,  s z e r e g  
u rz ę d ó w  c e n t r a l n y c h  z a s to s o w a ło  
ju ż  s p e c j a ln e  r y g o r y .  W  m i n i s t e r ­
s t w a c h  w p r o w a d z o n o  l i s t y  ob ec ­
n o śc i  n a  k t ó r y c h  p o d p i s y w a ć  s i f  
m a j ą  u r z ę d n i c y  c o d z ie n n ie  L is ty  
te  p r z e d k ł a d a n e  b ę d ą  do s p r a w ­
d z e n ia  d y r e k t o r o m  d e p a r t a m e n ­
tó w  c o d z ie n n ie  o godz. 8 m in ,  10. 
W  s p e c j a ln y c h  o k ó ln ik a c h  p o d a ­
no  do w ia d o m o ś c i  u rz ę d n ik ó w ,  że  
m e p u n k t u a l n o ś ć  w  u r z ę d o w a n iu  
p o c ią g a ć  b ę d z ie  z a  s o b ą  p o s t ę p o ­
w a n ie  d y s c y p l in a r n e  i  a r t .  21 i 
22 u s t .  o p a ń s t w o w e j  s łu ż b ie  cy ­
w i ln e j .

N a w e t  d y r e k t o r z y  d e p a r t a m e n ­
tów  z o b o w ią z a n i  z o s ta l i  w  n ie k tó  
r y c h  m i n i s t e r s t w a c h  do u s p r a ­
w ie d l i w i a n ia  z g ó ry  s w o je j  z a m ie ­
rz o n e j  n ie o b e c n o ś c i .

Śledztwo przeciw Porylewiczcwej
u le g ło  p r z e rw ie

P r o w a d z o n e  w  sz y b k iem  t e m ­
p ie  ś l e d z tw o  s ą d o w e  p rz e c iw  p. 
P a r y lb w ic z o w e j  u le g ło  n a g ł e m u  
z a h a m o w a n i u .  D e le g o w a n y  w  te j  

j s p r a w i e  do K r a k o w a  p .  s ę d z ia

Korusiewicz, nagie zachorował i 
umieszczony został w szpitalu 

Wobec tego śledztwo zostanie 
na jakiś czas wstrzymane.
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T rA TR  NARODOWY: Ostatnie

dni „Głupi jak ób "  Ritnera. W sobotę 
premjera „Wielkiej miłości" Moinara.

TEATR POLSKI: Ostatni dzień
„Tessa '1 \\ prem erowej obsadź e Ju­
tro premjera „Dziewczęta i oni".

TEATR NOWY: Nieczynny.
TEATR MAŁY Nieczynny.
T EA T R  L E T N I:  Dziś i j u t r t  .-Po­

dwójna buchalterja"  w reżyserji  W ar 
Reckiego z Dymszą, Orwidem, Bro- 
chwiczówną i Grossówną w rolach 
głównych.

TEATR KAMERALNY: N ieczynny.
T E A T R  M A L IC K IE J-  Dziś i ju ­

t r o  Sha.w'a ,P ro fes ja  pani W arren" .  
W próbach komedja rumuńska p, t. 
„Zamieszaj" .

CYRULIK WARSZWSKI: Dziś i
codziennie rewja p. t. „Frontem do 
adości-' z Ordonną, Symem, Kru­

kowskim i Lawińskim na czeie (7.30 
i 9-45).

W IE L K A  O PER E TK A  (Karowa 
18): Dziś i ju tro  „Gejsza" pucz. 8.15 
wieczór. Wkiótce premjera „Trzech 
w alcy" O. Straussa.

M l?  pod znakiem przeobrażeń
Walka u szpetota na wiślanam wybrzeżu

A AT> jt  o

WIELKA PRZED5EZ0N0W'
SPRZEDAŻ REKLAhOWA

W FIRMIE

J I M ”
W -w a, M a rsz a łk o w sk a  137 
P o zn an , Br. P le racK lego  14

CD DN 15 DODN. 25 LIPCA 
firma „ K A M C Z A T K A "

dla reklamy sprzedale

> V T R A  i E I S Y

o 4 0 1 . taniej
W i e l k i  w y b ó r .

N a m o w s z e  m o d e l e  d y n ie  w a r s z t a t y  n a p r a w y

D z ie ln ic a  P o w iś l a ,  r o z c i ą g a j ą c a  
się. n a  ro z le g łe j  p r z e s t r z e n i  od 
m o s tu  K ie rb e d z i a  aż  po c z e r n i a ­
k o w s k ie  ł ą k 1 s to i  o b ecn ie  w  p r z e ­
d e d n iu  w ie lk ic h  p r z e o b r a ż e ń .  H a ­
sło  „ w a lc z m y  ze s z p e to tą "  d o t a r  
!o w re s z c i e  i w n a d w iś l a ń s k ie  r e ­
jo n y  —  u c h w a lo n o  n ie d a w n o  
szcz eg ó ło w y  p la n  z a b u d o w a n ia  
ty c h  te r e n ó w ,  k tó r e g o  w y k o n a n ie  
n a d a  w re sz c ie  z a n i e d b a n e j  d z ie l ­
n ic y  w y g lą d  p r a w d z iw ie  e u r o p e j ­
ski.

R U P I E C I A R N I A  W A R S Z A W Y  
D o ty c h c z a s  — P o w iś l e  o d g r y w a  

m a ło  w d z ię c z n ą  ro lę  „ r u p i e c i a r ­
n i "  W a rs z a w y .  N a jg o r s z e  d r e w n i a 
n e  m a g a z y n y  m ie j s k ie  z a w a lo n e  
k a m ie n m m i. . .  z r o z b ió rk i  so b o ru  
n a  pl. S a sk im .  P r y m i t y w n e  p a r  
k a n y ,  o s ł a n i a j ą c e  je s z c z e  b a r ­
d zie j  p r y m i t y w n e  b u d o w le  i k u p y  
g ru z u ,  w re s z c i e  b i j ą c e  w  ocz j 
s z p e to tą  koszaify  B lo c h a  —  o b ra z  
k o m p le tn e j  r u i n y  i o p u sz c z e n ia .  
L ic zn e ,  n i e z a b u d o w a n e  p lac e  z ie ­
j ą  p u s tk ą ,  je z d n i e  u l ic  b r u k o w a ­
n e  p r z e w a ż n ie  „k o c ie m i  ł b a m i" —  
to i s t n a  z a s a d z k a  d la  p o ja z d ó w .  
W  dn i  d e szc zo w e  t r y s k a  f o n t a n ­
n a m i ,  b ło ta ,  w  d n ie  u p a l n e  w z n ie ­
c a  t u m a n y  k u r z u  i śm ie c ia .  W y ­
b rz e ż e  k o śc iu sz k o w sk ie ,  o g ro d z o ­
ne t u  i  ow dz ie  k o lc z a s te m i  d r u ­
ta m i ,  j e s t  m ie j s c e m  s p o t k a ń  m ę ­
tó w  sp o łe c z n y c h ,  j a k  z r e s z t ą  i 
s z e r e g  m n i e j s z y c h  u l i c z e k  P o w i­
ś la ,  t o n ą c y c h  p r z e w a ż n ie  w  c iem ­
n o ś c i a c h ,  w ą s k ic h  i kcp tych  
G łó w n a  „ a r t e r j a "  P o w iś l a  u l i c a  
S o lec  p o s i a d a  co k i l k a n a ś c i e  m e ­
t r ó w  p o w y k r z y w ia n e  s c h o d k i ,  
b y ły b y  i a cz e j  o d p o w ie d n ie  w ś ró d  
lu n a p a r k o w y c h  a t r a k c y j . . .  

Z I E L E N I E C ,  S Z K O L Ą  I S IE D -  
M IO r> IĘ T R O W E  GMACHY' 

P o c z y n a ją c  od  rok u  p rz y s z łe g o  
P o w iś l e  z a c z n ie  w r e s ż c i e  p r z y ­
b ie r a ć  no w e , lep sze  ob licze .  P r z e ­
d e w s z y s tk ie m  w ię c  —  z l ik w id u je  
s ię  d a w n ą  g a z o w n ię  m ie j s k ą ,  z a j ­
m u j ą c ą  s p o r ą  p o la ć  P o w iś l a ,  pod  
w z g lę d e m  u r b a n i s t y c z n y m  z u p e ł ­
n ie  n ie w y z y s k a n ą .  L ik w id a c j a  
ty c h  z a b u d o w a ń  n ie  n a s t r ę c z y  
w ie lu  t r u d n o ś c i ,  g d y ż  j u ż  o b e c n ie  
c a ł a  p r a c a  g a z o w n i  o d b y w a  s ię  n a  

J W oli . P r z y  u l .  L u d n e j  z o s t a ły  je -
gazo-

a n n n n B u

m ie rz y .
N a  m ie j s c u  s z p e tn y c h  b u d y n ­

ków  i c z e rw o n y c h  m u ró w ,  o k a l a ­
j ą c y c h  te n  t e r e n ,  p o w s ta n i e  o l­
b rzy m i z ie len ie c ,  p r z e z n a c z o n y  
n ie ty lk o  d la  dziec i ,  a le  i d la  s ze ­
ro k ie j  p u b l i c z n o ś c i ;  w ś r ó d  d rz e w  
i k w ia tó w  z ie le ń c a  p l a n o w a n e  
j e s t  w z n ie s ie n ie  no w eg o  g m a c h u  
szko ln ego .  B u d o w a  szko ły  w  c e n ­
t r u m  P o w iś l a  j e s t  j e d n ą  z n a j  
p i l n ie j s z y c h  p o t r z e b  t e j  d z ie ln i ­
cy, gd yż  n ie l ic z n e  szk o ły  P o w iś l a  
s ą  p r z e p e łn io n e ,  p o z a te m  l i k w i d u ­
je  s ię  r ó w n ie ż  w  n i e d a l e k ie j  p r z y ­
sz ło śc i  szko łę  p o w s z e c h n ą  n a  S o l­
cu  ( t e r e n y  p o t r z e b n e  p o d  r e g u l a ­
c ję  u l ic y  L u d n o j )  —  s p r a w a  d u ­
żeg o  g m a ć h u  szk o ln eg o  s t a n ie  s ię  
w ięc  n ie z m ie r n ie  p i l n ą  i d o n io ­
s łą .

P O D  W IA D U K T E M
I Z m ie n ia  s ię  ró w n ie ż  w y g lą d  po 

obu  s t r o n a c h  w i a d u k t u  m o s tu  
! P o n ia to w s k ie g o .  K o s z a ry  B lo c h a  
| r o z e b r a n e  d o ty c h c z a s  częśc iow o .

w y ro śn ie  k c m p le k s  n o w o c z e sn y c h ,  
s i e d m io p ię t ro w y c h  gmachów-. Z a ­
b u d o w ę  ty c h  t e r e n ó w  p l a n u j e  s ię  
lu ź n ą ,  ta k ,  b y  o tw o rz y ć  z w ia d u k ­
tu  s z e r sz ą  p e r s p e k ty w ę .

W  ro k u  p rz y s z ły m  ro z p o c z n ą  
s ię  t e ż  p r a c e  p r z y  b u d o w ie  d a l ­
szego o d c in k a  a le i  na  S k a rp i e  
P r z e j d z i e  o n a  p rz e z  w i a d u k t  obok  
M u z e u m  N a ro d o w e g o ,  n a s t ę p n ie  
m ię d z y  s z p i ta l e m  o f t a lm ic z n y m  a 
Czerw-onego K rz y ż a ,  p rz e z  m o s t  
n a d  T a m k ą  i D y n a s y ,  aż  do u l .  
K a ro w e j .  J e d n ą  z n a jp i ln i e j s z y c h  
r o b ó t  b ęd z ie  t e ż  b u d o w a  n o w e j  
u licy ,  k tó r a  w e ź m ie  p o c z ą te k  pod  
k ą te m  od u l .  K s ią ż ę c e j ,  ł ą c z ą c  j ą  
z W is łą  w  m ie j s c u ,  g d z ie  z n a j d u ­
je  s ię  o b e c n ie  k lu b  W . T. W . No- 
w-a t a  u l i c a  o tw o rz y  p ię k n y  w-idok 
n a  m o s t  P o n ia to w s k ie g o .  P r z e w i ­
d z ia n e  j e s t  t a k ż e  oczyw-iście u p o ­
r z ą d k o w a n ie  p r a w e g o  p o b rz e ż a  
W is ły ,  u ło ż e n ie  g ła d k ic h  n a ­
w ie rz c h n i  i td .  i td .  N a  P o w iś lu  
m u s i  w re s z c ie  zapanow -ać  E u-

z n ik n ą  z u p e łn ie .  N a  ich m ie js c e  r o p a !

U x a g a , m yć ow oce!
liaScteryj

n a  s e d n e m  i&olćcu

Dla " zł. zamordował
72 -3e titią  w d o w ę

P r z y  u l.  F r e t a  25 z a jm o w a ła  od 
s z e r e g u  l a t  d w u p o k o jo w y  lo k a l  
7 3 - l e tn i a  F r a n c i s z k a  T a b o ro w i -  
czo w a ,  w d o w a ,  w r a z  z c ó r k ą  A r-  
t o n i n ą .

.W czo ra j  po  godz .  16-te j ,  g d y  
w r ó c i ł a  c ó r k a  z p r a c y ,  ń ą  j e j  p u ­
kania n i k t  n ie  o tw ie r a ł  d rzw  i. P o  
w y w a ż e n i u  i c h  z n a le z io n o  s t a r u ­
szkę  p o d  s t o łe m  w  k a łu ż y  k rw i .  
S z u f l a d y  w K om odzie,  s z a f ie  i t ,  p 
b y ły  o t w a r t e ,  z a ś  ich  zaw -artość  
l e ż a ł a  w y r z u c o n a  n a  p o d ło d ze .  
Lekarz s t w i e r d z i ł  ś m ie r ć  s t a r u s z ­

ki w s k u te k  r a n y  m ia ż d ż o n e j  z a ­
d a n e j  t ę p e m  n a r z ę d z i e m  w  o k o l i ­
cę lew e j  s k r o n i .  W7e d lu g  z e z n a ń  
c ó rk i  z a m o r d o w a n e j  w  m ie s z k a ­
n iu  by ło  ty lk o  7 zl g o tó w k ą ,  k tó ­
r e  z b r o d n i a r z  z r a b o w a ł .

I s t n i e j e  p r z y p u s z c z e n ie ,  że  b a n ­
d y ta  w sz e d ł  do m i e s z k a n i a  pod  
p r e t e k s t e m  o b e j r z e n i a  p o k o ju ,  k tó  
r y  T a b o ro w ic z o w a  c h c ia ła  w y n a ­
j ą ć  K o r z y s t a j ą c  z s a m o tn o ś c i  k o ­
b ie ty ,  z a m o r d o w a ł  j ą ,  p r z y p u s z ­
c z a j ą c ,  że  z n a jd z ie  o w ie le  o b f i t ­
szy  lu p .

B a d a n ia  p r z e p r o w a d z o n e  p rze z  
m i e j s k ą  s łu ż b ę  z d ro w ia  w y k a z u  
j ą .  w  j a k i m  s t o p n iu  o w o ce  s p r z e ­
d a w a n e  n a  u l i c a c h  W a r s z a w y  są 
z a n ie c z y sz c z o n e  b a k te r io l o g i c z ­
n ie .  N a  p o w ie r z c h n i  n ie k tó ry c h  
ow ocó w  ( j a b łk a ,  g r u s z k i )  z n a jd o ­
w a n o  do 500.000 b a k te r y j ,  j a g o d y  
z a w ie r a ł y  m n ie j  —  do 100 .000 .

B yły  to  p rz e w a ż n ie  b a k t e r j e  n ie  
szk o d l iw e ,  a le  j e d n a  t r z e c i a  część 
ow o ców  b a d a n y c h  b y ła  z a n ie c z y ­
sz c z o n a  b a k t e r j a m i  k is zk o w e m i 
( t  z w  „b. c o l i " ) .

P o  w y rń y c iu  o w o ców  lic zb a  b ak  
t e r y j  z n a c z n ie  s ię  z m n ie js z a ła

Z a n ie c z y s z c z e n ia  b a k t e r j a m j  k isz  
k o w e m i m o ż n a  u s u n ą ć  ty lk o  b a r ­
dzo s t a r a n n e m  m yc iem  w  w o az ie  
b ie żą c e j .  W ię k s z e  z a n ie c z y s z c z e ­
n ia  w y k a z a ły  ow oce  p o c h o d z ą c e  z 
w ózk ów  lub k o sz ó w  u l i c z n y c h  n ie  
p r z y k r y t y c h : p o k r y w a  j e  k u r z  u -  
l lezny ,  z a w ie r a j ą c y  b a k t e r j e  k isz  
kow e, p o c h o d z ą c e  c zę s to  z n av  o- 
zu  k o ń sk ie g o  n a  jezd n i .

W  o b e c n y m  o k re s ie  d u r u  b r z u ­
sz n e g o  t r z e b a  s z c z e g ó ln ą  u w a g ę  
zw ró c ić  n a  c zy s to ść ,  n ie  k u p o w a ć  
u n i e c h l u jn y c h  s p r z e d a w c ó w  za ­
k u r z o n y c h  ow oców , a  p r z e d  sp o ­
ży c iem  ow oce s t a r a n n i e  w ym y ć .

C zw anek , dnia 16 lipca.
6.30 „Kiedy i•mnie..’;* 6.33 Gimna­

styka . 6.50 Muzyka (pł:). 7.20 Dzień, 
pr-i 7.30 P rogr .  n a  dzisiaj. 7 40 Mu­
zyka (pł.)

11.57 Sygna? czasu i he jna ł z K ra ­
kowa 12.03 Koncert solistów (pł.). 
12.55 „W  obronie przed k lęską poża­
rów" — pogad. —  wygł. W. Gortat, 
gospodarz małorolny z łęczyckiego.
13.05 Dzień, połudn.

15.30 Wiad. gosp 15.45 „Hokus po­
kus aom m lkus: J a k  ugotować ja jko  
bez ognia" ,  audycja  a la  azieci s t a r  
szych w  oprsc. J .  G erzabka (z  Pozna­
n ia) .  16.00 Koncert Ork. Filh. Warsz. 
pod dyr. J .  O; imiiiskiego z Ciecho 
cinka (przez ro~unj 16.45 „Społe­
czeństwu a  wojsko w dziejach Pol­
ski" —  dyskus ja  między Wł. Dzie­
wanowskim a  ;t. Meyerem. 17.00
K oncert Ork. Kameralnej (z W ilna). 
J 7 50 „ Jak  w ykorzystać lato dla u ro ­
dy" — p„gi d. —  w yg’ dr. M. B ier­
nacka. 18.00 „ Ja k  spędzić święto V .  
18.-10 . „Życie .mit stolicy". 18.15
Konc. reki. 18,50 Fogad. aktualna. 
19.00 POW SZECHNY T EA T R  W Y ­
OBRAŹNI: P R E M JE R A  SŁUCHO. 
WISKA ORYGIN ALNEGO I T.
„P A N IE N K A  RADjOW A*. N A P '  
SALA ALMA STODOij.śK A (z Ło- 
az ij .  19.30 Recital fo r tepianowy M. 
Bilińskiej (z K rakow a) ,  l  Pank ie ­
wicz: W arjac je  A - im ,  2. Debussy: 
Prelud, SaraDanda i Toccata. 20.00
H iszpańska  pieśń ludowa. W yk.: Te- 
ledan (śpiew przy akom. g ita ry  h i­
szpańskiej) — oprać, tekstów i m u ­
zyki W. F ischera  (ze Lwowa). 20.30 
„Toasi. A dasia  Grywalda" — epizod 
z powieści Tad. Brezy p, t .  „Adam 
Grywałd". 20.45 Dzień, wiecz. 20.55 
Pcgad. aktualna. 21.00 Nasze pieśni 
— w progr. pieśni Nowowiejskiego 
w wyk. M Kisielewskiej (supran).  
P rzy  fo r t  pruf. W1. Raczkowski (z 
Poznania) 21.30 K w arte t  fo r tep ia ­
nowy c-moll op. 61 Wł. Żeleńskiego.
22.06 „S p„rt  w  Łodzi" —  pogad. — 
wygi. Ludwik Szumlewski.~ 2210

Y/lad. sport.  22.15 Muz salon (p i . j .
23.00 Muz. tan . w wyK. Małej Oik. 
P. R.

Piątek , dnia 17 lipca
6.30 „Kiedy ranne...". 6.33 G:mna- 

styka. 6.50 M uzyka (pł.). 7.20 Dzień, 
por. 7.30 P rog i ,  n a  dzisiaj. 11.57 Sy­
gnał czasu i hejnał z Krakowa. 12.03 
Zespół salonowy P. Kynasa. 12 55 „O 
skuteczności w apnowania  gleby" — 
pogad. F . S tarzyńsk iego  13.05 
Dzień, poiudn.

15.30 Wiad. gosp. 15.45 Rozmowa 
z chorymi ks. Kap R ękasa  (ze Lwo­
w a).  16.00 ,N a cześć słońca" —  aud 
St. Roy‘a  ilustr .  u tw oram i oryginał 
nymi rożnych kompozytorów (z  P o ­
znania j .  16.45 „W om a szKoia w oj­
skowa w  W arszawie w  la tach  19x4—  
1915“ —  odczyt —  wygł. W. Jedrze- 
jewicz.

17.00 Wschodnie nas tro je  —  w 
wyk. ork. kam eralne , pod dyr. A. 
H erm ana  (z  K rakow a), 17.50 „ P o ra ­
dnik sportowy". .10.00 Pogad. ak tu ­
alna 18.05 Konc. reki. 18.45 „Spiu- 
buj szczęścia". 18.50 Biuro Studjów 
rozm awia ze słuchac--.ami P. R. 19.00 
W IE L K I KONC. SYMF. Z D Z IE ­
DZIŃCA NA W A W ELU . W ykonaw ­
cy: Ork Sym f P. R. pod dyr. G. F i ­
te lberga  oraz  chór miesz. (p rzyg o to ­
wany przez A dama Kopycińskiego (z  
Krakow a). 1. Z. Noskowski Morskie 
Oko, uw ertura ,  M Kondracki: S y m ­
fonja górska, M. Karłowicz: Odwie­
czne pieśni — r y k .  ork. II. K. Szy­
manowski: „H arnas ie ' 1 —  balet w
wyk. ork. symf. z udziałem chóru 
mieszanego (z  Krakowa), W  p rz e r ­
wie o godz. 20.00 Recytac ja  T ransm . 
do A u s tr j i  części II-giej.  20.50 Dzień, 
wiecz. 21.00 Pogad aktualna. 21.05 
Muzyka lekka w wyk. Maiej Ork. P. 
R. i chóru Orlanda. 22.00 Wiad. spor 
22.15 Konc, polskich laurea tów  Wie­
deńskiego KonKursu. Wyk.: W. J ę ­
drzejewska ęspiew) —  ze Lwowa, W. 
Małcużyński (fo rt . )  — z .Warszawy.
23.00 Muz. tan. (pł.) .

%j - H A

1 5 . 0 0 0  tmeci
na półkoloniach letnich w Warszawie

P o d ł u g  o s t a tn i o  p r z e p r o w a d z o ­
n y c h  o b P c z e ń ,  n a  w s z y s tk ic h  p ó ł  
k o jo n ja c h ,  p r o w a d z o n y c h  w  W a r ­
s z a w ie  p r z e z  6 i n s t y t u c j i  sp o łe cz  
n y c h  o r a z  n ie k t ó r e  o ś r o d k i  z d ro ­
w ia  Z a r z ą d u  M ie jsk ie g o ,  p r z e b y ­
w a ło  14.974 dz iec i ,  z k tó r y c h  
w ię k s z o ś ć  s t a n o w i ą  d z ie w c z ę ta .  
Ż y dów  j e s t  4.906. P o łk o lo n je  p r z e  
w id z ia n e  s ą  n a  o k re s  6- ty g o d n io -  
w y. D z ie c i  s p ę d z a j ą  n a  p ó łk o lo n -  
j a c h  od 9 do 10 g o d z in ,  o t r z y m u ­

ją c  w  ty m  c z a s ie  t r z y k ro tn y  p o ­
s i ł e k ;  z d a l s z y c h  m i e j s c  są '  u n e  
d ow o ż o n e  i o d w o ż o n e  b e z p ła tn ie  
t i  a im v a ja m i .

N ie z a l e ż n ie  od te g o  z n a c z n ą  
l iczbę  dz iec i  w a r s z a w s k i c h  o b ję ­
ła  a k c j a  k o lo n i jn a  R a d y  s z k o ln e j  
m. stoł. W a r s z a w y ,  Z w ią z k u  p r a ­
cy  o b y w a te l s k ie j  ko b ie t ,  L ig i  
s z k o ln e j  p r z e c iw g r u ź l i c z e j ,  R o b o t  
n ic z e g o  to w .  p r z y j a c ió ł  dz iec i ,  
T ow . im. d i .  M a r k ie w ic z a  e tc .

U&g dla t&ks&wfeii
od 15 b. m.

Potajemna rzeźnia żydowska
B ó jk a  o c iesęta  na Leszr.<*

W c z o r a j  p o l i c j a  w k r o c z y ła  p o ­
r a ź  d r u g i  do p o t a j e m n e j  r z e ź n i  
S y m c h y  R ^ in s te in a  (L e sz n o  116), 
s t w i e r d z a j ą c ,  że  p r a c u j e  w1 n ie j  
k i l k u  c z e la d n ik ó w .  W  ch w i l i  
w k r o c z e n ia  p r z e d s t a w ic i e l i  w ł a ­
dzy ,  .weszła  ro w n ie ź  g r u p a  rzez a -  
ków , m ię d z y  k tó r y m i  w y w i ą z a ł a  
s i ę  b ó ik a  o ży w e  c ie lę ta .

W ła ś c ic ie la  p o t a j e m n e j  rz eźn i

Wypadki fczadzeże
Zamachy samobójcze. 3S-letnia l: e- 

liKsa Jro jan kó w n a  (pl. Żelaznej b ra ­
my 2) zatruła się c-sencją octową.

Psia plaga. N a ietnisKu w Uriach, 
pies poKąsat 4 'J-letntego Adolla xSo.- 
bińskiego, bez zajęcia (Okopowa 56).

Śmierć pod tramwajem. Na rug u 
ul. Zamenhofa i Dzielnej, tramwaj 
linji „2"  potrącił tc-lctmego mężczyz­
nę, niewiadomego nazwis.ca i adresu, 
kiory zmarł w szpitalu.

Śmierć policjanta. Jan Chomacki, 
posterunkowy lezerwy konnej, usiadł 
na schodkacii wagonu towarowego. 
W chwili ruszania pociągu, policjant 
wpadł pod koła, które obcięły mu no­
gi. Policjant zmarł niebawem w szpi­
talu.

S. p. Władysław Sawicki, lekarz, w 
Warszawie; s. p. / o t j a  1 Iiiel, lat 60, 
w Warszawie; ś. p. Eugeniusz Ba- 
chariski, of. rez., lat 35, wi W arszawie.

s t a r o s t w o  g r o d z k ie  p ó łn o c n o - w a r -  
s z a w s k ie  s k a z a ło  n a  n a jw y ż s z ą  
k a rę ,  j a k ą  p r z e w i d u j ą  s ą d y  s t a ­
ro ś c iń sk ie ,  t. j .  500 zł. g r z y w n y  
z z a n r a n ą  n a  o m ie s .  a r e s z t u .  —  
O p ró c z  teg o  R u n s t e i n a  p o c i ą g n i ę ­
to  do o d p o w ie d z ia ln o ś c i  z a  o p o r  
Itolicji .

N ie w ą tp l i w i e  K o m is j a  D y s c y ­
p l i n a r n a  G ie łd y  M ię s n e j  p o zb aw i  
w ła ś c i c ie l a  p o ta j e m n e g o  p r z e d s i ę ­
b io r s tw a ,  j a k o  c z ło n k a  G ie loy ,  
p r a w  h a n d lu  m ię s e m  w W a r s z a ­
w ie .

H o ró s rc a  z  W ie c h
UjFty przez porcję

W  zw ią z k u  z t a j e m n ie z e m  za- 
l ó j s t w e m ,  d o k o n a n e m  w e  W ło­
c h a c h  n a  o sob ie  S ta n i s ł a w a  
S z czep k o w sk ieg o ,  (o czem d o no s i  
l s m y ) ,  p o l i c ja  w sz c z ę ła  e n e rg i c z  
ne  ś l ed z tw o ,  k tó r e  d o p ro w a d z i ło  
ao  u j ę c i a  s p r a w c y  z a b ó j s tw a ,  nie 
j a k i e g o  A le k s a n d r a  M ic h a la k a .  
B adan y  .M icha lak  p o d a ł ,  że z a b ó j ­
s t w a  d o k o n a ł  w e sp ó ł  z n ie ja k im  
F e l i k s e m  L a to sz k ie m .  L a to sz e k  
po z a b ó j s tw ie  zb ieg ł  i u k ry w a  się 
pi ze-d w ła d z a m i .  P o l i c j a  j e s t  ju ż  
n a  jeg o  t ro p ie .

W  N r .  54 „ D z ie n n i k a  U s t a w "  z 
d n .  15 b. m. u k a z a ło  s ię  r o z p o r z ą  
d z e n ie  R ady  M i n i s t r ó w  w  s p r a -  
w ie u lg  w  o p ł a t a c h  od m e c h a n ic z ­
n y c h  p o ja z d ó w  na  rzecz  P a ń s t w o ­
w eg o  F u n d u s z u  D ro g o w e g o .

N a  p o d s t a w i e  p a r .  1 r o z p o r z ą ­
d z e n ia ,  o sob y ,  k tó r e  w  d n iu  w e j ­
śc ia  w  życie  te g o  ro z p o r z ą d z e n ia  
z a l e g a j ą  z a  o k re s y  w y m ia r o w e  
J 931-32," 1932-33 i 1933-34 z o p ła t a  
m i od  t a k s ó w e k  —  z w u ln io n e  s ą  
od p o w y ż sz y c h  za le g ło śc i ,  w r a z  z 
k a r a m i  i o d s e tk a m i  za  zw łokę.  
Z g o d n ie  z p a r .  2 osoby , k t ó r e  n ie  
b ę d a  k o r z y s t a ły  z  u lg ,  p r z e w id z i a  
n y c h  w  p a r .  1 ( s p o w o d u  n ie z a ic  
g a n i a  z o p ł a t a m i ) ,  k tó r e  do 31 lip

Zaokrąglenie czasu
odejścia pociągów

Warszawska dyrekcja kolejowa za 
stanawia się obecnie nad możliwością 
takiej zmiany rozkładu jazdy n- ko­
lejach, aby wszystkie pociągi odcho­
dziły w  zaokrąglonym czasie, a więc 
o g. 12 m 00, g- 14 m. 5, ! 12 m 15
etc. w tym celu, aby końcówką odej 
ścia każdego pociągu było zero lub 
piątka.

/m ia n a  ta byłaby wprowadzona 
ewentualnie już od jesitnnego rozkła 
du jazdy i miałaby na celu ułatwienie 
zapamiętywania przez pasażerów cza 
su odejścia pociągów.

Konfiskata czasopism
pornograficznych

Wczoraj kom isarja t  rządu  zarzą­
dził konfiskatę  t r a n sp o r tu  f ra n c u ­
skich czasopism pornograficznych w 
kioskach ulicznych, na dworcach ko­
lejowych i w księgarniach.

Skonfiskowano następujące  w y­
dawnictwa: „Sex appeal" ,  „Mon Pa- 
r is“ , „I.ire a  deux“ , „Beaulćes" i 
„Paris  pluis-ir". K onf iska ta  była  za­
rządzona tak  skutecznie, że obecni ’ 
niema w sprzedaży ani jednego 
egzem plarza  tych  wydawnictw.

ca  r .  b. n ie  b e d ą  m ia ły  ż a d n y c h  
zaległ-osci, b ę d ą  z w o ln io n e  o d  u- 
i s z c z e n ia  b ie ż ą c y c h  o p ł a t  n a  rz ecz  
P .  F .  D. z a  o k re s  od 1 s i e r p n i a  r .  
b. do 31 m a r c a  1937 r .  N a  m o cy  
p a r .  3, o p ł a t a  od  t a k s ó w e k  b ę d z ie  
o b n iż o n a  z 15 do 10 zł. od k a ż ­
d y c h  100  kg. w a g i  w ła s n e j  p o j a z ­
dów .

R o z p o rz ą d z e n ie  to  w e sz ło  w  ż y ­
c ie  z d n ie m  r o z p o r z ą d z e n ia ,  t .  j- 
z d n i e m  15 b. m . W  te n  sp o s ó b  
w j t r w a ł e  z a b ie g i  Z w ią z k u  w ła ś c i  
c ie l i  d o ro ż e k  s a m o c h o d o w y c h ,  c e ­
le m  z ła g o d z e n ia  c ię ż k ie j  s y t u a c j i  
p rz e n i j  s łu  d o ro ż e k  sa m o c h o d o -  
w y c h ,  p o p a r t e  p r z e z  c a łą  p r a s ę  
b ez  r ó ż n i c y  k i e r u n k ó w ,  u w ie ń c z o ­
n e  z o s t a ły  p o m y ś ln y m  w y n ik ie m ,  
dz ięk i z r o z u m ie n iu  o k a z a n e m u  
ala t e j  s p r a w y  p rz e z  c z y n n ik i  r z ą  
dow e.

ATLANTIC: „Żona dwóch mężów”
AMOR „Stwoizo.ia do całowania"

I i „Pościg za cieniem”
I ACRON: „Cyrk saran ia"  i „Bandy­

ta Detektyw".
ADRIA: Mar., 19 lat” .
AS: „Miłość dla początkujących" i 

douatk,.
APOLLO, „Ludzie w  tunelu" i 

„W Wiedeńskiej Kawiarence".
ANTINEA. „Miłość ta rz an a"  i 

„Flip ; Fiap".
P \J ,T Y K :  „Kobieta bez maski".
BIS; „Noc weselna" i  „W onder 

B a r -'.
COLOSSEUM (M ałe): „Wiosenna 

P a radą" .
Ca PITOL: „Mały Marynarz”,
C a S iNO- „Casino de paris".
CORSO „Jaśn ie  P a r  szofer"  i  re ­

wja.
CZARY '; „Bunt tw ierdzy" oraz uo-

Iga ty  nedorogran?
E L IT E  „Ejjizud" i „Całuj mnie 

jeszcze"
f AMA: „Doktór X".

1 .1 UROPA; „Porw ano Kobietę".
ł .L H A K M O N JA : „Casunova".
FLORIL»A. „Tajem nica Dra Cha..- 

dłera i Eugc-njusz Bodo.
FORUM: „Cyrk Barnunia" i „Antek 

Połicmaj'ster".
H E L JO S . „T arzan  Nieustraszony", 

i „P rzeor  Kołderki".
■O .E Y W O O D : „Buron Cygański”
KO M E T A : „Małżeństwo na bez­

drożach".
M A SKA  „Chińskie M orza" 1 Adolf 

Dymsza".
MIEJSKIE: „sekreiy  Maiynarki

Wojenej".
M K TR G ; „Tubie ta  s,zuka miłości" 

i rewja.
M\|EST!C: „Złota dziewczyna” .

„SYN MARNO! PAW NY"
Piękne i wzruszające pokazy udra- 

matyzowanej opowieści hibliinej w  5 
aktach z włoskiego, odbywać się bę­
dą codziennie o godz. 7-30 wiecz. na 
dziedzińcu kościoła św. Krzyża od 
niedzieli, dn 19 lipca IV. r. W wido­
wisku tem biorą udział liczni artyści 
Z. A. S. P„  a  główne role wykonają; 
Małgorzewski (syn marnotrawny), 
Wybrański, Zięciakiewicz, Tumaszew 
ski. Pluciński, Sokołowski i Kempiń­
ski. Pokazy  wyposażone będą w no- 
mysłowe dekoracje 1 piękne kustju- 
my. Reżyserja S. Wroncki, a admini­
strację  prowadzi J. Rygier.

Bilety od 50 gr. do nabycia w 
kancelarji par. św. Krzyża.

MEBLE 100 ZŁ miesięcznie 
prześliczna 

sypialnia, stołowy, gabinet akr rrt- 
• ie jszy  50. Nowy-Swi&t 30, rog P  e- 
rackiegs.

MARS: „Chopin piewca wolności".
M EW A : „Sing - S ing" i  „Je j

czar".
MINFRVv A: „Szaleńcy" (z życia 

iegj. Polskich). „Malibo".
MUCHA: „Oskarżam cię, matko” j 

„Wystawiamy rewje"
NOWA TOMBOLA „ K u rje ra"  1 

„W szyscy ludzie »ą wrogami".
OKO PP.ASKIE: „Człowiek, k tóry  

wiedział" i „Kłopoty te lefonistki"
PAN: „Mecz bokserski Schmeling

— Louis".
KINO PAR. Ś-GO A N D R Z E JA : 

„Nie miała bab„ kłopotu" i dodatki.
P O P U L A R N Y : „Uwo^zicielka" 1 

rewja.
P E T IT  T KIAN ON : „Melodje wiel- 

kiego m ias ta” 1 „Pan i i jej szoter" .
PRAGA: „Zaczęło się od pocałun­

ku’' i „Rezerwista’'.
R - t j  „Nie m ała  oubu kłopota" i 

„Niedzielne braw erje"
RENA: „Sprzedany głos" i Film

polski".
RIALTO: „Broadway Bill ”.
ROXY: „Wyprawy Krzyżowe".
ROMA : „Z ło to ".
S F IN K S : „W eron .ka" i rewja.
SOKÓł, „Nie odchodź odemnie" i 

„Bogini Wiosny".
SE R R IN TO ; ,Niewolnica z Manda- 

lay’- j „Nie miała baba kłopotu”.
STYLOWY: „Wesoły ! ‘onjuan".
A W LM OW ID : „Pokusa" .
ŚWIAT: „Czar Młodości" i ,,Dom 

Nr. 56".
TON „Za chwilę =>zczęścia“.
1JNJA: „Noc na  T ran sa t lan tyk u"  

„Należo do Ciebie"
UCIECHA- „Dwie Joas ie" .
KINO VARiE TE (Gmach Cyrku) 

„Wielkie wydarzenie" i „Pieśniar? 
W'arszawy“ .

Z  m;asla
L IK W ID A C JA  STRAJKU 

R O B O i N IK o W  B U D O W LAN YC H
Wczoraj zlikwidowano strajk robot 

ników budowlanych w Otwocku, 
Sródboruwie, gminie Karczew 1 oko­
licy, a  to w cyniku du ustronnej kon­
ferencji, odbytej pod przewodnic­
twem inspCKiora pracy inż. Dubowi- 
ka. Strajkujący wznowili 15 b. m. 
pracę, uzysku,ąc podwyżkę zarob­
ków, wahając„ się w granicach od jo 
do 20 proc. Dzięki temu podjęte zo­
stały robory przy wykończeniu kilku­
dziesięciu rozpoczętych budowli.

BRAK ŁAWEK W PARKU 
ZF-ROMSKIt GO 

W parku im. Żeromskiego na Żoli­
borzu brak jest dostatecznej ilości 
ławek. Mieszkańcy tej dzielnicy skar­
żą się, że przy bywając do parku, nie 
mają gdzie cdpoczyu ać.

W związku z tem Stow. Żoliborza n 
dwukrotnie już występowało do wy­
działu ogrodniczego, jednak dotych­
czas bez pomyślnych wyników. 
UMYŚLNE STRATOWANIE KURY 

Do inspektorki Zjedn Tow. Opieki 
nau Zwierzętami wpłynęło w Zegrzu 
doniesienie, że mieszkaniec wsi Jach­
ranka, gminy Zegrze, Edw ara  Gosz­
czyński, ,v przystępie złości stratował 
kurę — kwokę, która miała tygodnio­
we pisklęta. Naoczny świadek tego 
czynu przyniósł inspektorce kurę ze 
złamanemi łapami, .yybitem okiem i 
połamanem skrzydłem.
OBNIŻENIE CENY MAKI I KASZ 

Na posiedzeniu komisji cennikowej 
ustalono nowy eennik towarów mącz 
110 - kołonjalirech, który obniża ceny: 
mąki pszennej luksusowej z 4>; do 46 
gr., 6(1 pioc. z -u do 42 gr. i 05 proc . 1 
t  4(1 do 38 gr., żytniej z 30 do 28 
28 gr,, kaszy manny z 52 do 5(j gr., 
krakowskiej 0 z  4n do 44 gr., maczku 
00 z 50 do 48 gi„ 000 z 54 do 55 gr., 
UOOO z 60 du 58 gr., gryczanej palo­
nej z 42 do 40 gr., białej z 4u do 3S
gr., łamanej z 34 do 32 gr., elektrycz
nej z 38 do 36 gr., elcktry cznie łama­
nej z 3 dąc 32 gr., perłowej funtów ki

z 42 do 40 gr., pęczaku z 34 do 32 
gr., jęczmiennej z 32 do 30 gr., jagla­
nej 1 gat. z 48 do 45 gr., II ga t  1 40 
do 36 gr. oraz grochu „Victoria" z 
45 do 4i> gr., wszystko za kg. w 
sprzedaży detalicznej.

Ceny pozostałych artykułów, obję­
tych cennikiem, zachowano b tz  zn ra -  
ny.
ROZTARGNIENI WARSZAWIANIE

W drugiej połowie czerwca r b. 
znaleziono w  tramwajach i autobu­
sach micjsKich 867 przedmiotów zgu­
bionych, w tem 305 rękawiczek, 104 
parasolek, 48 portmonetek z pieniędz­
mi, ]9 walizek, ]5 lasek, 49 kapelu­
szy, czapek i beretów, 1.3 pantofli, 27 
kluczy, 5 krawatów, 4 kalosze, 1 p..-  
mus, 1 poduszkę, 2 par  reform, 9 ko­
szul, 6 par spoani oraz 3 paczki bie­
lizny.

ROZBIÓRKA RUDER
W tych dniach Inspekcja handlow a 

Zarządu Miejskiego przystępuje do 
rozbiórki ruder na Powiślu. Rozebra­
ne zostaną budynki na posesji miej­
skiej przy ul. Dobrej 86 róg Bednar­
skiej, a mianowicie: 3 parterowe do­
my mieszkalne murowane, budynek 
murowany, w którym mieści się kuź­
nia i stolarnia oraz budynek murowa 
ny, w  którym znajduje się stajnia. 
Ogólna objętość tych budynków wy­
nosi 2-750 m. kub. Znajdują się or.e 
na froncie całej posesji od ul. Do­
brej i Bednarskiej, szpecąc dzielnicę, 
która teraz zyska na wyglądzie este­
tycznym.

BUDOWNICTW O MIEJSKIE
Biuro Regulacji i Pomiarów przy­

stąpiło do reorganizacji wewnętrznej 
i opracowania programu na najbliż­
szy okres. Miasto chcąc jaknajdalej 
iść na rękę rucnowi budowlanemu 
oraz usunąć największe bolączki regu 
lacyjne, powiększa personel biura 
tak, aby w okresie okoto półtora 10-  
ku ukończyć ostatecznie plany lub 
szkice dla terenów o powierzchni Cs 
hoło 9.000 ha, t. j. około 3/4 po­
wierzchni całego miasta.
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2-mi!!0Bi6we nadużycia w K.K.O.

ip yw ia tu  g ru d z są(teK i£g o
 ̂ G R U D Z IĄ D Z , 15.7. (T e l .  w ł . ) .  

N ie d a w n o  z a k o ń czy ł  s ię  t u  z n a n y  
p ro c e s  k a rn y '  b. s t a r o s t y  d z ia ł ­
dow sk iego .  O b e cn ie  p r o k u r a t o r  
o p r a c o w u je  o s k a r ż e n ie  w  d w ó c h  
n i e m n ie j  s k a n d a l i c z n y c h  a f e r a c h  
n a d u ż y c i a c h  b. s t a r o s t ó w  w  Ś w ie ­
cili i N o w e m  M ieśc ie ,  k tó r y c h  
e p i lo g  r o z e g r a  s ię  n ie b a w e m  r ó ­
w n ież  n a  sa l i  s ą d o w e j .

O s t a t n i o  z u p e łn i e  n ie s p o d z ie ­
w a n ie  w y b u c h ła  je s z c z e  j e d n a  
w ie lk a  b o m b a ,  o d s ł a n i a j ą c a  s k a n ­
d a l i c z n e  b a g n o  m i l j o n o w y c h  n a ­
d u ż y ć  w K o m u n a ln e j  K a s ie  0 -  
sz c z ę d n o ś c i  p ow  a t u  g r u d z i ą d z ­
kiego .

P o d c z a s  o b ra d  R a d y  P o w ia to ­
w e j  s p r a w o z d a n i e  z w s t ę p n y c h
p r a c  k o m is j i  r e w iz y jn e j ,  k tó r a  
z a jm o w a ła  s ię  g o s p o d a r n ą  K. K. 
O. z łoży ł p . W y g a n o w s k i ,  u j a w ­
n ia j ą c  w p r o s t  r e w e la c y j n y  s t a n  
k a s y .  Dz a ła ln o ś ć  z a r z ą d u  k a sy ,  
n a  cze le  k tó r e j  s-taj, z a m ie sz k a ły ,  
o b e c n ie  w  G d y n i ,  d y r .  J ó z e f  W o j ­
c ie c h o w sk i ,  b y ła  s p r z e c z n a  z u- 
s t a w ą  i s t a t u t e m  k a s y .  W  w n io ­
sk u  k o ń c o w y m  r e f e r e n t  s t w i e r ­
dza  w y r a ź n ie ,  że c a ł a  d z ia ł a ln o ś ć  
i g o s p o d ą r n a  b. R a d y  z a r z ą d u  i 
k o m is j i  r e w iz y j n e j  b y ła  k a r y g o ­
d n a  i le k k o m y ś ln a ,  a w  w ic iu  w y ­
p a d k a c h  j a s k r a w ię  d z i a ł a j ą c a  n a  
szkodę p o w ia tu ,  czeg o  d o w od em  
są  s t r a t y ,  w y n o s z ą c e  w e d łu g  p ro  
w iz o ry c z n y c h  o b l ic z e ń  p rz e s z ło  
d w a  m ł i j o n y  z ło ty c h ,  k tó r e  p o n ie ­
sie  s p o łe c z e ń s tw o  p o w ia tu  w  k i l ­
ku p o k o le n ia c h .

Z K o m u n a ln e j  K a s y  O sz c z ę d ­
nośc i p o w  g r u d z ią d z k ie g o  k o r z y ­
s ta l i  w  w ię k sz o ś c i  w y p a d k ó w  ży-

imii  i - uw.mihirVi.AM

az. ,  k tó r z y  c z e rp a l i  p ie n i ą d z e  z m i s j i  R e w iz y jn e j  d a ls z e  g r u n t o -  
te j  k a s y  w z a m ia n  za  s f a ł s z o w a -  w n e  l u s t r o w a n ie  g o s p o d a r k i  w  K. 
ne  w e k s le .  K r e d y t y  ży d o w sk ie  u- K . O. —  p o w ia tu  w ś c i s łe m  pc -  
d z ic la n e  bez  z ab ez p .e c z e ń ,  
m u j ą  k w o ię  p o n a d  100 ty s .  z ło ­
ty c h  bez  o d s e t e k  bankow ’y c h  od r.

o b e j-  r o z u m ie n iu  z k o m i s j ą  m i n i s t e r i a l ­
ną, p r z e p r o w a d z a j ą c ą  l i k w id a c ję

1930. Z k a r y g o d n ą  le k k o m y ś ln o ­
ś c ią  d y s k o n to w a n o  w e k s le  f a ł s z o ­
w a n e  n a  b. w y so k ie  su m y ,  p r z y ­
czem  nie  z a d a w a n o  sob ie  n a w e t ;  
t r u d u ,  s p r a w d z e n i a  w a r to ś c i  w e k i  
d i  w z g lę d n ie  a u t e n t y c z n o ś c i  p zd -  
p isu .

W y k a z  k r e d y t ó w  u d z ie lo n y c h ,  
w z g lę d n ie  a d m i n i s t r o w a n y c h  n ie ­
f o r m a ln i e  p r z e z  b. z a r z ą d  i r a d ę  
k a s y  o b e jm u je  15 p u n k tó w  i z a ­
m y k a  s ię  —  j a k  w s p o m n ie l i ś m y  
—  g lo b a l n ą  s u m ą  około  2 m i l j o ­
n ó w  zł., k tó r e  z a p i s a ć  n a le ż y  r o  
s t r o n ie  s t r a t .  W y k a z  ten  j e d n a k  
n ie  j e s t  je s z c z e  c a łk o w i ty  i j a k  
s t w i e r d z i ł  r e f e r e n t  p. W yga n cw - 
ski,  k r e d y ty ,  u d z ie lo n e  w b re w  o- 
b o w ią z u ją c v m  w  ty m  c z a s ie  p r z e ­
p is em  o K. K. O i s t a t u t o w i  K. 
K. O. s ą  z n a c z n ie  w ięk sze .

N a  m o cv  j e d n o g ł o ś n e j  u c h w a ły  
R a d y  i W j  d z ia łu  p o w ia to w e g o ,  w 
r ę c e  p r o k u r a t o r a  o d d a n i  z u s t a n ą  
d la  p o c ią g n ię c ia  ic h  do o d p o w ie ­
d z ia ln o ś c i  k a r n e j :

c z ło n k o w ie  z a r z ą d u :  b . d y r e k ­
t o r  J ó z e f  W o jc i e c h o w s k i ,  S ie m i­
ra d z k i ,  Z a le w sk i  i S z u l s k i ; cz łon  
kow io  R a d y  K a s y :  b. p r e z e s  R a d y  
W ła d y s ł a w  G ro b e ln y ,  C z a r l iń sk i ,  
f o m c z v n s k i  G u m in s k i  , R o z w a ­
d o w sk i  i P e r s k i ;  c z ło n k o w ie  k o ­
m is j i  r e w i z y j n e j :  D e m b sk i ,  B o n a  
i K l im ek .  • - ■

R a d a  p o w ia to w a  p o le c i ła  Ko-

K a sy .

R e f e r e n t  W y g a ls k i  z a p o w ia d a  
d a l s z e  r e w e la c j e ,  k tó r e  p r z e d ­
s t a w i  n a  n a s t ę p n e m  p u b l ic z n e m  
p o s i e d z e n iu  R a a y  p o w ia to w e j .

Straszna kląska kurz
nawiedziła Polskę

K IE L C E ,  14, 7. S p u s to s z e n ie ,  
ja k i e  w y r z ą d z i ł a  w  p o w ia t a c h  ko­
n ec k im ,  k ie le c k im  i s to p n ic k im  
n ie d z i e ln a  b u rz a ,  p o łą c z o n a  z c- 
b e r w a n ie m  s ię  c h m u r y ,  g r a d o b i ­
c iem  i h u r a g a n e m ,  j e s t  d a lek o  
w iększe ,  n iż  p i e r w o t n i e  p r z y p u s z ­
cz ano .

W  pow . k o n e c k im  w gm . B o rk o ­
w ice  g r a d  z n is z c z y ł  p lo n y  n a  
p r z e s t r z e n i  1 ty s .  hek ta rów  Szko­
d y  u rz ę d o w o  o b l i c z a ją  n a  z g ó rą

d y r e k t o r
U U ezp śsczam i &  Ł u d z i

ŁÓDŹ, 15.7. Z p o le c e n ia  Z a k ła ­
d u  U b e z p ie c z e ń  S p o łe c z n y c h  w 
W a r s z a w i e  z o s t a ł  z w o ln io n y  d y ­
r e k t o r - s z p i t a l a  o k rę g o w e g o  w Lo 
dzi d r .  G ą s io r o w s k i .  W  m ie js c e  
z w e n i o n e g o  n a  s t a n o w is k o  d y r e k ­
t o r a  ąz-pitała w y z n a c z o p o ,  z W a r ­
sz a w y  d - r a  B u ja l s k re g o ,  *ais * aa 

N a g łe  z w o ln ie n ie  'd - ra  G ąsio-

•-•owskiego w y w o ła ło  w  s z e ro k ic h  
k o ła c h  l e k a r s k i c h  n a j r o z r o ż n o r o d  
n ie j s z e  k o m e n ta r z e ,  t e m b a r d z i e j ,  
że Pył on p r a c o w n ik i e m  e t a t o v 7ym  
i n a le ż y  mu s ię  z t e j  r a c j i  o d p r a ­
w a  w  s u m ie  około  6.000 zł.

J a k  s ły c h a ć  w  U b e z p ie a z a jp i
■ łó dzk ie j  m a j a  z a j ś ć  j-eszcze CiajfiS

■ *  .zm iany.

Pretensje 1-cii źm
pg zmarłym dyrektorze Ubezo:eczaini

I C r w a w y  s p ó r
oo w y r o k u  s ą d o w y m

K R A K Ó W , 15.7. W j  ro k  w p r o ­
ces ie  o z a j ś c i a  k r a k o w s k ie ,  n ie ­
s p o d z ie w a n ie  z n a la z ł  k r w a w y  epi 
lo g  ju ż  p o z a  s a l ą  s ą d o w ą .  N a  
P r ą d n i k u  B ia ły m  n a  ul. U r l a t ó w  
12, B o le j ł a w  M a łe k  i J a n i n a  O rz e ­
c h o w s k a  ro zp o czę l i  sp r z e c z k ę  z 
3 0 - le tn im  p ie k a r z e m  S ta n i s ł a w e m  
B an ią ,  z a m ie s z k a ły m  p rz y  ul. De- 
k e r t a  18, o s k a r ż o n y m  w  p ro c e s ie ,  
a  n a s t ę p n i e  u w o ln io n y m  od  w in y  
i k a r y  i M ic h a łe m  S u rm ą ,  25 l e t

n im  k u p c e m ,  o r a z  je g o  ż o n ą  19- 
ł e t n i ą  H e le n ą ,  w  w y n ik u  sp rzec zk i  
M a łe k  i O rz e c h o w s k a  zaczę l i  3 t rze  
lać .

B a n ia  z o s ta ł  p o s t r z e lo n y  w k l a t  
kę p ie r s io w ą  p o  p r a w e j  s t ro n ie ,  
j a k  ró w n ie ż  i S u r m a ,  ż o n a  z a s  j e ­
go r a n n ą  z o s t a ła  w  lewe udo, P o ­
g o to w ie ,  p o  o p a t r z e n i u  o f i a r  g o ­
r ą c z k o w e j  d y s k u s j i ,  p rz e w io z ło  je  
Jo  s z p i t a l a  św . Ł a z a r z a  n a  o d ­
d z ia ł  c h i r u r g i c z n y .

H a ls ie  prt>*esv

0  K rw u T e  z a js u a  lw o w s k ie
L W Ó W . 15.7. E p i lo g  t r a g i c z ­

n y c h  z a j ś ć  w  d n iu  16 k w ie tn i a  
w c  L w o w ie  z a c z y n a  s ię  r o z g r y ­
w a ć  p rz e d  S ą d e m  A p e la c y j n y m  
w c L w o w ie  K i lk a d z i e s i ą t  sp raw 7 
te j  m a t e r j i  z a le g a  je s z c z e  w7 Są  
dz ie  O k rę g o w y m .

W e  w t o r e k  w  S ą d z ie  A p e la c y j ­
n y m  s t a n ę ło  p ięc iu  s k a z a n y c h  
p rz ez  S ą d  O k rę g o w y  za u d z ia ł  w 
t r a g i c z n y c h  z a j ś c i a c h  w zg l .  za  
p r z y w ła s z c z e n ie  sob ie  s p lo n d ro -  
w a n y c h  w c z a s ie  e k s c e s ó w  teg o ż  
d n ia  w  s k l e p a c h  to w a r ó w .  W  s ą ­
dzie  I - s z e j  i n s t a n c j i  s k a z a n i  zo­
s t a l i  n a  k a r y  w ię z ie n ia  do 19 
m ie s i ę c y :  L u d w i k  S a w ic k i ,  S t a m  
s ł a w  W ó jc ik ,  J a n  i S t a n i s ł a w  B a ­
l ic c y  o r a z  S t e f a n  K o g u t  S ę d z ia  
a p e l .  w y ro k .  I - sze j  i n s t a n c j i  z a ­
tw ie r d z i ł .  •

P r z e d  S ą d e m  O k r .  o d p o w ia d a ł  
w a  w to r e k  M a u r y c y  B td tu ć h ,  cze- 
l a d n i k . ^ i u s a r s k i ,  k tó ry ,  w e d le  dk- 
t i r  o s k a r ż e n ia ,  w  d n iu  16 k w ie t ­
n ia  w y b i ja ł  szyb y  w  a p te c e  E t t m -  
gev a  i w  T e a t r z e  W ie lk im .  O s k a r ­
ż en ie  o p ie r a ło  s ię  n a  z e z n a n ia c h

w y w ia d o w c y  po lic j  i, M a r s z a łk a ,  
k tó r y  w id z ia ł  o s k a r ż o n e g o  w  t ł u ­
mie, a le  k ry ty c z n e g o  d n ia  n ie  
m ó g ł  go a r e s z to w a ć .  P ó ź n ie j  s p o t ­
k a ł  go p i z y p a d k o w o  w  S a d z ‘e 
g ro d z k im  i s p o w o d o w a ł  j e g o  a r e s z  
to w an ie .  O s k a rż o n y  w y p a r ł  s ię  
w iny ,  a le  w o b e c  p o tw ie r d z e n ia  
a k tu  o s k a r ż e n ia  p r z e z  w y w i a d o w ­
cę M a r s z a lk a  s k a z a n y  z o s t a ł  n a  
8 m ie s ię c y  b e z w z g lę d n e g o  w ię ­
z ien ia .
r P r z e d  ty m  sa m y m  s ą d e m  s t a n ą ł  
J a k ó b  P o g o n o w sk i ,  k tó r y  k r y t y c z ­
n eg o  d n ia  na  ul. K a z im ie r z a  W iel 
k iego  w y b i ja ł  szyb y  1 d e m o lo w a ł  
sk lepy .  K ie d y  p o s t e r u n k o w y  
c h c ia ł  go przy  t r z y m a ć ,  u d e r z y ł  
g o . ,W r a z  z n im  z a s i a d ł a  n a  ł a w ie  
o s k a r ż o n y c h  A m e l j a  F o g e l ,  k t ó r a  
Mjiała n a  u l  L e o n a  S a p ie h y  w to ­
w a r z y s t w i e  in n y c h  o so b n ik ó w  
w y w ró c ić  a u to b u s .  R o z p r a w a  zo­
s t a ł a  p o n o w n ie  o d ro c z o n a ,  p o n ie ­
w a ż  wy ło n i ł a  s ię  k o n ie c z n o ść  
s p r o s t o w a n i a  p ro to k ó łu ,  k tó r y  
s p i s a ł  s ęd z ia  M a jk o w s k i ,  p r z e b y ­
w a j ą c y  o b e c n ie  n a  u r lo p ie .

w  p rze -  
u, k tóry  

ow ym

ŁÓD Ź, 15-7. J e s t e ś m y  
i e d n i u  c ie k a w e g o  p ro c e  
Ddbędz;e s ię  w  S ą d z ie  O k rę  
w Ł od z i .  J a k  s . ę  o k a z u je ,  z m a r ły  
t r a g i c z n i e  d y r e k t o r  ś. p. W ą s o ­
w icz  m ia ł  d w ie  ż o n y :  j e d n ą  w  K r a  
kowio, z k t ó r ą  u u u ł  d w o je  dz iec i  
d o ro s ły c h ,  a  z k tó r ą  n ie  o t r i y m a l  
ro z w o d u  o ra z  d r u g ą  w  Ł od z i ,  k tó- 
r ą  po p r z e j ś c i u  n a  in n e  w y z n a ­
nie  —  p o ś l u b i ł  w  W iln ie  i za tn iesz  
k a ł  z n ią  w  Ł od z i ,

W o b e c  te g o ,  że  po z m a r ły m  d y ­
r e k to rz e  W ą s o w ic z u  u b e z p ie c z a l-  
n ia  -spo łeczna  w  Ł o d z '  p o s t a n o w i ­
l i  w y p ła c ić  r o d z in ie  j e d n o r a z o ­

w e  o d s z k o d o w a n ie  6.000 zl., o r a z  
p r z y z n a ć  d o ż y w o tn ią  r e n t ę  w d o ­
w ią  p r z e z  z a k ła d  u b e z p ie c z e ń  od 
w y p a d k ó w ,  p r e t e n s j e  do s p a d k u  
ro s z c z ą  obie  żony ś. p. W A sowi-

.. e « f  ’J
cza.

N ie z a l e ż n ie  o d  te g o  po  z m a r ­
ły m  p o z o s t a ł  d cm  w K ra k o w ie  i 
in n e  n i e r u c h o m o ś c i ,  do k tó r y c h  
z g ło s i ł a  p r e t e n s j e  d r u g a  żona .  
O bje  z a i n t e r e s o w a n e  wdowry  p rz e z  
s w y c h  p e łn o m o c n ik ó w  z g ło s i ły  
p r e t e n s j e  są d o w e ,  w  zw ią z k u  z 
czem  su m y ,  p r z e z n a c z o n e  p rz e z  
u b e z p ie c z a m ię  d la  w dów  z łożono  
do d e p o z y tu .

W y  krycie szelki
f a ł s z e r z y  b i l e t ó w  k o l e j o w y m

K A TO W IC E , 15- 7. PGlitja w  Ka­
towicach wpadła na trop dobrze zor­
ganizowanej szajki fałszerzy biletów 
kolejowych, której sisei sięgają da
^ a m z a w y ,  bowiem 
również V mieszani

w aferę tę są 
kolejarze ,v„r-

szawscy.
Akta tej sp iaw y przekazano sędzię 

mu śledczemu w Katowicach, Szcze­
góły afery ze względu na dalsze 
Aeuztwo i spodziewane aresztowania, 

zymar.c są w  tajemnicy.

żćitftn fe  2 crsr@śn2
powodem zafcólstrffs;

G N IE Z N O , 15.7. A le j ą  c z e r e ś ­
n io w ą  n a  s zo s ie  p o d  K o s z u ta m i  
P rz e je ż d ż a ł  n ie j .  S c h u l tz ,  ki-óry 
z e r w a ł  k i l k a  c z e re ś n i .

N o w e o d k ry c ie
w Hatedrzs wawelski®!
, K R A K Ó W , 15.7. Z k o ń c e m  ubie-  

k ’l2go t y g o d n i a  p o d c z a s  p r a c  w 
z b u d o w ą  k r y p t y  p od  

reżą  S iobrny-ch  D z w o n ó w  P -zy-  
- - ą p io n o  do o d b i j a n i a  t y n k u  n a  
z e \v n ą t rz  f a s a d y  k a p l i c y  P o to ­
ck ich .  P o d c z a s  teg o  d o k o n a n o  c ie ­
k a w e g o  o d k ry c i a .

M ia n o w ic ie  pod  u s u n i ę ty m  t y n ­
k ie m  u k a z a ł  s ię  l u k  r e n e s a n s o w e ­
go mena i ś l a d y  o b r a m i e ń  g o ty c ­
k ic h .

R o b o ty  o c z y w iśc ie  w s t r z y m a n o  
1 P r z y s tą p io n o  do naukov,7ego b a ­
d a n i a  d o k o n a n y c h  o d k ry ć .

S t r ó ż  a le i ,  W i t a s ik ,  w id z ą c  to, 
p o g o n i ł  z a  S c h u l t z c m  i d o p ęd z iw  
szy go, p o c z ą t  w b e s t i a l s k i  s p o ­
sób  z n ę c a ć  s ię  n a d  s w ą  o f i a r ą ,  b i ­
j ą c  po g ło w ie  o k u t ą  ż e la z e m  l a s ­
ką ,  a ż  do u t r a t y  p r z y to m n o ś c i  n a  
p a d n ię t e g o .  O d w ie z io n y  do s z p i ­
t a l a  w Z a g ó ro w ie  S c h u l t z  z m a r ł  
po k i lk u  d n i a c h  n a  s k u t e k  u p ły ­
w u  k i  w, i n a d w y r ę ż e n ia  p o d s t a ­
w y  czaszk i .

B e s t j a l s k i e g o  s t r ó ż a  a r e s z to ­
w a n o .

Z a  p r z e m y t  w a E u fi
( 1 0  sopot k i& j s iy le r i t ]

G D Y N IA , 14. 7. B r y g a d a  kon  
t r o l i  s k a r b o w e j  n a  g r a n i c y  poi 
s k o - g d a ń s k ie j  z a t r z y m a ł a  w u b ie ­
g ły m  ty g o d n i u  29 osób  za  p r z e ­
m y t  w a lu t ,  w e k s l i  i czeków . Z a ­
t r z y m a n i  s ą  to  p r z e w a ż n ie  g r a c z e  
k a s y n a  so p p o c k ie g o .

W  d n iu  d z is ie j s z y m  o d b y ła  s ię  
p r z e d  s ą d e m  okręgow ym , w G dyn i 
r o z p r a w a  za p r z e k r o c z e n ia  d e w ’ 
zow e, p rz e c iw k o  z a t r z y m a n y m  w

u b ie g ły m  ty g o d n iu .  Ic e k  S te m p e l  
s k a z a n y  z o s t a ł  za  p rz e w ó z  z G dy ­
n i do S o p o t  k s ią ż e c z k i  o sz c z ę d n o ­
śc io w e j  n a  4500 zł. n a  7 m ie s ię c y  
w ię z ie n ia  bez  z a w ie s z e n ia  i 3000 
zł. g r z y w n y ,  o r a z  n a  340 zł.  k o sz ­
tó w  p o s t ę p o w a n i a  s ą d o w e g o .  S t a ­
n i s ł a w  K o sm a l  za  p rz e w ó z  w ek s l i  
i p ie n ię d z y  n a  6 m ie s ię c y  w ię z ie ­
n ia ,  100 zł. g rz y w r . j  i K o n f is k a tę  
z a ję te j  gotów7ki.

S p ó r o koncesje} f r o ż d ż o w a
po rd z  s z ó s ty  p rz e d m io te m  ro z p ra w y
C ią g n ą c a  s ię  od  l a t  s p r a w a  są  

d o w a  o w y d a w a n i e  k o n c e s j i  n a  
d ro ż d ż o w n ie  i n i c j a t o r e m  k tó r e j  
b y ł  z i e m ia n i n  P rz e w ło c k i ,  w ła ś c i ­
c ie l  m a j ą t k u  M o rd y ,  z nó w  s t a n i c  
s ię  p r z e d m io te m  r o z p r a w y  s ą d o ­
w e j .  S p ó r  te n  w p ie r w o t n e in  j e ­
go s t a d j u m ,  t r z y k r o tn i e  Lyl r o z ­
w a ż a n y  p rz e z  N a jw y ż s z y  T r y b u ­
n a ł  A d m i n i s t r a c y j n y  w s k u te k  
s k a r g i  w n ie s i o n e j  p r z e z  P r z e w ­
ło c k ie g o  n a  d e c y z ję  M i n i s t e r s t w a  
S k a r b u .

W  n o w e j  f a z i e  s p ó r  r o z w a ż a n y  
by ł  p r z e z  w a r s z a w s k ie  s ą d y  O k rę  
g ow y  i A p e la c y j n y ,  p rz e d  k tó r e -  
m .  P r z e w ło c k i  w y s t ą p i ł  j u ż  p r z e ­
c iw k o  s y n d y k a to w i  p r o d u c e n t ó w  
d ro żd ży ,  ż ą d a j ą c  o d  k a r t e l i  od ­
s z k o d o w a n ia  p ie n i ę ż n e g o  za  u- 
j e m n e  d l a ń  s k u tk i  p o l i ty k ,  k a r t e ­
lo w e j .

P o w ó d z tw o  P rz e w ło c k ie g o  zo­
s t a ło  o d d a lo n e  i o b e c n ie  n iekoń-

L ID A , 14.7. Z n i e u s t a l o n y c h  n a  
r;  zie p r z y c z y n  w y b u c h ł  w  E j -  
s z y s z k a c h  g ro ź n y  p o ż a r .  P o ż a r  
p o w s ta ł  w  d rw a lc e ,  z n a jd u j ą c e j  
s ię  w  p o b liżu  d om u  T ro c h im o w a .  
O g ie ń  s t r a w i ł  5  d u ż y c h  m u r o w a ­

n y c h  d o m ó w  m i e s z k a ln y c h  i sk lep  
S p o w o d u  .w a d l iw e j  k o n s t r u k c j i  

k o m in ?  w y b u ch ł  p o ż a r  w e  w s i  
S t r z y ż y n ię t a  gm . w ie js k ie j .  O g ie ń  
w s z y b k ie m  tem p ie  o g a r n ą ł  9 d o ­
mów mieszkalnych i kilka stodół, nia Anastazja Górna

c z ą c y  'się s p ó r  po  r a z  szó s ty  b ę ­
d z ie  p r z e d m io t e m  p r o c e s u  s ą d o ­
wego, gd yż  p e łn o m o c n ik  P r z e w ­
ło ck ieg o  z g ła s z a  s k a r g ę  k a s a c y j ­
n ą  do S ą d u  N a jw y ż s z e g o .

lo s o w a n ie
książeczek 

oszczędnoścSowycj P.K.O.
Dnia 15-go lipca 1936 roku odbyło 

się w Centrali  B. K. O. w W a rs z a w a  
l i s z e  z rzędu losowanie książeczek 
u a  prem jow ane wkłady oszczędnoś­
ciowe Serji I-ej.

Pó zł. 1000.- o trzym ają  właścicie­
le następujących  książeczek:

l j  54 8965 15733 2u40i 23898 30195 
31768 33586 33979 34u77 3i632 35210 
35447, 35574 35655 40183 44819 45977

Książeczka Serji I-ej, wylosowa­
n a  d n n  15 kwietn ia  fa. r.  a  dotych­
czas nie zrealizowana: Nr, 28.2u9.

Wiz pod pociągiem
2 osoby zabite

W IE L U Ń ,  14. 7. N a  l i n j i  k o le jo ­
w e j  H e rb y  —  N o w e  P o d z a m c z e  
w p o b l iż u  w s i  J a w o r z n o  p o c ią g  
k u r j e r s k i  n a j e c h a ł  n a  f u r m a n k ę ,  
w io z ą c ą  p ię ć  osób, 1 1 - le tn ia  Z o f ja  
D y la ,  p o c h o d z ą c a  z N ie m ie c  i 
p r z e b y w a j ą c a  czasow o n a  w a ­
k a c j a c h  u k r e w n y c h  w  P o ls c e ,  p o ­
n io s ła  ś m ie rć  n a  m ie j s c u .  13-let-

200 ty s .  zl, N a  t e r e n i e  C h lew isk a  
z n is z c z o n e  z o s t a ły  za s ie w y  n a  
p r z e s t r z e n i  ok. 500 h a ,  w a r to ś c i  
ok. 100 ty s .  zł c z ę śc io w e m u  zn i-  

J sz c z e n iu  u le g ły  z a s ie w y  w  gm. 
O d ro w ą ż  i S zy d ło w ic e .  P r z y p u s z ­
c z a ln e  s t r a t y  w y n o s z ą  90 ty s .  zł. 
O g ó łem  w p o w ie c ie  ko neck i7m  b u ­
r z a  w y rz ą d z i ł a  sz k o d y  n a  su m ę  
ok. 400 ty s ,  zł.

W  pow . o p o c z y ń s t  m w gm. 
S k rz y ń s k o  b u r z a  g r a d o w a  z n i s z ­
cz y ła  p lo n y  w  100 p ro c .  we w si  
W y d rz y n ,  w  o sa d z ie  S k rz y n n o  i 
w e  w s i  Z b o zen n a ,  o r a z  w 50 p ro c .  
w  t r z e c h  p o z o s t a ły c h  w s ia c h .  
S t r a t y  n a r a z i e  n ie o b l ic z o n e  s ą  b. 
w ysok ie .

W  p ow . k ie le c k im  g r a d  z n is z ­
czy ł z a s i e w y  w  100 p ro c .  W  gm  
Z a ją c z k ó w  n a  p r z e s t r z e n i  ok. 600 
m o rg ó w .  P o s z k o d o w a n y c h  z o s ta ło  
150 g o s p o d a r s t w  na  su m ę  ok. 100 
ty s .  zł. W  in n y c h  m ie j s c o w o ­
ś c i a c h  p o w ia tu  g r a d  w y r z ą d z i ł  
m n ie j s z e  szkody ,  -k tórych  n ie  zdo­
łan o  o b liczyć .  H u r a g a n  zn is zc zy ł  
w ie le  d rze w  w  o g r o d a c h  i l a s a c h .  
W e  w s i  S z a ła s  w i c h u r a  z ł a m a ła  
s t a r ą  so sn ę ,  k t ó r a ,  p a d a j ą c ,  z a b i ­
ła  J .  K a c z m a r c z y k a .

W  pow . s to p n ic k im  w e  w s i  O le ­
ś n i c a  h u r a g a n  z n is zczy ł  k i l k a  s to ­
dół, u sz k o d z i ł  k i lk a  d o m ó w  o ra z  
p o w y r y w a ł  d r z e w a  z k o rz e n ia m i .  
S t r a t  d o ty c h c z a s  n ie u s ta lo n o .

N a w ie ś ć  o s t r a s z n e j  k lę sc e ,  j a ­
ka n a w ie d z i ł a  w o je w ó d z tw o  k ie ­
leck ie  d r .  D z iad o sz ,  w o j .  k ie leck i ,  
p r z e r w a ł  sw ó j  u r lo p  w y p o c z y n k o ­
w y  i p r z y b y ł  do K ie lc ,  a b y  z o r g a ­
n iz o w a ć  po m o c  d l a  lu d n o ś c i  d o ­
t k n i ę te j  k lę s k ą .

H U R A G A N  N A D  C H E Ł M E M

L U B L IN ,  14, 7. N a d  C h e łm e m  
p r z e s z ła  h u r a g a n o w a  b u rz a ,  k tó ­
r a  p o czy n i ła  w ie lk ie  szkody .  Z o­
s t a ło  u sz k o d z o n y c h  k i l k a n a ś c i e  
d om ów  m ie s z k a ln y c h ,  z k tó r y c h  
b u r z a  p o z r y w a ła  d a c h y .  P o z r y w a ­
n e  ró w n ie ż  z o s t a ły  p r z e w o d y  e le k ­
t r y c z n e  i t e l e fo n i c z n e .  N a  s t a c j i  
k o le jo w e j  C h e łm  b u r z a  p r z e w r ó ­
c i ła  cz te ry  d o m y  W e w s i  M a ła s ie  
w icze  D u że ,  po w . b ia l s k i ,  od u d e ­
r z e n i a  p i o r u n a  s p ło n ę ło  11 d om ów  
m i e s z k a l n y c h  o r a z  c zę ść  z a b u d o ­
w a ń  g o s p o d a r c z y c h .

T O Ż A R Y  O D  P IO R U N Ó W

O LK U SZ , 15.7. N a d  p o w ia te m  
o lk u s k im  p rz e s z ła  w  p o n ie d z ia łe k  
w ie c z o re m  b u r z a  z w y ł a d o w a n ia ­
m i r i e k t r y c z n e m i ,  p o w o d u ją c  p o ­
ż a r y  od u d e r z e ń  p io r u n o w .  W k i l ­
k u  m i e j s c o w o ś c ia c h  w y n ik ły  p o ­

ża ry ,  z lok a l iz o w an e  w z a ro d k u  
p rz e z  u lew ę.

N a  t e r e n i e  gm . K roszycc  sp ło ­
n ę ły  zaD u d ow an ia  g o sp o d a rc z e  
d w ó ch  g o sp o d a rz y  w Żerkow ie?  ca  
i L g oc ie ,  p rz y c z e m  w  te j  o s t a tn i e j  
m ie js c o w o śc i  n a  szkodę A d a m a  
G ęb ka  sp a l i ł  s ię  in w e n ta r z  żyw y, 
to  j e s t :  t r z y  k row y, ro e ro g a c iz n a  
i d ró b .

G R A D  W IE L K O Ś C I  O R Z E C H A

W  p o n ied z ia łek  w ,eczo re m  p r z e ­
sz ła  n a d  O jcow em  i okc l icą  gwa«- 
towrn a  b u rz a  g ra d o w a ,  c z y n .ąc  
z n a c z n e  szkody  w p o la c h  • na d u ­
żej p r z e s t r z e n i .  G ra d  w ic  kości 
o r z e c h a  la s k o w e g o  p o w y b i ja ł  szy ­
by  w  k i l k u n a s t u  m ie sz k a n ia c h .

P o to k i  w o d y  za la ły  k o m p le tn ie  
po la ,  p o ło ż o n e  n a  r i z . n a c h .  P o z a ­
te m  w i c h e r  p o w y ry \v a ł  z k o rze ­
n ia m i  k i l k a n a ś c i e  drzew7, o raz  po­
w y w r a c a ł  s łu p y  t e l e g ra f ic z n e .

Ś M I E R T E L N E  O F I  \R Y  BURZY

L W Ó W , 15.7. S t r a s z n a  b u rz a  
k t ó r a  pi7z e sz ła  n a d  R u d k a m i  i o* 
Kolicą, s p o w o d o w a ła  k i lk a  ś m ie r ­
t e l n y c h  wry p a d k ó w .

W  C h ło p a c h  ko ło  K o m a r n a  p io ­
r u n  z a b i ł  J a n a  S t e f a n k ę  - s ju ia  
j e g o  A n to n ie g o ,  o r a z  A b r a h a m a  
S c h w a r z a .  P o r a ż e n i  z o s ta l i  J a k ó w  
D r e k s l e r  i J a n  P r ó c h n ic k i .  W  N i-  
k o w ie a c n  s p a l i ł y  s ię  od p io r u n a  
d w a  z a b u d o w a n ia  g o sp o d a rc z e  
w r a z  z żyw7y m  in w e n ta r z e m .

W  K o m a r n i e  z o s t a ła  u szkodzo­
n a  l i n j a  e l e k t ry c z n a ,  sk u tk ie m  
iz e g o  m i a s t o  p o z b a w io n e  zo s ta ło  
św u a tła .  R ó w n ie ż  w  k o m u n ik a c j i  
t e l e f o n ic z n e j  n a s t a p i ł a  p r z e r w a .  
S i ln y  w ń a tr  u sz k o d z i ł  wńele d a ­
chów  i w y w r ó c i ł  w  r y n k u  dw a 
d rz e w a

3 O S U B Y  Z A B I T E  P R Z E Z  
P I O R U N

W  c z as ie  s z a l e ją c e j  b u rz y  w  
pcw7, g r ó j e c k im  od  u d e r z e n i a  p io ­
ł u n ó w  w7y b u e h a ły  p o ż a ry ,  o r a z  
z o s t a ły  z a b i t e  t r zy  osoby . W e w s i  
D o b ry sz e w ,  gm, K o b y l in  p io r u n  
u d e rz y ł  w dom m ie s z k a ln y ,  n a l e ­
ż ą cy  do A n d r z e ja  P i e t r z a k a ,  
w z n ie c i ł  p o ż a r ,  p rz y c zem  zab ił  
w ła ś c ic ie la ,  k tó r y  z n a jd o w a ł  s i |  
w e w n ą t r z  dom u ,

W e  w s i  D u ży  Dół, te jż e ,  g m in y  
p io r u n  u d e rz y ł  w  dom  J ó z e f a  
S z c z e p a n ia k a  i z a b i ł  je g o  zon ę  
M a r ja n n ę ,  l a t  58, n ie  w y r z ą d z a ­
j ą c  p o z a te m  ż a d n e j  szkody'. W e  
vr6i i g m in ie  C z e r s k  p o r u n  z a b i ł  
r o l n ik a  J a n a  K o c isze w sk ieg o  n a  
łą c e  w  c z a s ie  g r a b i e n ia  s i a n a .

3 . k ró ! AEfcms X II! w  Polsce
u h r . k i f r e d a  P o to c k ie g o

W  ty m  s a m y m  c z a s ie  g o śc i ł  n a  
z a m k u  ł a ń c u c k im  k s ią ż ę  B o u r b o n  
zc s w ą  m a ł ż o n k ą  o ra z  p ose ł  f r a n ­
c u sk i  w  B u k a r e s z c i e  m in .  p e łn o ­
m o c n y  F a r g o t .  W  p o n ie d z ia łe k  
by ły  kró) A l f o n s  13-ty w r a z  z 
k s i ę s tw e m  o p u ś c i l i  Ł a ń c u t ,  n a t o ­
m i a s t  n iin .  F a r g o t  z a b a w i  ta ro  
j e szcz e  k i lk a  dn i .

Ł A Ń C U T ,  14. 7. W  g o śc in ie  u 
h r .  A l f r e d a  P o to c k ie g o ,  o r d y n a t a  
ła ń c u c k ie g o ,  b a w i ł  p r z e z  k i lk a  
dn i  były  k ró l  h i s z p a ń s k i ,  A i fo n s  
13-ty, k tó r y  w ię k s z ą  c zęść  c z a s u  
s p ę d z i ł  n a  p o lo w a n iu  n a  ro g a c z e  
w J u l in i e ,  l e tn ie j  r e z y d e n c j i  P o ­
to ck ic h .  B y ły  k ró l  A l f o n s  b a w ił  
in c o g n i to  p o d  p r z y b r a n e m  n a z w i ­
sk ie m  k s .  A lby .

r  P ,  G  g p e g f i o w e
Z M tA R Y  W  O BO ZIE  BU IISERÓW  

Po ostatnich eliminacjach bokse­
rów na oborie olimpijskim  zm niej­
szyła się liczba uczestników. N a  o Do­
zie pozostają nadal Rotholz, fobko- 
wiak, Czortek, Polus, Itajnar, P isar­
ski, 1 hmielewski, Szymura, W ęgrow ­
ski i Piłat. Ponadto jako sparnng - 
partnerzy duchudzą: Doruba, K ow al­
ik i i Jańczak.

Z A G R A Ń Il Z N I P IŁ K A R Z E  
W  W A R S Z A W IE  

W  sierpniu gościć będą w  W arsza­
wie zagraniczne drużyny piłkarzy. 
Wiedeńska drużyna F A Ł  rozegra 1 
i 2 sierpnia meczą ze Skrą i W arsza­
wianką. Mecz ze Skrą odbędzie się 
w ramach uroczystości 15-iecia Skry 
r,i boisku tego klubu,

W  tydz eń potem na stadjonie W 
P. drużyna węgierska Buuiuok rozo-

gra mecze z L eg ją  i V  aiszawiunką.
E L IM IN A C J A  S Z T A F E T Y  

Na stadjonie C. I. W\ F.-ie ,db*- 
dzie się dziś elim inacja o godz. i6.3U 
w sztafecie 4X400 m. Startować uę- 
dą dwia drużyny. 1 —  Śliwak, M -- 
szewski, Kucnarski, Biniakowski, II 
— Koźłicki, Szetler, lSrocnocki, Ban­
kę, ew. Oąsowski. O ile sztafeta 
osiągnie w j znaczone minimum t. j, 
3 j! 7, wówczas konkurencja ta obsa­
dzona będzie na ohmpjadzir. D~uży- 
na lekkoatletyczna powiększyłaby 
się tvtedy o śliwaka i M aszew »k itgo, 
gayż Kucharski i B e rk o w s k i i tak 
jadą do Berlina. »

A M E R Y K A N IE  J F ż  JA D Ą  
DO J3EKLINA 

W  środę opuściła Nowy York  na 
okręcie Manhattan ekspedycja olim ­
pijska U. S. A .

Wiiimowski, Napierała i Miihalak
s k re S ts n l z  d ru ży n y  o lim p ijs k ie j

Z a r z ą d  P .  Z. P .  N, u c h w a l i ł  
s k r e ś l i ć  z l i s ty  d r u ż y n y  o l i m p i j ­
sk ie j  W i l im o w s k ie g o  za  z ła m a n ie  
p r z y s ię g i  o l im p i j s k ie j  p r z e z  z łoże­
n ie  f a ł s z y w y c h  z e i n a ń  w s p r a w i e  
m eczu  R u c h  —  C ra c o v ia .

W b r e w  u c h w a ło m  ligi z a r z ą d  P . 
Z. P .  N. p o s t a n o w i ł  z a w ie s i ć  R u c h

w  p r a w a c h  .c z ło n k a  do c z a s u  zl 
d a n i a  k s i ą g  k a s o w y c h  te g o  k lu t  

Z a r z ą d  P .  Z. T .  K. w y k re ś l i ł  
d ru ż y n y  o l im p i j s k ie j  M ic h a ła  
( z a w ie s z o n e g o  do k o ń c a  1936 : 
o r a z  N a p i e r a ł ę  ■ ( z a w ie s z o n y  
15 s i e r p n i a ) .  P r z y c z y n a  —  z 
w y b i ty  K ap ia k o w i  M ie c z y s ła w o  
n a  D y n a s a e h ,
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U p a ł y  1  p o l i t y k o
w  kraśn i o d o la ra  i  w s z e lk ic h  m o ż liw o ś c i

N o w y  J o r k ,  w  1 p c u  
W  c a ły c h  S t a n a c h  Z je d n o c z o ­

n y c h  n i e m a  m .a s t a ,  K tóre  i n t e r e ­
so w a ło b y  się  w ię c e j  s t a n e m  p o g o ­
d y  o d  N e w  Y o r k u .  D eszcz ,  p r z y ­
m ro z e k ,  czy  t e ż  m g ła ,  p r z e p o w ia ­
d a n e  w  b i u l e t y n a c h  m e t e o r o l o ­
g ic z n y c h ,  s ą  p r z e d m io t e m  s t a ł e j  
t r o s k i  ty s i ę c y  m ie s z k a ń c ó w  m e-  
t r o n o l j i ,  a  M r .  J a m e s  K in b a l l ,  r e ­
z y d u ją c y  w  w y s o k ie j  w ie ż y  W h i -  
t e h a l l  B n i l d in g  —  s i e d z ib i e  n o ­
w o jo r s k i e j  s t a c j i  m e te o ro lo g ic z ­
n e j  —  to  o so b i s to ś ć ,  k t ó r e j  o p i ­
n j a  c e n .o n a  j e s t  n a  w a g ę  z ło ta .

N O W O J O R S K I  P .  I . . M  
N a  b i u l e t y n y ,  n o w o jo r s k ie g o  

P I M ‘a  c z e k a j ą  n ie z l ic z o n e  rze sze  
z a i n t e r e s o w a n y c h .  A  w ięc  r a n o  
s p r a w d z a j ą  p r z e p o w  Mdnie w  
s p r a w a c h  p .ogoay f o t o g r a f o w ie ,  
d o k o n y w u ją c y  z d ję ć  z lo tu  p t a k a  
i lo tn ic y  w y p i s u j ą c y  n a  n ie b i e  
g a z o w e  z n a k i  r e k l a m o w e  P o  po- 
ł u d r i u  —  w y c ie c z k o w ic z e  i a m a ­
to r z y  r y b o łó s tw a ,  w ie c z o re m  z a ś  
—  w ła ś c i c i e ’6 k n a j p  o g ró d k o ­
w y c h .  A le  p r z e d e w s z y s tk ie m  ze 
w s k a z ó w e k  i d ą c y c h  z W h i t e h a l l ,  
k o r z y s t a  b u s i n e s s :  k u p c y  b ra n ż y  
z y w n o ś c ;o w e j ,  im p o r t e r z y ,  k tó r z y  
c h c ą  s ię  z o r j e r t o w a ć  w p r a w d o -

p o d o b n e m  z a p o t r z e b o w a n i u  d z ie ń  
n e m  m i a s t a  i w y d a ć  p o le c e n ia  w 
s p r a w i e  o c h ła d z a n ia  ic h  ł a d u n ­
k ó w  o k rę to w y c h .

P o n a d t o  s p e c j a ln y  s e r w i s  t e l e ­
fo n i c z n y  s t a c j i  m e te o ro lo g ic z n e j  
o d d a n y  j e s t  n a  u s ł u g i  k i e r o w n i ­
k ó w  w sze lk ie g o  r o d z a j u  s t a c y j  o- 
g r z e w a n ia  c e n t r a ln e g o ,  c h ło d n i ,  
f i l t r ó w  p o w ie t r z n y c h  i tp .  N ic  
w ię c  d z iw n e g o ,  że  W h i t e h a l l  w  
p o p u la r n e j  g w a rz e  u z y s k a ł  n a ­
zw ę „ W e a t b e r  W o r r i e r  N o  1 "  —  
b a d a c z a  p o g o d y  N r .  1

32 S T O P N i E  W  C I E N I U
O tó ż  od k i l k u n a s t u  d n i  w ia d o ­

m o śc i  z w ie ż y  W h i t e h a l l  s ą  bez 
z m i a n y :  t e m p e r a t u r a  32 s t .  w  c ie ­
n iu ,  b r a k  w ia t r ó w ,  p o g o d a  s ło ­
n e c z n a .  S u c h e  s p r a w o z d a n i a  n ie  
o k r e ś l a j ą  j e d n a k  d o s t a te c z n i e  
s t a n u  p o g o d y  w  N e w  Y o rk u .  L e ­
p ie j  j u ż  d e m o n s t r u j ą  go  c y f r y  
d o s t a w  lo d u ,  w o d y  s o d o w e j  i n a ­
p o jó w  c h ło d z ą c y c h ,  n i e p r z e b r a n e  
t ł u m y  n a  p l a ż a c h  w  L o n g  B ta c h ,  
J o n e s  B e a c h  i C oney  I s la u d .

K i lk u d z i e s ;ę c io p i ę t r c w e  d r a p a ­
cze n ie  r z u c a j ą  d o ść  c ie n ia ,  by 
o s ło n ić  p r z e c h o d n i ó w  p r z e d  p r o ­
m ie n ia m i  s ło ń c a ,  t r a w n i k i  C e n ­
t r a l  P a r k u  n ie  s ą  d o ść  o b sz e rn e ,

T y l k o  5 0  g r .
w a r te  je s t .  c ia ło  lu d z k ie

J e d e n  a m e r y k a ń s k i  c h e m ik  (a -  
m t r y k a ń s k i  d la te g o ,  b o  w  in n y m  
k r a j u  n i k t  n a  t a k i e  e k s p e r y m e n t y  
n i e  m a  c z a s u ,  g o tó w k i  a n i  c h ę c i )  
o b l ic z y ł ,  że c ia ło  lu d z k ie  j e s t  w a r ­
to ś c i  t y l k o  9 c e n tó w  a m e r y k a ń ­
sk ich ,  a  z a t e m  ty lk o  około  50 g r .  
D o te g o  w n io s k u  d o sz e d ł  p o  u s t a ­
l e n i u ,  ż e  z t łu s z c z u  lu d z k ie g o  m o ż ­
n a  w y p r o d u k o w a ć  p r z e c i ę t n i e  z 
j e d n e g o  c z ło w :e k a  ty lk o  7 k a w a ł ­
k ów  my dła, z z e la z a  ty lk o  ś r e d n ie j

T o
300 LAT TEMU WYNALEZIONO 

SZAMPANA
W e Francji przygotowują się już 

obecnie io  zorganizowania obchodo'w 
i uroczystości ku czci wynalazcy 
szampana, zaKonniua z Klasztoru Be­
nedyktynów. Dom Pierre‘a  Perrignon. 
Dom Fer^e  stwierdził, i e  wytłoczyny
i. gron winnych z okolic Epernay, Ay, 
B isy, Rheims musują po wystaniu.

Niezadługo w  Hautevillers, gdzie 
znajdował się klasztor, w  którym 
mieszkał Dom Pietre odbędzie się wiel 
ki obchód dla upamiętnienia 300-lecia 
istnienia produkcji szampana. T rm że  
postawiony będzie pomnik Dom Pier- 
re‘a P e m  non.

RADJO W  EUROPIE 
Pierwsze nrejsce w  Europie jeśli 

chodzi o liczbę odbiorników najmują 
Niemcy, które mają ich 6.142.P00, na 
drugiem m.ejscu znajduje się Anglja 
z liczbą 6.127.00o odbiorników, na trze 
wiem Franwja z liczbą 1.830.000. Dalej 
kroczy Szwecja, k tó r a  w ykazuje  
666.370 odbiorników, Iralja, kióra ma 
ich 40o.000 

Jeśli chodzi o liczbę stacyj nadaw-

w ie lk o śc i ,  g w ó źd ź ,  c u k r u  ty le ,  ile  
zm ie śc i  s ię  do m a l e j  S u ln iczk i s to ­
ło w e j ,  w a p n a  —  n a  D b h Jem e  j e ­
d n e g o  m a łe g o  k u r n i k a ,  f o s f o r u  n a  
łeb k i  d la  2 .000 zapadek, m a g n e z j i  
p a r ę  g r a m ó w ,  t .  zn . ty lk o  ty le ,  i le  
p o t r z e b a  do p r z e p ę d z e n i a  p c h e ł  z 
je d n e g o  p s a .  i , ’

N ie  ty lk o  w ie c  c ie k a w e  ob licze -  
n ia ,  a l e  ró w n ie ż  i sp o só b  w y m ia ­
r u  ic h  w a r t o ś c i .

O W O
czych, ma ich najwięcej Szwecja, bo 
28, za n:ą kroczy Francja z 27 s tacja­
mi, Niemcy z 23 stacjami. Na ezv'ar- 
tem miejscu znajduje się Anglja (16 
stacyj), i oa piatem Itaka (10 b ta c y j .  
MJVVY ŚRODEK. PRZF.CIW uAZO ta

W  |aponji wypróbowano nowy ma- 
terjał ochronny p iz c d w  gazom trują­
cym. W  gęsto zaludnionym okręgu 
przemysłów ym Osaka urządzono pró­
bę generalną z nowym materjatem. 
Nad miastem i okolicą przelatywały 
eskadry samolotów, zrzucające bomby 
gazowe.

Na wszystkich uFcacfr i placach u- 
stawiuno namioty z nowego materja- 
tu, który nie przepuszcza gazów. Jest 
to materja podobna do celulodu, 
przezroczysta i elastyczna. S c łm n  z 
tego materiału ma ten plus, iż daje się 
szybko i łatwo ustawić w każdem 
miejscu. AczKoIwiek nowe schrony 
nie zabezpieczają przed pociskami 
eksplodującemu są iednak pożyteczne 
w razie nagiego uifku gazowego i 
dostępne dla tych, którzy nie zdążyli 
ukryć się w  schronach betonowych 
podz emnych.

b y  p o m ie ś c i ć  w s z y s t k i c h  n o c u j ą ­
cy ch  p o d  g o le m  n ie b e m .  P o  g o ­
d z in a c h  m ę c z ą c e j  p r a c y ,  s z u k a j ą  
z m a l t r e t o w a n i  u p a ł e m  n o w o jo r ­
czy cy  o c h ło d y  n a d  b r z e g ie m  m o ­
rz a  lu b  w  ozlęD ionych  s z tu c z n ie  
s a l a c h  w id o w isk o w y c h .

M a s z y n a  f i l t r u j ą c a  i o c h ł a d z a ­
j ą c a  p o w ie t r z e  t .  zw. „ a i r  co n d i-  
i io n in g “ , j e s t  d o b r o d z i e j s t w e m  
d la  m ie s z k a ń c ó w  m e t r o p o l j i ,  k tó ­
r z y  u s ie b ie  w  d o m u  u c ie c  n ie  m o ­
g ą  p rz e d  u p a ł e m  n o w o jo r s k im  —  
s t i a s z l i w y m  r o z p a l o n y m  k o m p r e ­
s e m  w i lg o tn e g o  p o w ie t r z a ,  k t ó r e ­
go n ie  c h c ą  w c h ł a n i a ć  p łu c a .  
W s z y s tk ie  t e a t r y ,  k i n a  i r e s t a u r a ­
c je ,  a  o s t a tn i o  n a w e t  n u m e r y  h o ­
t e l o w e j  ta k s ó w k i ,  z a o p a t r z o n e  s ą  
w  i n s t a l a c j e  „ a i r  c o n d i t io n i n g " .

O S Ł A B I O N E  T E M P O  Ż Y C IA  
P O L I T Y C Z N E G O

O s ła b i e n i e  t e m p a  życ ia  i p r a ­
cy, w y w o ła n e  n a d m i e r n e m i  u p a ­
ła m i ,  o d b i ło  s i ę  n a  z w o ln ie n iu  
t e m p a  a k c j i  p o l i ty c z n e j ,  z w ią z a ­
n e j  z w y b o r e m  p r e z y d e n t a  S t a ­
n ó w . T r u d n y  p r o b le m  w y b o ru ,  
k t ó r y  c z e k a  z a  c z te ry  m ie s i ą c e  
k a ż d e g o  o b y w a te l a  a m e r y k a ń s k i e ­
go, w y d a je  s i ę  m n m j  r e a ln y  i b l i ­
sk i  p o p r z e z  m g łę  b ia łe g o ,  r o z p r a -  
ż c n e g o  p o w ie t r z a .  T e m p e r a t u r a  
k a m p a n j i  w y b o r c z e j  n ie  o s i ą g n ę ­
ł a  sw e g o  p u n k t u  K u lm in a c y jn e g o  
w o b e c  w y so k o śc i  t e m p e r a t u r y  p o ­
w ie t r z a .

K a n d y d a t  r e p u b l ik a ń s k i ,  g u b e r ­
n a t o r  L a n d o n ,  n ie  p o w ró c i ł  j e s z ­
cze z E a s t e s  P a r k ,  g d z ie  w y n a j ą ł  
n a  la to  p i ę k n ą  r a n c z ę  d la  sw< j 
ro d z in y .  P r z y g o t o w u j e  s ię  o n  po- 
w7oIi do c y k lu  p o d ró ż y  i w y c ie ­
czek  w y b o rc z y c h ,  k tó r y c h  p l a n  o- 
p r a c o w a n y  z o s t a ł  sz c z e g ó ło w o  
p r z y  u d z ia l e  k a n d y d a t a  n a  w ic e ­
p r e z y d e n t a  p łk .  K n o x ‘a  o r a z  J o h ­
n a  H a m i l t o n a ,  n o w eg o  p re z e s a  
N a ro d o w e g o  K o m i t e tu  R e p u b l i ­
k a ń s k i e g o ,  „ g łó w n e g o  m a n a g e r a "  
k a m p a n j i .

P R O P A G A N D A  W Y B O R C Z A
S y s te m  p r o w a d z e n ia  p r o p a g a n ­

dy  w y b o rc z e j  t a k  ze s t r o n y  d em o 
k r a t ó w ,  j a k  i r e p u b l ik a n ó w ,  j e s t  
b a r d z o  s k o m p l ik o w a n y .  O d w o ły ­
w a n ie  s ię  do g ło s ó w  r e p u b l ik a ­
n ó w  lu b  d e m o k ra tó w ,  by łoby  
n o n s e n s e m .  C a ła  o p :n,,a p o d z ie lo ­
n a  j e s t  b o w ie m  n a  d w a  o b o z y :  
z w o le n n ik ó w  i p r z e c i w n i k ó w  
„ N e w  D e a l" .  A lb o ,  k ró tk o  m ó­
w ią c .  p o d z ie lo n a  j e s t  n a  p rzeć  iw- 
n ik ó w  i z w o le n n ik ó w  R o o se v e l t a ,  
p o n ie w a ż  „ N e w  D e a l "  to  R eo se -  
v e l t ,  j e g o  p o l i ty k a ,  f i lo z o f j a  sp o ­
łe c z n a ,  j e g o  in d y w id u a l n o ś ć .

Z a n im  p a r t j a ,  k t ó r e j  k a n d y d a t  
p r z e p a d n ;e p r z y  w y b o r a c h  j e ­
s i e n n y c h ,  o g ło s i  s w ą  k lę s k ę ,  c a ­
łe j  w ie lk ie j  p o ła c i  k i a j u  g roz i  
n i e u n i k n i o n a  k l ę s k a  n i e u r o d z a ju .  
S u s z a  j e s t  t a k  d ł u g o t r w a ł a ,  że 
z b io ry  w p o lu  i o g r o d a c h  s ą  p o ­

w a ż n ie  z a g ro ż o n e .  W  społei zeń- 
s tw ie ,  g d z ie  w s z e lk i e  w a r to ś c i  
zw yk ło  s i ę  o k r e ś l a ć  w  c y f r a c h ,  
f a r m e r z y  o g ło s i l i ,  że  d e szcz  b y ł­
b y  w a r t  o b e c n ie  „ o k r ą g ł y  m i l j a r d  
d o la r ó w " .  W a r t o ś ć  je g o ,  o c z y w i­
śc ie ,  r o ś n i e  z d n i a  n a  d z ie ń ,  j a k  
a k c j e  n a  W a l i  S t r e e t  w  p a m i ę t ­
n y c h  l a t a c h  „ p r o s p e r i t y " .  A le  
d e sz c z  n ie  c h c e  s p a ś ć .

Muzeum kosmefyEi&w
w  Livnsr pocrl

W  L iv e rp o o l  p o św ię co n o  o b e c ­
n ie  n ie z w y k łe  m u z e u m .  Z g r o m a ­
d z o n e  t a m  b ę d ą  p rz e d m io ty ,  k tó r e  
o d  w ie k ó w  s łu ż y ły  do  p rz y o zd o -  
o ie n i a  lu b  t e ż  u p i ę k s z e n ia  m ę ż ­
c z y z n  i k o b ie t .

A  w ię c  b ę d ą  ta m  w s z e lk ie  r o ­
d z a je  g r z e b m n i ,  szcz o te k ,  p i l n i ­
ków , n oży czek ,  p o m a d ,  m a ś c i ,  
s z m in e k  i t .  p  szc z e g ó łó w ,  n .e -  
z b ę d n y c h  d la  k o b ie c e j  tu a l e ty .

M ied zy  in .  j e d n a  z s a l  p o św ię c o ­
n a  b ę d z ie  w y łą c z n ie  o łó w k om  do 
w a r g .  W  n ie j  b ę a z ie  m o ż n a  po­
d z iw ia ć  o łów ek o p a t r z o n y  w  n a ­
p is ,  z k tó r e g o  w y n ik a ,  że o łó w e k  
r e n  b y ł  w  u ż y c iu  n a  32u0 l a t  
p r z e d  n a r o d z e n i e m  C h r y s t u s a .

T o  m u z e u m  j e s t  t a k  l ic z n ie  o d ­
w ie d z a n e  p rz e z  k o b ie ty ,  że  k a r t y  
w s t ę p u  w y k u p y w a n e  są  n a  w ie le  
a n i  n a p rz ó d .

Tarzan i pilony
60-lecie Edisona literatury amerykańskiej

L o s  A n g e lo s ,  a  z  n ie m  i c a łe  
U . S. A .f ś w ię c i ły  w  ty c h  d n ia c h  
6 0 - tą  ro c z n i c ę  u r o d z i n  j e d n e g o  z 
n a jD a rd z ie j  z n a n y c h  i p o c z y tn y c h  
w S t a n a c h  a u t o r ó w  —  E d g a r a  
R ie e  B u r r o u g h s ‘a .  B u r r o u g h s  
m ie s z k a  p o d  L o s  A n g e lo s  w  w s p a  
n_ałej s w e j  p o s i a d ło ś c i  „ T a r z a n  
R a n c h " ,  w  w i l l i  u r z ą d z o n e j  z 
p r z e p y c h e m  g o d n y m  m i l j o n e r a .

B u r r o u g h s ,  a u t o r  p o w ie ś c i  „ T a ­
r z a n  w ś r ó d  m a ł p "  i d a l s z y c h  
d z ie jó w  T a r z a n a ,  j e s t  s u i  g e n e m  
E d i s o n e m  l i t e r a t u r y  a m e r y k a ń ­
s k ie j  „ d l a  u b o g ic h " ,  j a k b y  d o d a ł  
k r y t y k  e u r o p e j s k i .  W  A m e ry c e  
p o m y s ł  z T a r z a n e m  „ c h w y c i ł "  —  
j a k  to  m ó w ią ,  i p r z y n i ó s ł  a u t o r o ­
w i  k o lo s a ln e  p o w o d z e n ie  i w r a z  
z  n iem , p r z y  j e g o  f e n o m e n a ln e j  
p ło d n o ś c i  p i s a r s k i e j ,  o g r o m n ą  
f o r t u n ę .

B u r r o u g h s  z a  m ło a y c h  sw y c h  
l a t  z a jm o w a ł  Się w s z y s tk ie m ,  
p ró c z  l i t e r a t u r y ,  w ię c e j  —  p o zo ­
s t a w a ł  n a w e t  w  k o l iz j i  z  o r t o ­
g r a f i ą .  S łu ż y ł  n a j p i e r w  w w o j ­
sk u ,  p o te m  p r a c o w a ł ,  j a k o  c o w ­
boy, d r ó ż n ik  k o le jo w y ,  g ó r n ik ,  ko ­
m iw o ja ż e r .  K ie d y ś ,  w  c z a s ie  
s w y c h  p o d ró ż y ,  z a z n a j o m i ł  s i ę  z 
H an d lo w c em , k t ó r y  n a m a w i a ł  go, 
b y  s p r ó b o w a ł  p i s a ć  p o w ie ś c i :  m a  
to  b y ć  d o b re  i i n t r a t n e  za ję c ie .  
B n r r o u g h s ,  k t ó r y  w  sw e j  n a i w ­
nośc i  w id z ia ł  w  l i t e r a t u r z e  r o ­
d z a j  z a ję c ia  t a k  d o b ry ,  j a k  k a ż ­
dy in n y ,  p o s t a n o w i ł  p r z e r z u c i ć  
s ię  n a  to  po le  d z . a ł a n i a .

N a p i s a ł  p o w ie ś ć  p. t .  „ K s ię ż  
n iczk a  n a  M a r s i e " ,  n a ś l a d o w n i c ­
tw o  J u l e s  V e r n e ‘a, n a s z p i k o w a n ą  
f a n t a s t y c z n e m i  p o m y s ła m i .  Z n a ­
la z ł  ty g o d n ik ,  k t ó r y  o d k u p i ł  od  
n ie g o  p o w ie ść  za  c z t e r y s t a  d o la ­
ró w .  Z a c h ę c o n y  p o w o d z e n ie m ,  
k o n ty n u o w a ł  B u r r o u g h s  d z i a ł a l ­
n o ść  p i s a r s k ą .  S p łu d z i ł  k i l k a  p o ­
w ie śc i ,  k tó r e  j t a n a K  n ;e u d a ło  
m u  s ię  j u ż  u lo k o w a ć .

N ie  z n i e c h ę c a j ą c  s ię  n ie p o w o ­
d ze n ie m ,  z a b r a ł  s ię  w  1912 ro k u  
do  n a p i s a n i a  p o w ie ś c i  o  T a r z a n i e .  
T a r z a n a  n a z y w a ło  s ię  m i a s t o  r o ­
d z in n e  B u r r o u g h s ‘a ,  s t ą d  te ż  
im ię ,  k t ó r e m  o c h r z c i ł  b o h a t e r a

p r z y g ó d  l e ś n y c h .  D łu g o  s z u k a i  
n a k ła d c y ,  a ż  w re s z c i e  t r a f i ł  n a  
człowieKa, k tó r y  z w ą c h a ł  w  „ T a ­
r z a n i e "  z ł o t o d a jn ą  żyłę .  K s ią ż k a ,  
k tó r a  m i a ła  b y ć  p i e r w s z ą  c z ę śc ią  
o p o w ie ś c i  o p r z y g o d a c h  T a r z a n a ,  
zd o o y ła  r y n e k  c z y te ln ic z y .  W  n ie ­
d łu g i m  c z a c ie  n a k ł a d  „ T a r z a n a "  
s i ę g n ą ł  c y f r y  t r z e c h  m i l j o n ó w  
e g z e m p la rz y .

T e r a z  z o r j e n to w a ł  s ię  a u t o r ,  iż 
t r a f i ł  n a  z ło t ą  ży łę  i z a c z ą ł  j ą  r a ­
c jo n a l n i e  e k s p lo a to w a ć .  W  c ią g u  
d z ie s ię c iu  l a t  n a p i s a ł  d w a d z ie ­
ś c i a  c z t e r y  d a ls z e  k s ię g i  d z ie jów  
„ T a r z a n a " ,  k t ó r e  w y r y w a n o  so b ie  
p o p r o s tu  z  r ą k .  P r z e m y ś l n y  B u r ­
r o u g h s  o p a t e n t o w a ł  n a z w is k o  
„ T a r z a n " ,  a b y  z a b e z p ie c z y ć  s ię  
p r z e d  k o n k u r e n c j ą  i n a ś l a d o w ­
n ic tw e m .

Od tego  c z a s u  „ T a rz a n a ."  p r z e ­
t ł u m a c z o n o  n a  22 ję z y k i ,  a  z p o ­
ja w ie n i e m  s ię  f i lm u  d ź w ię k o w e ­
go  i t ę  d z ie d z in ę  w y e k s p lo a to w a ł  
a u t o r  d la  s ie b ie ,  t a k  s a m o  z r e s z ­
tą ,  j a k  i r a d j o .  W y s t ą p i ł  ju ż  p r z y  
t e m  ja k o  w ł a s n y  n a k ła d c a ,  ż a ło ­

w a ło  p ró c z  p ł y t  z  T a r z a n ° m  i r e ­
k la m y  h a n d lo w e .  N i e  z a d a w a l a ­
j ą c  s ię  je s z c z e  i te m ,  z a w a r ł  B u r ­
r o u g h s  u m o w ę  z w ie lk ą  a g e n c j ą  
p r a s o w ą ,  k t ó r a  w  160 d z ie n n ik a c h  
i p i s m a c h  p e r j o d y c z n y c h  z a m ie ­
sz c za ła  h u m o r y s t y c z n e  r y s u n k i  
z T a r z a n e m .  D w a d z ie ś c ia  o s ie m  
w ie lk i c h  f i r m  U. S. A . p ł a c i  B u r -  
r o u g h s 'o w i  o lb r z y m ie  h o n o r a r j a  
z a  p r a w o  r e k l a m o w a n i a  s p in e k  
T a r z a n a ,  sze le k  T a r z a n a ,  Z ap a ln i -  
czek  T a r z a n a  etc.  etc .

B u r r o u g h s  o k a z a ł  s i ę  m i e r n y m  
k o m iw o ja ż e r e m  w  h a n d l u ,  a l e  z a  
to  n a j l e p s z y m  h a n d lo w c e m  w  l i­
t e r a t u r z e  a m e r y k a ń s k i e j .  W r a z  ze 
s w y m  2 5 - le tn im  s y n e m  p r o d u k u j e  
s e r y jn i e ,  w z o re m  F o r d a ,  p o w ie ­
śc i  o T a r z a n i e ,  a a m i n i s t r u j e  
p r z e d s i ę b i o r s t w e m  h a n d lo w e m ,  
e k s p l o a tu j e  p a t e n t  T a r z a n a  i 
z b ie r a  n r l j o n y ,  k tó r e  d a j e  m a  
c h ę tn i e  p u b l i c z n o ś ć  a m e r y k a ń ­
sk a ,  c e n i ą c a  lu d z i ,  k tó r z y  p o t r a ­
f i ą  z n a k o m ic ie  p r z e t w a r z a ć  z a j ę ­
cie  l i t e r a c k ie  w  t a k i  s a m  b u s i n e s s  
j a k  p r o d u k c j ę  k o d ak ó w , p a t e n t o -

ż y ł  T a r z a n - R a d i o ,  k t ó r e  p r o d u k o -  w a n y c i i  s ze lek  czy  k o n s e r w

Ne co u m ie ra ją  z w ie r z ę ta
w  o g ro d a c h  zo o lo g ic zn y c h ?

U w a g i  po n iż sz e  d o ty c z ą c e  p o ­
w odów  ś m ie r c i  z w ie r z ą t  w  o g r o ­
d a c h  z o o lo g ic z n y c h ,  o p i e r a j ą  s ię  
n a  z e b r a n y m  m a t e r j a l e  z 360 sek -  
cy j  dokon an ych  w  o g rod a ch  zo­

o lo g ic z n y c h  Ś m i e r c i ą  s p o w o d u  
s t a r o ś c i ,  u ż y w a ją c  t e r m m o l o g j i  
„ l u d z k i e j "  u m i e r a ł o  ' w  n iew o l i  
b a r d z o  n ie w ie l e  z w ie r z ą t .  Ś m ie rć  
t a k a  n a l e ż a ł a  do r z a d k o ś c i  i m o ż ­
n a  j ą  s t w i e r d z i ć  ty lk o  n p .  u 
lw ów , p a p u g  o r a z  n i e k t ó r y c h  g a ­
t u n k ó w  p ta k ó w  b ło t n y c h .  R ó w ­
n ie ż  s ą  b a r d z o  r z a d k i e  w y p a d k i  
ś m ie r c i  n a  c h o r o b y  z a ra ź l iw e .

U s ta lo n o ,  że c h o ro b o m  z a r a ź l i ­
w y m  u l e g a j ą  ty lk o  t e  g a t u n k i  
z w ie r z ą t ,  k t ó r y c h  w ła ś c i w o ś c ią  
j e s t  u l e g a n i e  te g o  ty p o w i  c h o r o ­
by, i n n e  n a t o m i a s t  n ie  z a r a ż a j ą  
s ię ,  n i e m n ie j  17 p ro c .  s s a k ó w  i

32 p ro c .  p t a k ó w  u le g a ło  c h o ro ­
b om  z a ra ź l iw y m ,  u m i e r a j ą c  n a ­
s t ę p n ie .  N a jw ię c e j  u m ie r a  sp o ­
w o d u  c n o ró w  p rz e w o d ó w  p o k a r -  
m o w y c h .  J e s t  to  n a t u r a ln e p * g d v
s ię  w e ź m ie  p o d  u w a g ę ,  że n a w e t  
p r z y  n a jw ię K sz y c n  w y s i łk a c h ,  p o ­
ż y w ie n ie  z w ie rz ą t ,  ż y ją c y c h  w 
n iew o l i ,  zb l iży ć  m o ż l iw ie  do n a ­
t u r a l n e g o  p o ż y w ie n ia ,  t a k ie g o ,  j a ­
k ie  m a j ą  o n e  na w o ln o śc i ,  n ig d y  
n ie  o s i ą g a  o d p o w ie d n ic h  r e z u l t a ­
tów .

D a le j  b r a k  m c h u ,  sw o b o d y ,  
w p ły w a  p o w a ż n ie  n a  t r a w i e n i e ,  
j a k  ró w n ie ż  p o d r z u c a n i e  j e d z e ­
n ia ,  n a jc z ę ś c ie j  c a łk i e m  n ie  o d ­
p o w ie d n ie g o ,  p r z e z  p u b l i c z ­
no ść ,  o d w ie d z a j ą c ą  o g r o d y  zoo lo ­
g ic z n e .  S p o ro  z w i e r z ą t  u m i e r a  
t e ż  w s k u t e k  z a a t a k o w a n i a  p iu c .
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P o w i e ś ć

. _  W e s z ł a  p a n i  z a  C h o ły ń s k im  n a  s c h o d y  i z a t r z y m a ł a  go  n a  w y ­
so k o ś c i  p ie r w s z e g o  p i ę t r a . . .  Z a ż ą d a ł a  p a n i  p e w n ie ,  b y  w róc i!  a  on 
n ie  u-słuchał. D rz w i  o b o k  by ły  u c h y lo n e  do p u s t e g o  m i e s z k a n i a ,  t a m  
w e sz l i ś c ie ,  b y  -się ro z m o w ie .  P a n i  g r o z i ł a  i p r o s i ł a ,  C h o ły ń s k i  z a p e w ­
n i a ł ,  że n ie  idzie  do p a n n y  W e s te n ,  że n ig d y  p r z e d t e m  n ie  b y ł  w  ty m  
d o m u ,  że  m a t u  do z a ł a t w i e n i a  s p r a w ę ,  k t ó r a  u la  w a s  o b o jg a  może 
b y ć  z k o rz y ś c ią .  N i e  u w ie r z y ł a  m u  p a n i .  S p ó r  w a s z  t r w a ł  d łu g o ,  m o ­
ż e  około  d w u d z ie s t u  m i n u t .  P r z e z  t e n  czas  t a p i c e r  w n ió s ł  t a p c z a n  r a  
s c h o d y  i d o b i j a ł  s i ę  do d r z w i  p a n i  W e s t e n .  G d y  w y sz l i ś c ie .  s c h o ­
d y  b y ły  p u s t e .  C h o ły ń s k i  sz e d ł  n a  g ó rę ,  p a n i  p o b ie g ł a  za  i ;m , n a  
p ó ' p i ę t r z e  d o g o n i ł a  go p a n i  i p o w ie d z ia ła ,  że  j e ś l i  twe w ró c i ,  z ab i je  
g o .  R o z e ś m ia ł  s ię ,  w te d y  p a d i  s t r z a ł .  C h o ły ń sk i  u s u n ą ł  s ię  n a  m ię k ­
k i  w ie r z c h  t a p c z a n u  i s t a m t ą d  d o p ie ro  n a  z iem ię .  T e m  s ię  t łu m a c z y ,  
że c ia ło  j e g o  n ie  m ia ło  ż a d n y c h  u s z k o d z e ń ,  ia k ie  n o s i ło b y  n ieza  
w o d n ie ,  g d y b y  u p a d ł  b e z p o ś r e d m o  n a  sc h o d y  lu b  t w a r d ą  po d ło g ę .  
M u s i a ł a  go p a n i  p o d n ie ś ć  i w e p c h n ą ć  do w n ę t r z a  o tw a r t e g o  t a p c z a ­
n u ;  t r z e b a  b y ło  n a  to  p e w n e j  f i z y c z n e j  s i ły  a  t a k ż e  p r z y to m n o ś c i  
u m y s łu  i w ie lk ie g o  o p a n o w a n ia .  S ły s z ą c  n a d c h o d z ą c e  z g ó r y  k rok i  
s k r y ł a  s i ę  p a n i  zn ow u  do p u s t e g o  m ie s z k a n ia ,  s k ą d  d r z w ia m i  ku -  
c h e n n e rm  w y sz ła  p an i  na d r u g i e  s c h o d y ;  b y ł  j u ż  z m r o k  i n i k t  n ie  
z a u w a ż y ł  j a n  p a n i  sz la  p r z e z  p o d w ó rz e .

M a r t e n o w a  s ł u c h a ł a  w  m i lc z e n iu  z g ło w ą  p o c h y lo n ą  i tw a r z ą  
u k r y t ą  w  d ło n ia c h .

—  I  j e s t  p a n  p e w ie n ,  że  J u l j a n  sz e d ł  n ie  do n i t j . . .  r z e k ł a  g łu c h o
—  N ie  —  z a p rz e c z y ł  z  p r z e k o n a n i e m  p a n  K a l i k s t  —  C h o ły ń s k i  

n ie  s z u k a ł  w  ty m  d o m u  F e l i c j i  W e s t e n ,  n ie  w ie d z ia ł  n a w e t  z a p e w n e ,  
że o n a  t u  m ieszk a . . .

—  W ię c  sz e d ł  do B o lew y ? . . .
—  N ie  s ą a z ę  n ie  p r z y p u s z c z a m ,  a b y  B o le w a  z d r a d z i ł  m u  sw ój 

a d re s . . .  ?
—  W ię c  k o g ó ż  s z u k a ł  w  ty m  d o m u  ? —  s z e p n ę ł a  Iz a .
—  P e w n e j  n ie m ło d e j  j u ż  k o b ie ty ,  k t ó r e j  mąż-.. —  p a n  K a l ik s t  

z a w a h a ł  s ię  n a  c h w i lę  —  k tó r e j  m ą ż  b y l  d a le k im  k r e w n y m  J u l j a n a . . .  
T a  k o b ie t a  n ie  m i a ł a  ro d z in y ,  c z u ła  s ię  s a m o tn a . . .  B y ła b y  m oże  z a ­
j ę ła  s ię  lo se m  J u l j a n a ,  z a p e w n i ł a  m u  b y t .  D zięk i n ie j  u w o ln ić  s ię  
m ó g ł  od  B o le w y  i z a c z ą ć  p r a c ę  t w ó r c z ą  p o d  w ł a s n e m  n a z w isk ie m ,  
d la  w ła s n e j  s ł a w y ,  k tó r ą  w ó w c z a s  d z ie l i ł a b y  i p a n ; ..

—  O n ie c h  p a n  j u ż  n ie  m ów i.. .  s z e p n ę ł a  z ł a m a n a .
—  D z iw n e m  j e s t  życ ie  —  p o k iw a ł  g ło w ą  p a n  K a l ik s t .
—  I  co t e r a z  u c z y n i  p a n  z e m n ą ?  — s p y t a ł a  M a r t e n o w a .
—  Z a p r a s z a j ą c  p a n i ą  do s ieb ie ,  n ie  m i a łe m  z a m i a r u  w c ią g a ć  p a ­

n ią  w  z a s a d z k ę .  J e s t  p a n i  w olna .. .  Z a  pól g o d z in y  b e d ą  tu  u  m n ie  s ę ­
d z ia  A d u ls k i  i k o m i s a r z  P i e t r a s z e k ,  a le  t a  p ó l  g o d z in y  w y s t a r c z ą  p a ­
n i,  a b y  o p u ś c i ć  t e n  d o m  i o d e jś ć  w ja k im k o lw ie k  k ie r u n k u . . .  N ie  n a ­
leżę da p o l ic j i  a n i  do ś l e d z tw a  i n ie  rn o ja  to  s p r a w a ,  a l e  m u s z ę  
u w o ln ić  d w o je  n i e w in n y c h  lud z i  n i e s łu s z n i e  p o d e j r z e w a n y c h ,  d l a ­
te g o  te ż  d z iś  je s z c z e  s ę d z i a  A d u ls k i  b ę d z :c  w ie d z ia ł  to  w sz y s tk o ,  
o czem  t u  m ó w il iśm y . . .

—  I  n ie  l ę k a  s ię  p a n . ,  oczy M a r t e n o w e j  n a b r a ł y  d z iw n e g o  w y r a ­
zu  —  że sk o ro  ty lk o  p a n  j e d e n  w ie  o te m ,  j a  m o g łab y m .. .

—  N ie  —  rz e k ł  ła g o d n ie  J a ł k i e w ic z  —  z a z d ro ś ć ,  k t ó r a  p c h a ł a  p a ­
n ią  do z łego , j u ż  n ie  i s tn ie je . . .  S k ą d ż e  z a c z e rp n ę ł a b y  p a n i  t e r a z  
s i łę? . . .

—  T o  p r a w d a  —  rz e k ła .
—  J a ł k i e w i c z  p a t r z a ł  n a  z e g a re k .
•— C zas  u c ie k a . . .  p r z y p o m in a m  p a n i .
S ie d z ia ła  z r ę k a m i  z a ł a m a n e m i  n a  k o la n a c h ,  z g a r b i o n a  z t w a r z ą  

n a b r z m ;a ł ą  od  łe z :
—  T o s z l a c h e tn i e ,  że  p o z w a la  m i p a n  o d e j ś ć —z a c z ę ła  —a le  do- 

k ą d ż e  p ó jd ę ? . . .  M o ż n a  s p e ł n ić  z b io d n i ę  i u c ie c  p r z e d  p r a w e m  
i p r z e d  p o l i c ją ,  a l e  k tó ż  u c ie k n ie  p r z e d  m ę k ą ,  k t ó r ą  n o s i  w  sob ie . . .  
Czy są d z i  p an ,  że  m o ż n a  żyć, w ie d z ą c ,  że  3ię s a m e m u ,  d o b ro w o ln ie  
z n is z czy ło  s w o je  w ł a s n e  szczęśc ie . . .  M ój b ie d n y  J u l j a n  —  oczy  j e j  
z n o w u  n a p e łn i ły  s ię  łzam i.  —  N ie c h  m i p a n  p o zw o li  c z e k a ć  tu  n a  
n ich . . . ,  w  ty m  a o m u .  —  C zoło  j e j  o p a d ło  n a  s to s  g a z e t  z p o w ie ś c i ą  
B o lew y , le ż ą c y c h  n a  b iu r k u ,  r a m i o n a  w s t r z ą s n ę ły  s ię  łk a n i e m .

W  p o k o ju  by ło  j u ż  p r a w ie  c iem n o ,  ty lko  k w a d r a t  o k n a  j a ś n i a ł  
j e s z c z e  z m ą c o n e m ,  c o ra z  b ie d s z e m  ś w ia t ł e m ,  J a ł k i e w ic z  p o d n ió s ł  s ię  
z k r z e s ł a  i w s p a r t y  o f u t r y n ę  oitna p a t r z a ł  W p o d w ó rz e  n i e w id z ą r e -  
m i oczam s. W  n ik łe m  ś w ie t l e  k o ń c z ą c e g o  s ię  d n ia  w id a ć  by lo  je g o  
t w a r z  s t a r c z ą ,  t a k  z a w s z e  p o g o d n ą ,  t e r a z  p e ł n ą  b o le s n e g o  w s p ó łc z u ­
c ia  i g łę b o k ie g o  s m u tk u . . .

** *
—  G d y b y  n ie  j a  —  r z e k ł a  p a n n a  M a g d z ia  do sę d z ie g o  A d u ls k i e -  

go, g d y  r a z e m  o p uszcza l iśm y -  k in o  po s k o ń c z o n y m  s e a n s i e  —  g d y ­
by  n ie  j a ,  p a n  J a ł k i e w ic z  n ie  m i a łb y  n a jw a ż n i e j s z e g o  d o w o d u ,  bo  
to  przfcc‘eż j a  p o z n a ła m  w n i e j  te  s a m ą  k o b ie tę ,  k t ó r ą  w id z i a ł a m  
w  s i e n i  w  c h w i lę  po s p o t k a n iu  C h o ły ń s k ie g o ,  w  d n iu  z b ro d n i . . .

—  O c z y w iśc ie  —  zg o d z i ł  s ię  c h ę tn i e  A d u ls k i  —  J a ł k i e w ic z  
z w ie lK iem  u z n a n ie m  o d z y w a ł  s ię  o p a n i  w s p ó łp r a c y ,  c h c ia łb y m  ty l ­
ko w ie d z ie ć  w  j a k i  sp o s ó b  d o p r o w a d z .c  m o g ła  M a r t e n o w a  W y szęb o -  
ra, by p o r z u c i ł  o b r o n ę  ; s a m  s ię  o s a a r ż y ł .  J a ł k i e w ic z  m ó w i o te m  
t a k  n ie w y ra ź n ie . . .

(D  c. n.)
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